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POLITYKA

Polityków ziemi prudnickiej, który 

przystąpili do Porozumienia Jarosława 

Gowina pytamy, czy zamierzają przejść 

do Partii Republikańskiej, ugrupowania 

które oderwało się od „gowinowców”.

I S S N  1 2 3 1 - 9 0 4 X

ania 

CZYTAJ NA STR. 3

CZYTAJ NA STR. 5

CZYTAJ NA STR. 2 CZYTAJ NA STR. 2

Piłkarz 
z prawomocnym 
wyrokiem

GOSPODARKA

(Nie)wierni 
Gowinowi

Doprowadzili 
mnie na krawędź 
bankructwa

PROBLEM

Z WOKANDY

– Nie mamy wobec tej

 pani żadnych zobowiązań,

 wprost przeciwnie – to ona 

ma dług względem nas 

– odpiera zarzuty Witold
 Rygorowicz, szef

 prudnickiego szpitala.

Prudnickie Centrum

 Medyczne zalega nam 

z płatnościami na około 90 tys. zł. 

Z winy prezesa straciłam płynność 

fi nansową, stałam się

 dziadem – twierdzi Danuta 
Brzozowska, właścicielka

 Spółdzielni Socjalnej 
„Domowe Smaki”.

Sąd Rejonowy 
w Prudniku skazał 
Grzegorza P. na  

miesięcy więzienia. 
Wykonanie kary 

warunkowo 
zawieszono na okres 

próby lat dwóch.

Trwa rozbudowa zakładu spółki 
Henniges Automitive przy ul. Nyskiej. 
Do końca roku zatrudnienie ma 
wzrosnąć o ok. 100 osób.

Na okres 
30 lat

eprasa.pl b3e8a74bbb
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Pani Maria:

- Mogliby się bardziej starać, patrolować miasto pieszo, a 

nie tylko wozić tyłki w samochodach i zużywać paliwo. Za 

brak maseczki - kawałek szmaty, wystawiają człowiekowi 

mandat, a tam gdzie coś się dzieje i są potrzebni, to ich 

nie ma. Sama dbam o własne bezpieczeństwo, nie liczę na 

policję. 

Pani Józefa: 

- Nie mam z nimi do czynienia, ale ogólnie widać policjan-

tów na ulicach, nawet jak przeganiają chuliganów. Starają 

się pomóc ludziom, chociaż zdarza się, że złodzieje okazują 

się sprytniejsi od nich. 

Jak Pani ocenia pracę prudnickiej policji?

Damian WICHER

Pani Wiktoria: 

- W Nysie, gdzie obecnie spędzam dużo czasu, zauwa-

żyłam więcej patroli policji. Ale w rodzinnym Prudniku 

również czuję się bezpiecznie. Uważam jednak, że 

przydałoby się więcej policjantów na tych drogach, 

gdzie kierowcy rozwijają duże prędkości. Powinni też 

częściej interweniować wobec osób spożywających 

alkohol np. na ławkach w miejscu publicznym.

Hala przed przebudową

Grzegorz P. będzie podlegał 
dozorowi kuratora sądowego
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GOSPODARKA

ŚLADEM NASZYCH ARTYKUŁÓW 

PRUDNIK

Andrzej DEREŃ

Damian WICHER

Trwa rozbudowa zakładu spółki Henniges automotive

Sąd rejonowy w Prudniku skazał Grzegorz P. na 10 miesięcy więzienia. 
Wykonanie kary warunkowo zawieszono na okres próby lat dwóch.

Na okres 30 lat

Piłkarz z prawomocnym wyrokiem  

Wraca pétanque

Rysował:  Grzegorz  Weigt
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Magdalena KONDRACZYK

Pożegnanie

Mam dość - powiedziałaś.

Nie ma wiary, nadziei, miłości. 

Bezradność jest tylko. 

Pakujesz manatki i bilet do niebios. 

Znikasz za zakrętem. 

Przyjaciółko, 

zostawiasz mnie na pastwę losu - 

krzyknęłam i otarłam łzę. 

Ku pamięci Edyty Gamzy (1980-2021), o�ary covid-19. Tęsknimy.

N
a torze przy ul. Staszica (Park 

Miejski) w Prudniku odbędą 
się 3 lipca II Indywidualne 

Mistrzostwa Prudnika w Pétanque 

2021. Tytułów mistrzowskich bro-

nić będą: Daniel Purzycki (Lubrza) 
w  k a t e g o r i i  1 6 +  o r a z  S e b a s t i a n 
Galert (Prudnik) w kategorii do lat 

15. Zapisy na miejscu zawodów roz-

poczną się o godz 9.30. Start - godz 
10.00.(d) n

W 
poniedziałek 21 czerw-

ca burmistrz Prudnika 
G r z e g o r z  Z a w i ś l a k 
spotkał się z dyrekto-

rem operacyjnym spółki w Stanach 
Zjednoczonych Larrym Rollinsem, 
wiceprezesem  ds. działalności w 
obszarach azjatyckim i europejskim 
Ramą Maddipati, Mickem Beyerem 
oraz dyrektorem zakładu w Prudni-

ku Krzysztofem Salą. W spotkaniu 
wzięli również udział starosta prud-

nicki Radosław Roszkowski oraz dy-

rektor Powiatowego Urzędu Pracy 
Grażyna Klimko.
- Zostaliśmy zapoznani z zamie-

rzeniami rozwojowymi zakładu 

w Prudniku, który znacząco, bo 
o ponad 100 osób zwiększa swoje 
zatrudnienie jeszcze w tym roku – 
informuje burmistrz.

 Obecnie trwa rozbudowa zakła-

du o byłą halę od strony ul. Nyskiej. 

Wnętrze budynku przeznaczonego 
do modernizacji w etapie I zostało 
całkowicie wyburzone i wypełnione 
nową konstrukcją. Pozostawiono je-

dynie zabytkowe mury zewnętrzne. 
Oddanie do użytku tej części inwe-

stycji planowane jest we wrześniu.

- Dla nas najbardziej budującym jest 
fakt, że firma realizuje  swoją stra-

tegię rozwojową w oparciu o nasze 
miasto i przedsięwzięcia te są dobrą 
kontynuacją współpracy pomiędzy 
Gminą Prudnik, a Henniges Auto-

motive, która została rozpoczęta 5 
lat temu – dodaje burmistrz.

 Inwestycja realizowana jest w 
obiekcie Gminy Prudnik, który włą-

czony został do Specjalnej Strefy Eko-

nomicznej jeszcze w 2017 roku. Hen-

niges wynajął hale o powierzchni 15 
tys. m kw. na okres 30 lat. Inwestycja 
realizowana będzie w trzech eta-

pach, z całkowitym zakończeniem 
na przełomie 2023/2024 roku. n

B
y ł y  p i ł k a r z  p r u d n i c k i e j 
Pogoni stał pod czterema 
z a r z u t a m i .  O d p o w i a d a ł 
m.in. za stalking. Jak wynika 

z materiału dowodowego, uporczy-

wie nękał poprzez nachodzenie w 
miejscu zamieszkania, wyzywanie 
słowami wulgarnymi, obserwowa-

nie i śledzenie oraz wysyłanie wia-

domości tekstowych i e-mail, czym 
naruszył prywatność i wzbudził u 
swojej byłej partnerki uzasadnione 
poczucie zagrożenia. 37-latek groził 
także pozbawieniem życia. Ponadto 
dokonał zniszczeń samochodu i te-

lefonu komórkowego.  
- Nie chciałem jej zrobić krzywdy. 
Chciałem się z nią tylko porozumieć, 
załagodzić sytuację, rozliczyć się, 
tak by każdy mógł pójść w swoją dro-

gę. Ludzie mnie znają, wiedzą jaki 
jestem, z charakteru jestem nerwo-

wy, ale nigdy nikomu krzywdy nie 

 Sąd nie dał mu jednak wiary. 
Grzegorz P. ma też zakaz jakiegokol-

wiek kontaktowania się z pokrzyw-

dzoną i zbliżania się do niej na od-

ległość mniejszą niż 50 metrów. W 
toku postępowania przygotowaw-

czego mężczyzna złamał podobny 
środek zapobiegawczy, w związku 
z czym trafił za kraty. Sportowiec 
na czas dwuletniego okresu próby 
został oddany pod dozór kuratora 
sądowego. Musi też zapłacić blisko 
9 tys. zł tytułem naprawienia wyrzą-

dzonej szkody oraz zwrotu kosztów 
sądowych i zastępstwa procesowe-

go. Wyrok jest prawomocny.   

 To jednak nie koniec problemów 
z prawem Grzegorza P. Prudnicza-

nin odpowie również za kierowanie 
pojazdem po pijaku. Sprawa jest w 
toku.

- W chwili zatrzymania miał 1,5 
promila alkoholu w organizmie – 
informował w marcu st. asp. Andrzej 
S p y r k a  z  K o m e n d y  P o w i a t o w e j 
Policji. n

zrobiłem i nie zrobię. Mam rodzinę, 
mam dzieci – wyjaśniał oskarżony 
na łamach „TP”. 

Rysunkowy  
komentarz

eprasa.pl b3e8a74bbb
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W ostatniej kampanii wyborczej do parlamentu (2019 r.) Jarosław Gowin mocno wyrażał swoje poparcie dla Kamila 
Bortniczuka, objeżdżając z nim miasta i miasteczka. Dziś poseł z Głuchołaz otwarcie krytykuje wicepremiera. 
Wiceburmistrz Prudnika Jarosław Szóstka (z prawej) zapowiada, iż pozostanie wierny Porozumieniu Jarosława Gowina.

POLITYKA GMINA GŁOGÓWEK

Damian WICHER

Nie jestem w jakikolwiek sposób zainteresowany dołączeniem do Partii Republikańskiej 

– wyznaje wiceburmistrz Prudnika Jarosław Szóstka

(Nie)wierni Gowinowi Będą utrudnienia 
na krajówce
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owy twór na polskiej scenie 

politycznej powstał w wyni-

ku konfliktów i podziałów 
w Porozumieniu Jarosława 

Gowina. Od kilku miesięcy ciągnie się 
otwarty spór o przywództwo w partii, 

w której zwalczające się obozy wyklu-

czają się wzajemnie z członkowstwa. 
Europoseł Adam Bielan uważa, że 
wicepremier nielegalnie sprawował 
funkcję przewodniczącego od kwiet-

nia 2018, kiedy to upłynęła jego kaden-

cja. Kolejnych wyborów z kolei nie za-

rządzono. Stronnikiem Bielana został 
m.in. Kamil Bortniczuk z Głuchołaz.
- Pokłóciliśmy się o to, że my chcemy 
być centrowym lub centroprawi-

cowym skrzydłem Zjednoczonej 
Prawicy. I to deklarujemy jasno. A 
Jarosław Gowin chce być centrowym 
skrzydłem, nie powiedział czyim. 
Równie dobrze może być centrowym 
skrzydłem rządu z Lewicą – mówił na 
antenie RMF FM. 

 Zdaniem Bortniczuka Gowin nie 
dotrwa do końca tej kadencji w Zjed-

noczonej Prawicy. Deklaruje, że Re-

publikanie będą wspierać Polski Ład, 
który w jego opinii jest najlepszą drogą 
do naprawy kraju po pandemii.

- Nie jesteśmy podróbką PiS-u. Jeśli 
mamy kontynuować jakąś wizję 
uprawiania polityki, to bardziej 

chcemy kontynuować to, czym miało 
być Porozumienie. My uważamy, że 
przedsiębiorczość należy wspierać. PiS 
wspiera w działaniach, ale jeśli chodzi 
o retorykę, to czasami przejawia się 
w wypowiedziach niektórych posłów 
PiS-u takie porównanie przedsiębiorcy 
do prywaciarza ze wszystkimi złymi 
konotacjami z przeszłości.

 Program Partii Republikańskiej ma 
zostać ogłoszony jesienią. „Odpolitycz-

nienie samorządów, które powinny 
współpracować z rządem”, „poszano-

wanie tradycji, własności i godności 
jednostki oraz rodziny” - to główne po-

stulaty nowego ugrupowania, okrzyk-

niętego przez opozycję satelitą PiS.  
 

 Wiceburmistrz Prudnika nie wy-

biera się do Republikanów. 
 - Decyzję o dołączeniu do Porozumie-

nia Jarosława Gowina podjąłem pod 
koniec 2017 roku, po wcześniejszej 
współpracy z Polską Razem – mówi 
„TP”. – Była to decyzja przemyślana i 
poprzedzona długą analizą. Jestem 
zadowolony z programu partii, 
szczególnie pod względem obrony 
samorządności oraz wspierania postu-

latów samorządowców. O tym, że jest 
to partia prosamorządowa świadczy 
spora liczba burmistrzów, wójtów oraz 
radnych, którzy w przeciągu ostatnich 

lat wstąpili do Porozumienia. Uważam 
także, że premier Jarosław Gowin, jako 
lider całego ugrupowania sprawdził 
się w momentach kryzysowych i do-

brze przeprowadził i przeprowadza 
przez nie całą partię. Jestem także 
zadowolony z lidera struktur woje-

wódzkich ministra Marcina Ociepy, 

który potrafi wsłuchać się w nasz głos i 
zawsze służy pomocą.

 Inni lokalni samorządowcy, będący 
członkami Porozumienia Jarosława 
Gowina, na razie nie składają deklara-

cji co do swojej politycznej przyszłości.  
- Obecnie koncentruję się na pracy 
na rzecz gminy i to jest mój priorytet. 
Wydarzenia na scenie politycznej 

obserwuję natomiast z uwagą, ale 
na jakiekolwiek decyzje jeszcze za 

wcześnie – zaznacza burmistrz Gło-

gówka Piotr Bujak. 

- Sprawa jest nowa i za świeża na decy-

zje – daje sobie czas na przemyślenia 
wójt Lubrzy Mariusz Kozaczek. 

 Czy bez gowinowców PiS zachowa 
większość w sejmie? Adam Bielan prze-

konuje, że z dziewięciu posłów, którzy 
Gowinowi zostali, przynajmniej kilku 

nie wyjdzie ze Zjednoczonej Prawicy. 
O możliwej współpracy z rządem coraz 
głośniej mówi też Paweł Kukiz. n

P
rzez wakacyjne miesiące trwać 
będzie remont odcinka drogi 
krajowej nr 40 między Starymi 

Kotkowicami a Biedrzychowicami. 

Podczas realizacji inwestycji Gene-

ralnej Dyrekcji Dróg Krajowych i 
Autostrad należy się liczyć z utrud-

nieniami. (d) n
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Redakcja „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a (parking obok PKS)

 pon-pt 8:00-16:00

„Lek” na problemy  
z paszportami

WOJEWÓDZTWO
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Andrzej DEREŃ

Wojewoda opolski zorientował się, że coś jest nie tak w sprawie 
wydawania paszportów dla mieszkańców

Punkt Paszportowy w Raciborzu

J
uż na początku tego roku 
pisaliśmy, że w trakcie roku 
nasili się problem oczekiwa-
nia na wydawanie paszpor-

tów w województwie, składając 
propozycję utworzenia w Prudni-
ku punktu paszportowego. Wzo-
rowaliśmy się na sytuacji w sąsied-
nich województwach – śląskim i 
dolnośląskim, gdzie – dla potrzeb 
mieszkańców, tworzy się lokalne 
punkty paszportowe. Podaliśmy 
argument, że punkt powinien być 
w Prudniku jako drobny, ale ważny 
element poprawy tracącego funk-
cje społeczno-gospodarcze miasta 
(dlatego nie w miastach tzw. sub-
regionalnych). Prudnikowi sprzyja 
centralna lokalizacja w południo-
wej części województwa. Tema-
t e m  z a i n t e r e s o w a ł  s i ę  s t a r o s t a 
Radosław Roszkowski, który zgłosił 
wojewodzie Adrianowi Czubakowi 
propozycję utworzenia takiego 
punktu na bazie zasobów powia-
tu. Odpowiedź była negatywna. 
Temat umarł. Minęła połowa roku 
i nagle okazało się, że w Opolu, by 
złożyć wniosek na paszport trzeba 
czekać nawet półtora miesiąca. Ale 
wystarczy umówić się w jednym 
z wielu punktów paszportowych 

w sąsiednich województwach (w 
„ N T O ” ,  g d z i e  w  c z e r w c u  p o r u -

szono temat, taką ewentualność 
pominięto), by czas umówienia się 
na wizytę skrócić do… tygodnia. 
Przetestowaliśmy temat na przy-
kładzie nieodległego Raciborza w 
województwie śląskim. Wniosek 
można złożyć w każdym miejscu 
w Polsce, bez względu na region 
zamieszkania.
 W drugiej połowie czerwca na 
problem w końcu zareagował nowy 
wojewoda Sławomir Kłosowski, 
który chce go rozwiązać wydłużając 
godziny pracy punktu w Opolu oraz 
czasowego przekierowania urzędni-
ków z innych działów urzędu.
 Innymi słowy Opole nie da so-
bie wydrzeć żadnej funkcji, którą 
m o g ł o b y  s i ę  p o d z i e l i ć  z  t a k i m 
miastem jak Prudnik. Warto to 
zapamiętać. We Wrocławiu temat 
paszportowy rozwiązywany jest 
kompleksowo i bez względu na 
aktualne większe zapotrzebowa-
nie, decentralizując usługę urzęd-
n i c z ą  w  m n i e j s z y c h  o ś r o d k a c h 
miejskich. W Katowicach jest tak 
samo. W Opolu zapewne skończy 
się zwiększeniem zatrudnienia… 
w Opolu. n
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Doprowadzili mnie na krawędź bankructwa 

Apple fotografuje nasze okolice

PRUDNIK 

TECHNOLOGIE
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Damian WICHER

Prudnickie centrum 

Medyczne zalega nam z 

płatnościami na około 90 

tysięcy złotych. Z winy 

prezesa straciłam płynność 

finansową, stałam się 

dziadem – twierdzi danuta 

Brzozowska, właścicielka 

Spółdzielni Socjalnej 

„domowe Smaki”. – nie 

mamy wobec tej pani 

żadnych zobowiązań, wprost 

przeciwnie – to ona ma dług 

względem nas – odpiera 

zarzuty witold Rygorowicz, 

szef prudnickiego szpitala. 

Fotografie dostępne będą na urządzeniach firmy Apple

Danuta Brzozowska i „Domowe Smaki”

J
eszcze w styczniu obie strony 

w blasku fleszy ściskały sobie 
dłonie.  „Domowe Smaki”, 
które w przetargu na całodo-

bowe wyżywienie pacjentów PCM 
pobiły cenowo wszystkich konku-

rentów, stanęły przed szansą podre-

perowania budżetu w dobie pande-

micznego kryzysu. W ciągu dwóch 
lat z tytułu umowy na konto firmy 
miało wpłynąć ponad 1,1 mln zł. 
- Jesteśmy przekonani, że zmiany 
żywieniowe, jakie już od lutego zaj-

dą w PCM sprawią, że nasi pacjenci 
odzyskają wiarę w to, że szpitalne 
jedzenie może być nie tylko zdro-

we, ale także smaczne jak w domu. 
Właścicielka firmy, to tradycjona-

listka, ekspert od dobrego smaku i 
zdrowych naturalnych potraw – za-

chwalała wówczas nowego kontra-

henta lecznica. 

 Na spotkanie, podczas którego 
oficjalnie nawiązano współpracę, 
zaproszono media. 
-  S a m a  n a z w a  f i r m y  „ D o m o w e 
Smaki”, to że ją lokalnie znamy, to 

zobowiązuje, stąd liczę na nową ja-

kość w tym nowym rozdaniu – żywił 
nadzieję prezes Rygorowicz.

 W zależności od liczby pacjen-

tów w Prudniku i Głogówku (ZOL) 
spółdzielnia przygotowywała od 80 
do 150 posiłków dziennie. 
- Pierwsze problemy pojawiły się 
w marcu – opowiada „TP” Danuta 
B r z o z o w s k a .  –  D o p i e r o  n a  s a m 
koniec miesiąca zapłacono nam 
za luty (zgodnie z umową termin 
płatności wynosił do 30 dni od daty 
doręczenia prawidłowo wystawio-

nej faktury – przy red.). Musiałam 
się zadłużyć, żeby sprostać zadaniu 
i gotować na bieżąco. Ale wtedy 
jeszcze nie podejrzewałam naj-

gorszego. W kolejnym miesiącu 
powtórzyła się sytuacja, prezes 
PCM zaczął kłócić się o pieniądze. 
30 kwietnia poszłam prosić go, 
żeby wypłacił chociaż na wynagro-

dzenia dla naszych pracowników. 
Trzymał mnie na korytarzu, co jakiś 
czas sekretarka wychodziła z infor-

macją, że szef dalej jest zajęty. Osta-

tecznie załoga baru nie otrzymała 
pensji na majówkę.  

 W  m i ę d z y c z a s i e  d o s z ł o  d o 
kontroli w lokalu gastronomicz-

nym przy ul. Królowej Jadwigi w 
Prudniku.   
- Bez mojej wiedzy, zgody i pod moją 
nieobecność, wtargnęła komisja 
zakładowa, złożona z dietetyka, na-

czelnej pielęgniarki i kontrolera ds. 
jakości PCM. Nie mieli prawa wejść 
w ten sposób. Podobno pobrano 
jakieś próbki. Stwierdzono też, że 
mamy bałagan i zalecono odświe-

żenie pomieszczeń. Pomalowaliśmy 
co kazano. Następnie prezes zaczął 
nakładać na nas kary finansowe. 
Zarzucił mi nawet, że często nie ma 
mnie w pracy. A co, miał mnie w 
swoich kadrach? To jakiś absurd, 
idiotyzm – łapie się za głowę pani 
Danuta.  

 9 maja Danucie Brzozowskiej 
złożono niespodziewaną wizytę w 
domu, w Głuchołazach. 
- Była niedziela, godzina trzynasta, 

pora obiadowa. Przyjechała do mnie 
pracownica księgowości PCM, z 
prośbą o rzekomo brakujący podpis 
w dokumentach. Tłumaczyła, że ma 
z tego powodu nieprzyjemności w 
pracy. I ja, głupia jak but, wzięta z 
zaskoczenia niczym Barbara Blida, 
podpisałam, jak się później okazało, 
wypowiedzenie umowy. Wszystko 
było ukartowane, bo już następnego 
dnia posiłki dla pacjentów przygoto-

wywała inna firma, notabene, wcale 
nie kolejna pod względem punktacji 
w przetargu. 

 Po tych wydarzeniach pani Da-

nuta próbowała dostać się na spot-

kanie z prezesem Rygorowiczem. 
- Za pośrednictwem sekretarki poin-

formował mnie, że on już nie ma o 
czym ze mną rozmawiać. Właśnie, 
że ma. Pomijając te wszystkie oko-

liczność, szpital jest mi nadal winien 
22 tys. za marzec, 55 tys. za kwiecień 
i około 14 tys. za maj. Nasze pienią-

dze zaliczyli sobie na poczet bez-

podstawnie nałożonych kar. Sprawę 
oddałam już do prawnika. 

 Na szpitalnych korytarzach sły-

chać, że „Domowe Smaki” poległy 
przez wymogi sanitarno-jakościo-

we. W pobranych próbkach żywno-

ści wykryto bakterie. 
- Z otrzymanych dokumentów nic 
kompletnie nie wynika. Kto pobrał, 
gdzie pobrał, czyje to są próbki. 
Już sam sposób wejścia do lokalu 
powinien dać do myślenia. Nawet 
sanepid zapowiada kontrole. Nie 
zgłaszano nam zastrzeżeń do jakości 
posiłków. Jedynie zwrócono uwagę 
na zimną zupę, co też okazało się 
nieprawdą. Ewidentnie szukano na 
nas haka. Jakby tego było mało, ten 
pan właśnie nas pozbawił kolejnego 
kontrahenta, ponieważ chodzi po 
ludziach i opowiada niestworzone 
rzeczy na nasz temat. Znaleźliśmy 
się w bardzo trudnej sytuacji finan-

sowej, rozważam zamknięcie baru 
w Prudniku (działa od 2014 roku 
– red.). 

 Prezes Prudnickiego Centrum 
M e d y c z n e g o  n i e  w d a j e  s i ę  w 
szczegóły.   
- Dla ochrony dobrego imienia pani 
Danuty – tłumaczy Witold Rygoro-

wicz – nie mam prawa wypowiadać 
się w tej sprawie. Może sama zechce 
ujawnić prawdziwe powody. W lo-

kalu doszło do normalnej wizytacji 
dozwolonej dwukrotnie w ciągu 
roku obowiązywania umowy. 

 Po rozstaniu się z poprzednim 
wykonawcą posiłki dla pacjentów 
PCM przygotowuje miejscowa re-

stauracja „Olimp”. 
- Firma ta zastępczo świadczy usługi, 
wynika to z konieczności – wyjaśnia 
prezes Rygorowicz. 

- Nam takiej propozycji nie złożono, 
mimo że to nasza oferta została wyżej 
oceniona w przetargu (92,59 pkt, przy 
83,78 pkt „Olimpu” – red.) – zwraca 
uwagę Anna Nawrocka z kietrzańskiej 
restauracji „Awangarda”. – W ogóle to 
był bardzo dziwny przetarg, ponieważ 
nie postawiono wymogu posiadania 
doświadczenia w żywieniu pacjentów. 
Ceny też były dumpingowe.   

-  Na dniach zostanie ogłoszony 
nowy przetarg na te same usługi – 
zapowiada prezes PCM. n

W 
ostatnich dniach na ulicach 
Prudnika i  w sąsiednich 
miejscowościach pojawił 

się samochód (Subaru Impreza) ze 
specjalnym urządzeniem na dachu z 
wbudowanymi kamerami.
 To pojazd wykonujący dokumen-

tację zdjęciową dla firmy Apple i do 
usługi Apple Maps. To odpowiednik 
Google Street View dla urządzeń serii 
iPhone i Mac. Pozwala ona nie tylko 
na wirtualne przemierzanie całego 

świata ale jest też użyteczna przy 
nawigacji. Firma zapowiada również 
fotografowanie stref pieszych przygo-

towane przez operatorów posiadają-

cych specjalne plecaki.
 Aktualizacja map Apple w Polsce 
trwa od maja i zawitała również na 
ziemię prudnicką. Docelowo obejmie 
wszystkie powiaty w Polsce. Zakończe-

nie akcji zaplanowano w sierpniu.
 Ponad 7 proc. użytkowników Por-

talu Informacyjnego TerazPrudnik.pl 

korzysta z urządzeń mobilnych firmy 
Apple. (d) n

eprasa.pl b3e8a74bbb
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na wstępie chciałabym 

zaznaczyć, że jestem mieszkanką 

Prudnika i strasznie mnie boli 

to, że mamy straż miejską, 

policję, włodarzy miasta... 

i nikt nie reaguje i nie kara 

osób spożywających alkohol w 

miejscach publicznych.

Setki butelek w rzece
LIST DO REDAKCJI

Zaśmiecone dno rzeki w centrum miastaO
statnio będąc na space-
r z e  z  p s e m ,  n a d  r z e ką 
Prudnik (tama przy ulicy 
Chrobrego), patrząc na 

dno rzeki doznałam szoku!!! Butel-
ki, puszki, które się tam znajdują... 
są ich setki.
 Jest to przerażające, że ludzie 
(a raczej niemyślące istoty) wyrzu-
cają wprost do rzeki puste butelki 
p o  p i w i e ,  w i n i e ,  g d z i e  ko s z e  s ą 
t u ż  z a  m o s t e m  i  m o ż n a  j e  t a m 
spokojnie wyrzucić.
 Zawsze mnie to zastanawiało, że 
pełne butelki są przecież o wiele cięż-
sze i można je w to miejsce przytasz-
czyć, więc dlaczego puste, lżejsze  już 
nie wracają razem z tą ,,bez mózgu 
istotą”?

 Chciałabym aby ktoś w końcu 
ukrócił to beztroskie picie alkoholu w 
tym miejscu i zaczął karać tych, któ-
rzy tam przesiadują i zaśmiecają to 
miejsce. Policja i straż miejska niech 
będą tam częściej, niech zostanie 
postawiony jakiś znak. Nie wiem jak 
temu zaradzić ale nie mogę obojętnie 
na to patrzeć... Pieniądze z manda-
tów też przynoszą zyski. Niech karają 
te osoby, są przecież odpowiednie 
paragrafy?
 „Art. 14 ust. 2a Ustawy o wycho-
waniu w trzeźwości i przeciwdziała-
niu alkoholizmowi: Zabrania się spo-

żywania  napojów alkoholow ych 
w miejscu publicznym, z wyjątkiem 
miejsc przeznaczonych do ich spoży-
cia na miejscu, w punktach sprzedaży 
tych napojów.”
 Może monitoring? Nie wiem, są 
władze miasta, niech nad tym pomy-
ślą albo niech w końcu otworzą oczy 
na ten brudny Prudnik i zaczną coś z 
tym robić. 
 Piszę do Was z nadzieją, że ten 
krótki list i załączony film (publiku-
jemy go na TerazPrudnik.pl) tak samo 
Państwa poruszy jak mnie.

Pozdrawiam

mieszkanka Prudnika 

Barbara

Od redakcji: Choć nie ma w tym 
żadnego usprawiedliwienia dla 
p o d m i o t ó w  o d p o w i e d z i a l n y c h 
za egzekwowanie przestrzegania 
porządku, to warto dodać, że za czy-
stość w rzece odpowiada organ pań-
stwowy – Wody Polskie. To system 
naczyń połączonych, ktoś wyrzuca, 
ktoś nie potrafi tego przypilnować i 
ostatecznie ktoś to musi posprzątać. 
Oczywiście z góry możemy założyć, 
że nasze państwo jest zbyt biedne 
( l u b  s ł a b o  z o r g a n i z o w a n e ) ,  b y 
regularnie oczyszczać rzekę, więc 
taki widok będzie nam towarzyszył 
jeszcze długie miesiące. Ot, niespo-
dzianka, że rzeka jest brudna. n

Informacja

Burmistrz Prudnika informuje, że dnia 30 czerwca 2021 r. zostały wywieszone na tablicy ogłoszeń w Urzędzie 

Miejskim w Prudniku przy ulicy Kościuszki 3 oraz zamieszczone na stronie Biuletynu Informacji Publicznej Urzędu 

Miejskiego w Prudniku (BIP) www.bip.prudnik.pl, następujące wykazy: 

1) Wykaz nieruchomości przeznaczonej do zbycia w drodze zamiany - nieruchomości niezabudowanej położonej 

w Prudniku, mapa nr 1, obręb Prudnik, działka nr 2955/17 o pow. 0,3056 ha;

2) Wykaz nieruchomości przeznaczonej do sprzedaży - nieruchomości niezabudowanej położonej w Łące Prudni-

ckiej, mapa nr 4, obręb Łąka Prudnicka, działka nr 488/2 o pow. 0,1740 ha;

3) Wykazy nieruchomości przeznaczonych do dzierżawy.

Ponadto Burmistrz Prudnika informuje, że w dniu 30.06.2021r. zostały ogłoszone przetargi ustne ograniczone na 

dzierżawę na okres 3 lat, niżej wymienionych nieruchomości: 

- część działki nr 720/92- mapa 9 – obręb Prudnik,

- część działki nr 1112/84 – mapa 9 - obręb Prudnik.

Ogłoszenia o przetargach zostały wywieszone na tablicy ogłoszeń w Urzędzie Miejskim w Prudniku przy ul. 

Kościuszki 3 oraz zamieszczone na stronie Biuletynu Informacji Publicznej Urzędu Miejskiego w Prudniku (BIP)  

www.bip.prudnik.pl   

eprasa.pl b3e8a74bbb
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 PANU 

KRZYSZTOFOWI URBANOWI

Komendantowi Powiatowemu Policji w Prudniku

wyrazy szczerego żalu 
z powodu śmierci

MAMY
składają:

Starosta, 

Radosław Roszkowski 
oraz

Zarząd i Radni Powiatu

Panu  

Krzysztofowi Urbanowi

Komendantowi Powiatowemu Policji w Prudniku

wyrazy głębokiego współczucia  
i słowa wsparcia w trudnych chwilach 

 po śmierci 

MAMY
składają:

Burmistrz Prudnika, Rada Miejska 
oraz pracownicy Urzędu Miejskiego w Prudniku

Biuro reklam i ogłoszeń
Prudnik, ul. Kościuszki 13a, tel. 77 436 28 77

e-mail: reklama@tygodnikprudnicki.pl

KONDOLENCJE
•Podziękowania • rocznice•
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SCENY JAK Z DZIKIEGO TARGU

INWESTYCJE

Jeżeli zgwałcę pana żonę… 

Analiza w poczet 
obwodnicy

Damian WICHER

Żenujący chwilami przebieg miały konsultacje społeczne ws. remontu prudnickiego stadionu. 
Padło wiele mocnych i niepotrzebnych słów. 

D
a
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n
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Dyskusja miała momentami ostry przebieg

G
min a  P r u d n i k  p r z y g o t o -

w u j e  a n a l i z ę  l o k a l i z a c j i 
urządzeń podziemnych i 

nadziemnych, których jest właś-

cicielem (oraz jej spółki) w rejo-

nie proponowanych przebiegów 
wschodniej  obwodnicy miasta. 
Analiza jest potrzebna przy opra-

c o w a n i u  s t u d i u m  t e c h n i c z n o -

- e k o n o m i c z n o - ś r o d o w i s k i e g o , 
k t ó r e  r e a l i z o w a n e  j e s t  n a  z l e -

cenie Generalnej Dyrekcji Dróg 
Krajowych i Autostrad. (d) n

W 
spotkaniu zorganizo-

wanym na terenie obiek-

tu sportowego przy ulicy 
Kolejowej udział wzięli 

m.in. mieszkańcy pobliskich nierucho-

mości oraz radni miejscy. Przewodni-

cząca RM Alicja Isalska skrytykowała 
sposób, w jaki władze wykonawcze 
Prudnika powiadomiły o terminie 
konsultacji. Ona sama dowiedziała 
się z mediów społecznościowych. 
Podobnie zainteresowane osoby, 
które wcześniej wystosowały do bur-

mistrza petycję w tej sprawie. 
- Po raz czwarty pana pytam, czy 
poinformowano radnych o dzisiej-

szych konsultacjach – zwracała się 
do wiceburmistrza młoda kobieta. 

- Nie wiem – odparł w końcu Jaro-

sław Szóstka. 

- Nie wiem?! Zdradziłeś mnie? Nie 
wiem… -  szydziła z odpowiedzi 
samorządowca. 

 W opinii  radnych Zygmunta 
Bochenka i Jacka Urbańskiego dys-

kusja powinna być przeprowadzona 
na „neutralnym gruncie”, a nie pod 
szatnią na stadionie, i to tuż przed 
rozpoczęciem ligowego meczu Po-

goni. Zgodnie z przewidywaniami 
nie wszystkim udało się utrzymać 
nerwy na wodzy. Były piłkarz prud-

nickiego klubu, a obecnie steward 
radził jednej z uczestniczek spot-

kania, by zajęła się „zmywaniem 
garów”. 

- Kierowniczka Prudnika… Weź ró-

żaniec, idź do kościoła i się pomódl 
– przerywał rozmowę. 

- Co za burak! – komentowano. 

 Mężczyzna naruszył także god-

ność radnych, przyszywając im łatkę 
„staruchów pobierających za darmo 
pieniądze.”  
- Powiedziałbyś tak matce? Troszkę 
szacunku dla ludzi – upominał agre-

sora Jacek Urbański. 

 Inna z osób związanych z Po-

g o n i ą ,  o d b i e g a j ą c  o d  t e m a t u , 
wywołała awanturę publicznym 
oskarżeniem radnego Bochenka o 
nielegalne spalanie liści w pobliżu 
domów przy ul. Kolejowej.
- O, ten pan – wskazywał jeszcze 
palcem. 

 Rajca usiłował uzmysłowić swo-

jemu adwersarzowi, iż nie mieszka 
w okolicy.  
- Uważaj pan, co mówisz – pogroził. 

 Emocje udzieliły się też drugiej 
stronie.
- Jeżeli zgwałcę pana żonę, ale ona 
stwierdzi, że było jej dobrze, to nic 
złego nie uczynię? – „wypalił” pod 
adresem Marcina Schulza (Wydział 
Inwestycji UM), który przekony-

wał, że bezpośrednie sąsiedztwo 
boisk treningowych nie wpłynie 
negatywnie na wartość pobliskich 
zabudowań mieszkalnych, wprost 
przeciwnie.  

 Po tej wypowiedzi aż się zago-

tował szef ochrony zabezpiecza-

jącej mecze przy K7. Brodacz w 
kowbojskim kapeluszu stanowczo 
protestował przeciwko stosowaniu 
prymitywnej przenośni. 

 M i e s z k a ń c y  u l i c y  K o l e j o w e j 
obawiają się, że planowane boiska 
(ok. 20 m od granicy posesji) staną 
się uciążliwe i pozbawią ich prywat-

ności (treść petycji publikowaliśmy 
przed tygodniem). Dlatego zawcza-

s u  d o m a g a j ą  s i ę  „ z a p e w n i e n i a 
bezpieczeństwa i ciszy w miejscu 
zamieszkania.”   
- Chcecie ciszy?! Wyprowadźcie się 
na wioskę, do Czyżowic, Szybowic, 
gdziekolwiek – zaproponował ktoś 
z tłumu. 

 Część protestujących rodzin 
domaga się odstąpienia od pomy-

słu zagospodarowania łąki kwiet-

n e j .  P o z o s t a ł e  a k c e p t u j ą  p l a n y 
gminy, byleby nie wypowiadano 
im umowy dzierżawy. Działki, na 
których prowadzą (niektórzy od 
blisko 30 lat) ogródki rekreacyjne, 
w e d ł u g  z a ł o ż e ń  p r o j e k t o w y c h 
mają zostać przeznaczone na pas 
zieleni, oddzielający architekturę 
sportową od prywatnego mienia. 
Wśród innych uwag wniesionych 
d o  p r o j e k t u  z a p r o p o n o w a n o 

m.in.: zastosowanie odnawialne-

go źródła energii przy realizacji 
zadania, ustawienie bramek do 
gry w rugby na jednym z boisk 
bocznych, zadaszenie lodowiska 
oraz oświetlenie głównej areny 
stadionu. Wiceburmistrz Szóstka 
zdaje sobie sprawę, że inwesty-

c j a  p l a n o w a n a  j e s t  n a  t e r e n i e 
zalewowym. Zapewnia jednak, 
że zostaną zastosowane takie roz-

wiązania, aby zabezpieczyć mak-

s y m a l n i e  i n f r a s t r u k t u r ę  p r z e d 
możliwymi zniszczeniami. n

eprasa.pl b3e8a74bbb
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Wizytacja w przygotowywanym obiekcie 

POWIAT PRUDNICKI

Warsztaty Terapii Zajęciowej w Prudniku

Grzegorz WEIGT

W Prudniku trwają prace nad uruchomieniem Warsztatów Terapii Zajęciowej, pierwszych w powiecie prudnickim, który jest ostatnim 

samorządem bez takiej placówki w województwie opolskim.

P
rudnickie WTZ mają ruszyć 
już od 1 września i ma to być 
miejsce aktywizacji dla 50 
osób niepełnosprawnych. W 

tej chwili trwa nabór kandydatów – 
jest już blisko 50 zakwalifikowanych 
osób. Nie jest to proste, bo muszą 
być chętne osoby, spełniające kon-
kretne wymagania i przeprowadzo-
ne postępowanie kwalifikacyjne. 
Ale jak widać wszystko jest na dobrej 
drodze. Działalność WTZ będzie w 
90% sfinansowana przez Państwowy 
Funduszu Rehabilitacji Osób Niepeł-
nosprawnych, a w 10% przez powiat 
prudnicki, jako zadanie własne. 
 Trwają też prace na obiekcie, czy-
li w byłych zabudowaniach szpitala, 
obecnie należących do bonifratrów. 
Tu dofinansowanie PFRON-u ma 
wynieść ok. 750 tys. zł. Drugie 750 
tys. zł leży po stronie konwentu 
bonifratrów. Wykonawca remontu 
deklaruje, że nie ma problemu z 
dotrzymaniem terminu prac na ko-
niec sierpnia. Tymczasem, właśnie 
z tymi pracami w środę 23 czerwca 
w klasztorze bonifratrów odbyła 
się wizytacja z udziałem m.in. dy-
rektora opolskiego oddziału Pań-

stwowego Funduszu Rehabilitacji 
Osób Niepełnosprawnych Łukasza 
Żmudy, starosty prudnickiego Ra-
dosława Roszkowskiego, kierownik 
Powiatowego Centrum Pomocy Ro-
dzinie w Prudniku Jolanty Barskiej, 
pracowników odpowiedzialnych za 
zadanie po stronie powiatu i kon-

wentu, przedstawiciela wykonawcy 
Michała Bara. Rolę gospodarza peł-
nił oczywiście przeor br. Eugeniusz 
Kret.
 Teraz mieliśmy do czynienia z 
częściowym odbiorem prac, przypo-
mnijmy że 30 grudnia w klasztorze 
bonifratrów miało miejsce podpi-
sanie umowy między Powiatem 
Prudnickim a Konwentem Braci 
Bonifratrów w Prudniku dotyczące 
prowadzenia warsztatów („TP” nr 1 

z 5 stycznia 2021 roku, s.7). Na wrze-
sień, tuż po tym jak Warsztat Terapii 
Zajęciowej zacznie funkcjonować, 
planowane jest również spotkanie 
związane z uroczystym otwarciem 
tej wyczekiwanej placówki.
 Czerwcowe spotkanie rozpo-

częło się w gościnnym refektarzu 
bonifratrów. Gości powitał przeor 
br. Eugeniusz Kret. Było to podsu-
mowanie pierwszej części realizo-
wanego projektu – Konwentu Braci 
Bonifratrów wspólnie z Powiatem 
Prudnickim. O założeniach projektu 
mówiła kierownik PCPR w Prud-

niku Jolanta Barska. Ważny temat 
dotyczący działań związanych z 
orzecznictwem o niepełnospraw-

ności poruszyła Teresa Małkowska 
szefowa Ośrodka Interwencji Kry-
zysowej przy PCPR w Prudniku, a 
Anna Szewczyk – dyrektor powsta-
jących warsztatów – przedstawiła 
informację o naborze uczestników. 
Trzeba przyznać,  że potrzebne 
były istotne zmiany w orzekaniu w 
prudnickiej placówce. Obawy bu-
dził też krótki okres na dokonanie 
zmian i przeprowadzenie posiedzeń 
komisji orzekającej z pozytywnym 

skutkiem, tak aby zapewnić prawną 
możliwość dla uczestnictwa kon-

kretnych osób w warsztatach. Na 
chwilę obecną jest 46 skierowań, 
następne są w trakcie i wydaje się, 
że w efekcie może być pożądany 
nadkomplet (zawsze może ktoś się 
„wykruszyć”, zrezygnować). Te trud-
ności w pozyskaniu chętnych mogą 
dziwić, w sytuacji, gdy na terenie 
powiatu mamy ok. 6 tys. osób nie-
pełnosprawnych, ale zdecydowana 
większość nie potrzebuje takiego 
wsparcia, następni nie mogą w tym 
uczestniczyć, inni z kolei nie chcą. 

To podejście może się zmienić, 
kiedy społeczność lokalna zobaczy 
pozytywne działanie już funkcjonu-
jących WTZ. 
 Do tych prac organizacyjnych 
nawiązała także Barbara Moskwa 
z PCPR w Prudniku, która mówiła 
również o poprawności realizacji 
rozliczenia, o zaangażowanych 
środkach finansowych i wydatkach 
informowała księgowa Irena Szew-

czuk. Do tej pory wykorzystano 
środki na kwotę ok. 500 tys. zł. Na 
temat postępów prac budowlanych 
wypowiadali się: przeor Eugeniusz 
Kret i główny wykonawca Michał 
B a r ,  k t ó r y  p ó ź n i e j  o p r o w a d z a ł 
wszystkich po obiekcie, gdzie moż-
na było zobaczyć zaawansowanie 
prac w poszczególnych pomiesz-
czeniach. Jak można się domyślać, 
prace budowlane na obiekcie zabyt-
kowym niosą wiele niedogodności 

i niespodzianek, wiążą się z wymo-
gami konserwatora zabytków, a w 
związku z przeznaczeniem obiektu 
na cele społeczne także z wyma-
ganiami bezpieczeństwa. Michał 
Bar zapewnia jednak, że wszystkie 
trudności udało się pokonać. Widać 
wielką zmianę w porównaniu do 
sytuacji z końca grudnia 2020 roku 
(wówczas również była wizytacja na 
obiekcie), widać też, że jeszcze dużo 
jest do zrobienia, ale jak zapewnia 
wykonawca, zadanie zostanie zrea-
lizowane w terminie, oceniając stan 
wykonania prac na 80%.

 Przy okazji zwiedzania miejsca 
i spaceru w ogrodzie należącym 
do bonifratrów zastanawiano się 
również nad projektami zagospo-
darowania tego terenu, także na 
potrzeby funkcjonowania WTZ.
 Uczestnicy spotkania podkreślali, 
że to duży warsztat, z przeznacze-
niem aż dla 50 osób. Wysiłek orga-
nizacyjny i finansowy (nie chodzi 
tylko o półtora miliona zł kosztów 
przygotowania obiektu, ale też co-
dzienne funkcjonowanie z tak dużą 
grupą osób, na odpowiednio dobrym 
poziomie), Jolanta Barska stwierdzi-
ła jednak, że „Jesteśmy taką grupę 
uczestników w stanie objąć opieką, 
wsparciem, rehabilitacją zawodową 
i społeczną”. Warsztaty będą też 
wymagały zatrudnienia wykwalifi-
kowanej kadry, ma to być 16 osób. 
 Starosta prudnicki Radosław Rosz-
kowski przyznał, że ten obszar działań 
był w powiecie prudnickim sferą 
zaniedbaną (stąd w celu zmiany sytu-
acji była także zmiana na stanowisku 
kierownika PCPR) i brak Warsztatów 
Terapii Zajęciowej na naszym terenie 
był czarną plamą w województwie. 
Dlatego starosta bardzo gorąco dzię-
kował osobom, które wyszły z inicjaty-
wą rzeczywistego działania jak przeor 
Eugeniusz Kret, czy udzieliły dużej 
pomocy jak dyrektor Łukasz Żmuda. 
Starosta dziękował też pracownikom 
PCPR za prace związane z organizacją 
warsztatów. Roszkowski cieszył się też 
z już powstającej świetnej kadry war-
sztatów. Mówił przy tej okazji: - To dar 
Opatrzności Bożej, że w odpowied-
nim czasie, w odpowiednim miejscu 
spotkała się wspaniała grupa osób, 
właśnie brat przeor, pani kierownik 
Barska, która na punkcie warsztatów 
ma zdecydowanie duże zacięcie 
twórcze, najlepszy jak do tej pory we 
współpracy dyrektor PFRON-u, wyjąt-
kowo wspaniały człowiek.
 Dyrektor Oddziału Opolskiego 
PFRON Łukasz Żmuda przyjechał 
również tego dnia do Prudnika. Wy-
raził zadowolenie z realizacji zadania, 
żartując przy tym, że teraz może 
odejść ze stanowiska, bo to ostatnie 
miejsce w województwie zostaje za-
gospodarowane. Przy okazji pobytu w 
Prudniku dyrektor Żmuda odwiedził 
także inne miejsca związane z działa-
niami powiatu wspartymi środkami 
PFRON-u. Chodzi o niedawno oddaną 
do użytku nową windę przy budynku 
Publicznej Szkoły Podstawowej nr 3 
(inwestycja gminy Prudnik w ramach 
projektu powiatu) oraz windę w Do-
mu Pomocy Społecznej w Prudniku 
(inwestycja powiatu). n
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Uczestnicy spotkania w klasztorze bonifratrów w Prudniku

Rozmowy o realizowanym projekcie Warsztatów Terapii Zajęciowej
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STATYSTYKA

Prudnickiej policji spadła wykrywalność
Były policjant: Złudne poczucie bezpieczeństwa

Damian WICHER

W 2020 roku tutejsi „niebiescy” stracili ogółem 5 punktów procentowych w stosunku do roku 
poprzedniego, mimo jednoczesnego spadku (o ok. 20 proc.) liczby przestępstw. Głównym powodem 
słabszych wyników pracy była o ponad 13 proc. niższa wykrywalność przestępstw gospodarczych. 
Mniej też udało się ująć sprawców czynów o charakterze kryminalnym.     

Najwięcej wykroczeń dotyczy nieprzestrzegania przepisów  
o ruchu drogowym

S
zefostwo KPP Prudnik widzi 

jednak szklankę do połowy 
pełną i w rocznym sprawo-

zdaniu szczyci się osiągnię-

ciami w odniesieniu do kolegów 
po fachu z garnizonu opolskiego 
oraz używa określeń typu: „wykry-

walność utrzymała się na wysokim 
poziomie.” W raporcie przedłożo-

nym radnym powiatowym wystę-

pują też przekłamania. Czytamy w 
nim m.in.: „Wzrost wykrywalności 
sprawców wszystkich przestępstw 
pozwolił Komendzie Powiatowej 
Policji w Prudniku uplasować się na 
wysokim 4. miejscu wśród innych 
komend powiatowych wojewódz-

twa.” Fakty są jednak takie, że nie 
wzrost, lecz spadek, konkretnie z 87 
do 82 proc. 

 Wśród przestępstw kryminal-

nych największe tąpnięcie nastąpiło 
w kategoriach: kradzież samochodu 
i poprzez włamanie (wykrywalność 
niższa o 22 proc.) oraz uszkodzenie 
rzeczy (15 proc.). Z kolei wzrost sku-

teczności, i to aż 25-procentowy (od-

dając cesarzowi, co cesarskie) przy-

niosły postępowania prowadzone w 
związku z rozbojami, kradzieżami i 
wymuszeniami. 

 W 2020 roku na terenie powiatu 
prudnickiego doszło do jednego 
zabójstwa. Nie odnotowano gwałtu. 
Znacznie zmalało zjawisko korupcji 
(z 22 do 2 przypadków przestępstw). 
Na drogach wydarzyły się 402 koli-

zje i 24 wypadki, w których 5 osób 
zginęło, a 22 zostały ranne. Zatrzy-

mano 64 nietrzeźwych kierujących. 

 Zdaniem emerytowanego poli-

cjanta z naszego terenu, statystyka 
nijak ma się do rzeczywistości. 
-  Statystyka policyjna obejmuje 
zazwyczaj informacje, które mają 
dawać zwykłemu odbiorcy, złudne 
poczucie bezpieczeństwa oraz po-

kazywać pełne zaangażowanie tej 
służby w zwalczanie przestępczości 
– zwłaszcza kryminalnej – podkreśla 
nasz rozmówca, który zna dosko-

nale środowisko i specyfikę pracy 
„niebieskich”. – Statystyka obejmuje 
przede wszystkim osoby już dotknię-

te przestępstwem bądź samych 
sprawców przestępstw, co w odnie-

sieniu do ogólnej populacji miesz-

kańców jest stosunkowo niewielkie. 
Często system zbierania danych 
statystycznych jest niejasny, niepre-

cyzyjny i dający pola do swobodnej 
interpretacji przy ich zbieraniu. Dla-

WYKROCZENIA W 2020 R.  
przeciwko porządkowi i spokojowi publicznemu 270

przeciwko bezpieczeństwu osób i mienia 83

przeciwko bezpieczeństwu i porządkowi w komunikacji 4.831

przeciwko osobie 6

przeciwko mieniu 496

przeciwko obyczajności publicznej 118

przeciwko urządzeniom użytku publicznego 55

przeciwko przepisom o ochronie przyrody i zwierząt 16

z Ustawy o wychowaniu w trzeźwości (…) 193

przeciwko innym przepisom 233

OGÓŁEM 6.301

SKALA I STRUKTURA PRZESTĘPCZOŚCI ORAZ POZIOM WYKRYWALNOŚCI 
NA OBSZARZE DZIAŁAŃ PRUDNICKIEJ POLICJI 

przestępstwa
stwierdzone wykryte wykrywalność (%)

2019 2020 dynamika (%) 2019 2020 2019 2020 

kryminalne 716 592 82,68 604 472 83,89 79,73

gospodarcze 148 103 69,59 129 77 87,16 74,76

drogowe 123 85 69,11 123 84 100 98,82

ogółem 1.022 818 80,04 890 668 86,74 81,66

PRZESTĘPCZOŚĆ KRYMINALNA 

przestępstwa
stwierdzone wykryte wykrywalność (%)

2019 2020 dynamika (%) 2019 2020 2019 2020 

uszczerbek na zdrowiu 17 11 64,71 17 11 100 100

bójki i pobicia 8 0 0 8 - 100 -

rozbój, kradzież i wymuszenia 4 10 250 3 10 75 100

kradzież cudzej rzeczy 94 76 80,85 50 42 52,63 55,26

uszkodzenie rzeczy 56 61 108,93 34 28 60,71 45,90

kradzież z włamaniem 99 98 98,99 62 61 60,78 62,24

kradzież samochodu i poprzez włamanie 9 6 66,67 5 2 55,56 33,33

zgwałcenia 0 0 - 0 - 0 -

z Ustawy o narkomanii 98 63 64,29 96 61 97,96 96,83

zabójstwa 1 1 100 1 1 100 100

korupcja 22 2 9,09 22 2 100 100

SKUTECZNOŚĆ JEDNOSTEK 

jednostka
wykrywalność przestępstw (%)

2019 2020

KPP Prudnik 86,52 83,97

KP Głogówek 86,73 70,39

PP Biała 88,24 87,80

tego uważam, że jedyną miarodajną 
informacją świadczącą o jakości 
służby jest badanie opinii publicznej 
przez instytucje niezależne. Gdzie 
nagle mogło by się okazać, że spo-

łeczeństwa nie interesuje np. liczba 
zatrzymanych nietrzeźwych kie-

rowców czy wartość odzyskanego 
mienia, a np. liczba skierowanych 
pieszych patroli prewencyjnych w 
miejsca szczególnie wrażliwe, np. 
ul. Sobieskiego w Prudniku (noto-

rycznie przesiadujące tam nietrzeź-

we osoby, spożywające alkohol, 
zaczepiające przechodniów). Staty-

styka jest miernikiem efektywności 
poszczególnych komend w odnie-

sieniu do innych komend w ujęciu 
cyfrowym z podsumowaniem w 
formie zajętego miejsca w poszcze-

gólnych kategoriach i w ocenie 
ogólnej. Ale czy zajęte miejsce jest 
ostatecznym wskaźnikiem faktycz-

nego poczucia bezpieczeństwa 
mieszkańców? Z pewnością nie. 
Dopóki instytucja sama będzie sie-

bie oceniać, dopóty jakość tej oceny 
będzie mocno wątpliwa. n
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W 1602 r. mieszkańcy miasteczka Ścinawy Małej 
zbuntowali się przeciwko swojemu panu zastawnemu 
Jerzemu Mettichowi – Schweinsdorffowi, który 
gnębił ich robociznami i daninami. Bunt okazał się na 
tyle poważny, że cesarz Rudolf II nakazał zgnieść go 
„ponieważ rebelia grozi rozszerzeniem na cały Śląsk”. 
Organizowano siły, które z zaskoczenia zaatakowały 
miasteczko i dokonały aresztowania około 90. 
ścinawian. Nie wiadomo, jaki był ich dalszy los. (d) n

Adam Lutogniewski w nieco przyciasnym mundurze
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Mundury: szeregowca i oficerski

Norbert Kozioł opowiada historię wojskowych artefaktów

Pagon żołnierza 57 Pułku Artylerii Polowej. Numer „57” na stałe zagościł  
w annałach historii wojskowości ziemi prudnickiej.

M A G A Z Y N  H I S T O R Y C Z N Y                         
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Archiwum 
odkrywcy

GLIWICE

TAK BYŁO

Prudnicki artylerzysta sprzed stu lat

Zbuntowani ścinawianie

adam lutogniewski odwiedził pana norberta kozioła z pyskowic, 
który w swoich domowych zbiorach posiada kolekcję pamiątek 
związanych z niemieckim 57 pułkiem artylerii polowej.  

M
a c i e r z y s t ą  s i e d z i b ą 
s f o r m o w a n e g o  w 
1 8 9 9  r o k u  o d d z i a ł u 
był Prudnik, ale jego 

II dywizjon stacjonował od 1913 w 
Gliwicach. Pan Adam miał okazję 
przebrać się w pułkowe mundury 
żołnierskie – oficerski oraz szere-
gowego. W każdym przypadku 
były nieco ciasne.

 Pułk wziął udział w działaniach 
I  w o j n y  ś w i a t o w e j ,  a  p o l e g l i  w 
nim żołnierze uwiecznieni zostali 
na pomniku na skrzyżowaniu ul. 
Dąbrowskiego i Parkowej (obecnie 
pomnik, po adaptacjach, upamięt-
nia członków Związku Polaków w 
Niemczech). Oddział rozformowa-
ny został w 1919 r. na mocy posta-
nowień wersalskich. (d) n
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 PANI 

LIDII ROSZKOWSKIEJ

Pracownikowi Starostwa Powiatowego w Prudniku

Wydziału Komunikacji i Transportu

wyrazy głębokiego współczucia 
z powodu śmierci

OJCA
składają:

Starosta, Zarząd, Radni
i

pracownicy Starostwa Powiatowego

MENU   terazprudnik.pl/smacznie/hana

MENU   terazprudnik.pl/smacznie/coco

MENU   terazprudnik.pl/smacznie/bueno

MENU   terazprudnik.pl/smacznie/pierogi

MENU   WKRÓTCE

Co z dworcem autobusowym
INWESTYCJE

N
a przełomie lipca i sierpnia 
Gmina Prudnik planuje 
ogłoszenie przetargu na 
budowę dworca autobuso-

wego przy ul. Kościuszki. 
- Planujemy wykonanie zadania 

w okresie około 2 lat. Jeśli uda się 
rozstrzygnąć przetarg, rozpoczęcie 
inwestycji nastąpi jeszcze w tym ro-
ku – zapowiada burmistrz Grzegorz 
Zawiślak.

P r z y g o t o w a n i a  d o  i n w e s t y -
c j i  o b e j m u j ą  s z e r e g  d z i a ł a ń 
p r z y g o t o w a w c z y c h :  p o w i a d o -

m i e n i e  p r z e w o ź n i k ó w ,  u s t a -

l e n i e  m i e j s c a  t y m c z a s o w e g o 
p o s t o j u  a u t o b u s ó w ,  e w e n t u a l -
n e  z m i a n y  o r g a n i z a c j i  r u c h u 
o r a z  o b s z a r u  s t r e f y  p ł a t n e g o 
parkowania.

Mieszkańcy mają być uprzedzeni 
o zmianach. (d) n
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Dworzec autobusowy w Prudniku czeka przebudowa
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Laureaci i organizatorzy konkursu recytatorskiego w Korfantowie

Podczas gali przyznawania stypendiów w Opolu

co roku osoby zdolne i z pomysłami z terenu województwa opolskiego 
są wspierane przez Stypendium Marszałka województwa Opolskiego. 
16 czerwca stypendia zostały przyznane po raz kolejny.

SAMORZĄD WOJEWÓDZTWA OPOLSKIEGO

SPOTKANIA Z POEZJĄ W KORFANTOWIE

Talenty otrzymały 
pieniądze na swoją twórczość

Powiatowy Konkurs Recytatorski

 

Krajobrazy
M A G A Z Y N  W I E Ś C I  G M I N N Y C H

  STRZELECZKI

Nowy Bud 
ma nową drogę
Zakończyła się inwestycja – przebudowa drogi  

(dł. 566 m) w nowym Budzie – przysiółku Dobrej. 

Zadanie Gminy Strzeleczki kosztowało 595 tys. zł,  

z czego większość środków (491,3 tys. zł) pochodziła  

z Rządowego funduszu Inwestycji Lokalnych. (d) n

T
alenty to różne, wśród nich 
jest np. Jakub Dubik, który 
s k o m p o n u j e  i  w y k o n a 
wraz z zespołem hymn wo-

jewództwa opolskiego, czy Milena 
Dutkowska, która chce napisać 
scenariusz do dwóch filmów. 
 Komisja opiniująca pomysły, 
które oczekiwały na konkretne 
wsparcie otrzymała 67 wniosków 
stypendialnych w ramach konkur-
su „Marszałkowskie Talenty”. W 
komisji znaleźli się m.in. przedsta-
wiciele różnych sfer działalności i 
twórczości kulturalnej, którzy oce-
niali  jakość artystyczną (badaw-

czą) zgłaszanego przedsięwzięcia, 
oryginalność i nowatorstwo, doro-
bek kandydata w reprezentowanej 
dziedzinie oraz znaczenie przed-
sięwzięcia dla kultury regionu i je-
go promocji. Nie liczył się wiek ale 
głównie pomysł i wcześniejsze ar-
tystyczne dokonania. Ostatecznie 
marszałek województwa opolskie-
go Andrzej Buła i wicemarszałek 
Zbigniew Kubalańca przyznali sty-
pendia w równej wysokości 7.600 
zł trzydziestu osobom.
 Wśród przyjętych wniosków 
jest pomysł Kingi Markowskiej, 

pracującej w Muzeum Regional-
nym w Głogówku. Głogówczanka 
chce napisać… bajkę! Na stronie 
internetowej opolskiego samo-

rządu czytamy: „Pochodzę z Gło-
gówka, a w mojej okolicy urodził 
się Jan Cybis. Związana jestem z 
Wróblinem, miejscem urodzenia 
artysty, jednocześnie pracuję w 
Muzeum Regionalnym. Zauwa-
żyłam, że Jan Cybis jest dla wielu 
trudnym malarzem. Poprzez bajkę 
chcę opowiedzieć o tym, czym jest 
sztuka. Przybliżyć twórczość Jana 
Cybisa, który wchodził w głębię 
człowieka”.
 Bajka na temat Jana Cybisa? 
To brzmi bardzo interesująco. Z 
kolei na swojej stronie interneto-
wej głogóweckie muzeum infor-
muje: „Autorski projekt Kingi pt. 
„Parówkarz i bazgroły” związany 
jest z polem działalności naszego 
muzeum, gdyż dotyczy napisania 
k s i ą ż k i  d l a  d z i e c i  o  ż y c i u  J a n a 
Cybisa - jednego z najbardziej ce-
n i o n y c h  m a l a r z y  n a  ś w i e c i e ,  a 
p o c h o d z ą c e g o  z  W r ó b l i n a  p o d 
Głogówkiem. Ilustrowana bajka 
będzie miała za zadanie odpowie-
dzieć na pytania:

- czy wszyscy tak samo pojmujemy 
piękno?
- co jest piękne?
- czy piękno trzeba rozumieć?
- czy każdy z nas jest artystą?
-  c z y  a r t y s t a  j e s t  w o l n y  k i e d y 
tworzy?
- do czego służy sztuka?
 Pytania te i próba odpowiedzi 
na nie zostaną wplecione w opo-
wieść o życiu Jana Cybisa.”

 Czekamy w takim razie na efek-
ty, a autorce, Kindze Markowskiej 
gratulujemy uznania, już na tym 
wstępnym etapie. 
 Członek komisji oceniającej zgło-
szone projekty, dyrektor departamen-
tu zajmującego się kulturą i sportem 
w urzędzie marszałkowskim Ag-

nieszka Kamińska podsumowała tę 
edycję „Marszałkowskich Talentów”:  
- To był bardzo trudny wybór. Mam 

takie poczucie, że wybraliśmy najlep-
szych z najlepszych. To osoby, które 
już zaistniały w branży artystycznej.
 Wicemarszałek (odpowiedzialny 
w samorządzie m.in. za kulturę) 
Zbigniew Kubalańca dodaje: - Te 
dwa ostatnie lata były dla nich bar-
dzo ciężkim czasem, dlatego też 
zwiększyliśmy liczbę stypendiów. 
Te osoby wytrwały w swojej pasji i 
twórczości.(g) n

W 
piątek 11 czerwca w sali 
widowiskowej Miejsko-
-Gminnego Ośrodka 
K u l t u r y  S p o r t u  i 

Rekreacji w Korfantowie odbył się 
Powiatowy Konkurs Recytatorski pn. 
„Spotkania z Poezją”. Konkurs pod 
patronatem burmistrza Korfantowa 
przeprowadzony został po rocznej 
(epidemicznej) przerwie. Organi-
zatorem konkursu jest tradycyjnie 
Miejsko-Gminna Biblioteka Publicz-
na w Korfantowie, współorganizato-
rem tegorocznego konkursu był rów-

nież Powiat Nyski (współfundator 
nagród). Uczestnikami konkursu są 
uczniowie szkół podstawowych z te-
renu powiatu nyskiego. W tym roku 
konkurs był wyjątkowy, ze względu 
na to, że uczniowie dopiero nieco 
wcześniej powrócili do szkół i po 
dłuższej przerwie musieli zaprezen-
tować się na scenie. Mimo wszystko 
udało się i ze sceny w Korfantowie 
popłynęły strofy polskich poetów. 
 W ceremonii wręczania nagród 
wziął udział burmistrz Korfantowa 

Janusz Wójcik. W jury konkursy pra-
cowały: Wiesława Szelwach, Danuta 
Kmiecik i Beata Znojek. Mimo trud-
nego wyboru i docenienia wszyst-
kich uczestników wyłonieni zostali 
zwycięzcy „Spotkań z Poezją: 2021”.
 Laureatami tegorocznego kon-

kursu recytatorskiego zostali:

KATEGORIA  I

I miejsce: Nikola Kubiak (PSP nr 2 
Korfantów)
II miejsce: Bartosz Holek (PSP nr 2 
Korfantów)
III miejsce: Julia Marcinkiewicz (PSP 
nr 2 Korfantów)

KATEGORIA  II

I miejsce: Pola Pater (ZSP Ścinawa 
Mała)
I I  m i e j s c e :  M a j a  B a g o s z  ( Z S P 
Włodary)
III miejsce: Adrian Adamczyk (ZSP 
Włodary)
wyróżnienia: Marta Sroka (PSP nr 2 
Korfantów) i Oliwia Makiola (PSP nr 
2 Korfantów).n

eprasa.pl b3e8a74bbb
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Warsztaty artystyczne dla dzieci Uczniowie i kadra szkoły w całej okazałości
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OLSZYNKA - HISTORIA NIEZWYKŁA

SZKOŁA PODSTAWOWA NR 2 W GŁOGÓWKUSPIS POWSZECHNY

„Trzymaj się mały”...

Końcówka roku w atmosferze radościFestyn w Brożcu

... czy też „walcz maluchu”, to wpisy internautów pod informacją 
o jajku, które wypadło (albo zostało wyrzucone) z gniazda, rozbiło 
się na ziemi i z niego wypadło żywe, bocianie pisklę.

Marek KARP

Marek KARP

dach, upadku z kilkunastu metrów 

(szczęśliwie na trawę), przenosinach i 
podróżach - „to jest niewytłumaczalne, 
że przeżył”, a jego stan określany był jako 
chwiejny i bardzo zły. Po trzech dniach 
już lekko opierzony na biało skakał i 
„wydzierał się”, ułożony w wygodnym 
koszyczku. Wydarzeniem poruszona 
została lubrzańska gmina i wójt oficjal-
nie zadeklarował, że gmina poniesie 
wszelkie koszty leczenia i opieki nad 
pisklęciem, co wywołało ze strony inter-
nautów słowa uznania i szacunku: „Taka 
gmina to skarb”. Jednocześnie odezwały 
się głosy o prawach natury i znanych - 
okrutnych, ale naturalnych - zwyczajach 
wyrzucania jaj, czy nawet już urodzo-
nych piskląt z gniazda gdy rodzice, przy 
dużej ilości potomstwa uznają, że nie są 
w stanie wykarmić i wychować wszyst-
kich bocianiątek. Tak jest - mówią panie 
z Olszynki - ale przecież nie można było 
takie nieporadne, żywe stworzonko zo-
stawić i świadomie skazać na śmierć.
 Po 6 dniach, w połowie minionego 
tygodnia, Marta Węgrzyn - szefowa 
wspomnianego wyżej Centrum „Avi”, 
mówi o pisklaku, że biorąc pod uwagę 
tak ekstremalne przeżycia jakie miał, to 
jest w bardzo dobrej kondycji. Ma stałą 
opiekę (podobnie jak ponad 70 innych 
„pacjentów”), jego rozwój jest dokładnie 
obserwowany i dokumentowany. Po 
30 dniach pobytu zostanie zaobrącz-
kowany i przeniesiony do bocianiego 
gniazda, gdzie wychowuje się młodzież 
na tym samym etapie rozwoju. Dalszy 
jego los zależy przede wszystkim od pary 
bocianów, która go przyjmie w swoim 
gnieździe. n

H
istoria zaczyna się w czwartek 
- 17 czerwca po południu w Ol-
szynce. Piszczące maleństwo 
zauważyła Magdalena Alert 

i zaopiekowała się pisklęciem na tyle, że 
przetrwało do rana. Inicjatywę przejęła 
Magdalena Pluta, również mieszkanka 
Olszynki i pracownik Urzędu Gminy. Od 
telefonu, do telefonu-jak mówi -i na 112 i 
do zarządzania kryzysowego, szukając 
właściwej drogi działania. Ostatecznie 

maluch został odpowiednio „zapako-
wany”, w samochodzie pomimo upału 
wyłączona została wentylacja, żeby się 
nie przeziębił i po podróży do Opola, tra-
fił w ręce personelu przychodni wetery-
naryjnej „Eden”, a potem do Opolskiego 
Centrum Leczenia i Rehabilitacji Dzikich 
Zwierząt „Avi”.
 W czasie pierwszej doby karmiony 
kroplówką i otoczony fachową opieką 
budził zdziwienie, że po tylu przygo-

Znalezione pisklę w pierwszym dniu życiaMały bocian po 6 dniach

 
kwietnia rozpoczął się Narodo-
wy Spis Powszechny Ludności i 
Mieszkań 2021. Jest to spis obo-

wiązkowy i każdy ma obowiązek 
wziąć udział, do 30 września tego 
roku. Można samemu się spisać 
poprzez internet, można skorzystać 
z pomocy rachmistrza spisowego 
telefonicznie, można też osobi-
ście, np. w urzędach gmin i miast. 
Proponowane są także inne formy 
pomocy dla osób, które się spisują. 

Taką formę zorganizowano np. w 
Brożcu.
 W dniach 12-13 czerwca w za-
bytkowym spichlerzu - Centrum 
Dziedzictwa Kulturowego i Turysty-
ki w Brożcu przygotowane zostały 
atrakcje dla rodzin, połączone ze 
zwiedzaniem obiektu. Dodatkowo, 
w tych dniach zaproszono chętnych 
do spisania się z pomocą urzędni-
ków. Bardzo cenna inicjatywa, połą-
czenie obowiązku z zabawą. n

O
statni miesiąc pracy szko-
ły, po długiej przerwie, w 
nowym - starym systemie 

stacjonarnym przebiegł w atmo-
sferze radosnego spotkania, ale też 
aktywnej działalności. Dzieci były 
szczęśliwe - mówi dyrektorka szkoły.
 Do głogóweckiej Szkoły Podstawowej 
nr 2 im. Henryka Sienkiewicza (do pa-
trona nawiązuje logo -„ku pokrzepieniu 
serc”) uczęszcza 227 uczniów i gdy w maju 
odblokowany został system stacjonarny, 
starsi dołączyli do maluchów i wszyscy w 
komplecie spędzili ten miesiąc w szcze-
gólnie radosnej atmosferze. Oczywiście 
odbywały się wszystkie zajęcia w pełnym 
zakresie programu nauczania (trudno 
jednak odrobić niektóre braki), ale też, 
co podkreśla dyrektorka szkoły - Violetta 
Ćwięczek - ważne było wprowadzenie 
form integrujących dzieci, które spotkały 
się po długiej przerwie.
 Przede wszystkim kontynuowana 
była realizacja ogólnopolskiego progra-
mu edukacji cyfrowej Fundacji Orange 
-„Mega Misja”, który powstał po to, aby 

kształtować zdrowe nawyki cyfrowe. 
Uczniowie podążali za wciągającą fa-
bułą bajki, w formie przyjaznej zabawy 
w cyfrowym laboratorium, w którym 
pomagali animowanym bohaterom 
złapać niesfornego Psotnika, ucząc się 
przy tym ważnych zasad młodego inter-
nauty. Łącznie zrealizowano 32 tematy, a 
wykonując kolejne obszary tematyczne, 
uczniowie zdobywali nagrody m. in. 2 
tablety, kreatywne zestawy plastyczne, 
książki, gry planszowe oraz zestaw zaba-
wek edukacyjnych.
 Akcja „Góra grosza” (zbieranie żółtych 
monet o najmniejszych nominałach) ma 
charakter dobroczynny, a efekt w postaci 
56 kilogramów pieniążków (3013 sztuk o 
wartości 581,64 zł) przekazane zostało na 
rzecz Towarzystwa „Nasz Dom” z prze-
znaczeniem na pomoc dzieciom, które z 
różnych przyczyn nie mogą się wychowy-
wać we własnym, rodzinnym domu. Do 
dzieci w szpitalach skierowana jest - też 
prowadzona w szkole - charytatywno-
-ekologiczna akcja „Kolorowe kredki”. To 
wielki recykling kredkowy. Wysyłane do 
organizatorów używane kredki są segre-
gowane. Te dobre, w piórnikach uszytych 
przez wolontariuszy, przekazywane 

są do szpitali. Kredki w gorszym stanie 
przerabiane są na kredkową biżuterię, z 
której dochód przeznaczony jest na akcję 
„Niewidzialny Mikołaj” i „Dobra wróżka”. 
Kredki świecowe, są przetapiane na róż-
norodne nowe kształty ozdób czy pamiąt-
kowych gadżetów.
 Ten końcowy miesiąc w szkole do-
starczył dzieciom wiele atrakcji i radości. 
Konkursowa „matematyka na wesoło”( 
w klasach VII-VIII), wycieczki rowerowe( 
dla klas I-III) i pikniki w Olszynce (ognisko, 
podchody), noc w szkole( (zabawy sporto-
we), wyjścia na basen, w upalne dni wpro-
wadzone „ciekawe, mokre i śmieszne 
lekcje wuefu” ( zabawy przypominające 
śmigus-dyngus).  
 W ubiegłym tygodniu - w piątek 25 
czerwca, wszyscy pożegnali szkołę. Klasy 
VI-VIII w maseczkach na akademii, młod-
si w swoich klasach. I spokój - Violetta 
Ćwiączek z ulgą jednak podsumowuje 
rok również z perspektywą wakacji. W 
tym roku szkoła nie organizuje żadnych 
form wakacyjnego wypoczynku. We 
wrześniu rozpoczęcie stacjonarne, czy 
hybrydowe - nie ma jeszcze decyzji. Wia-
domo na pewno, że 35  dzieci rozpocznie 
nowy rok szkolny po raz pierwszy. n

eprasa.pl b3e8a74bbb
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Do wynajęcia
 

WARSZTATY 
SAMOCHODOWE, 

GARAŻE, 
POW. MAGAZYNOWEJ  

o pow. od  18 – 500 m2. 

Na terenie ogrodzonym 

monitorowanym i 

dozorowanym w Prudniku 

 692 326 417

USŁUGI

O   G   Ł   O   S   z   e   n   I   a            d   r   O   b   n   e

OGŁOSzenIa drObne dO najblIżSzeGO nUmerU przyjmOwane Są dO wtOrkU dO GOdz. 10.00

bUdOwlane

rOlnICtwO

medyCyna

medyCyna

praCa

mOtOryzaCja

kUpIĘ

Sprzedam

nIerUCHOmOŚCI

ogłoszenia drobne przyj-

mujemy w siedzibie redakcji 

gazety przy ul. Kosciuszki 13a 

w Prudniku (pon.-pt. 8-16) 

oraz mailowo.

ogłoszenie drobne  

zlecić możecie również 

wysyłając SMS o treści  

„TPR.DRoBnE” + tekst 

ogłoszenia (bez polskich 

znaków) na numer:

7643 (7,38 zł z VAT) 
- aby zamówić 1 publikację

79567 (11,07 zł z VAT) 
- aby zamówić 2 publikacje

91909 (23,37 zł z VAT) 
- aby zamówić 5 publikacji

Suma znaków w wiadomości 
(wraz z pre�ksem) to 160.

TAL-BUD
Partner Handlowy OKNOPLAST

Prudnik

Plac Zamkowy 8

tel. 77 436 55 61

Wyprzedaż wybranych produktów tylko w wybranych kolorach. 

Regulamin promocji na oknoplast.com.pl 

Promocja trwa do 25.04.21 r. lub wyczerpania zapasów.

15%
WYPRZEDAŻ

SPRAWDŹ DODATKOWE PROMOCJE

WWW.OKNO P L A S T. C OM . P L
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BEZPIECZNE

ZAKUPY

nCyklinowanie, usługi malar-

skie. Tel. 601 500 743.

(18/21)

nPanele winylowe, montaż. Tel. 

601 500 743.

(18/21)

nWykładziny przemysłowe. Tel. 

601 500 743.

(18/21)

SPRZEDAM DOM

nSPRZEDAM DOM. TEL. 695 

636 022. 

(66/21)

nSprzedam dom o powierzchni 

120 m2 z wyposażeniem wraz 

z działką 1400 m2. Tel. 793 397 

322. 

(80/21)

KUPIĘ NIERUCHOMOŚĆ

nKupię budynek mieszkalny w 

Głogówku do małego remontu. 

Tel. kom. 602 65 66 75. 

(24/21)

WYNAJEM MIESZKAŃ:

nWYNAJEM MIESZKAŃ W 

PRUDNIKU, TEL. 606 479 229. 

(15/21)

nWYNAJMĘ MIESZKANIE NA 

DŁUŻSZY CZAS, CENTRUM 

PRUDNIKA – RYNEK. MIESZKA-

NIE PO GENERALNYM REMON-

CIE. TEL. KONTAKTOWY: 691 

230 032.

(77/21)

GARAŻE

nWYNAJMĘ GARAŻ BLASZANY 

4,20x2,90 PRZY UL. WIEJSKIEJ. 

TEL: 694 735 053. 

(81/21)

nWEZMĘ W DZIERŻAWĘ 

GRUNTY ORNE W: DYTMARÓW, 

SKRZYPIEC, KRZYŻKOWICE, 

JASIONA, LUBRZA, OLSZYNKA, 

LASKOWICE. TELEFON: 600-

459-588.

(43/21)

nSprzedam pole w Mieszkowi-

cach, 7 ha, klasa I. Tel: 736 224 

174. 

(78/21)

nSprzedam piec gazowy dwu-

funkcyjny, kocioł kondensacyjny 

VITODENS 100-W, moc max 22,8 

– 25 KW. Tel. 695 636 022. 

(70/21)

nSprzedam zielony Skrzyp na 

porost i wzmocnienie włosów i 

herbatkę – 668 514 621. 

(71/21)

nPIANINO ANTYCZNE W IDE-

ALNYM STANIE, DWULETNIA 

GWARANCJA! TEL: 662 046 560. 

(75/21)

nKupię działkę z altaną muro-

waną przy Alei Miłej. Tel: 667 713 

820. (79/21)

nwww.naukaplywania.prudnik.

pl, tel 664 770 969 

(2/21)

nNabór na Kurs Sternika Motoro-

wodnego PZMiNW. Tel. 664 770 

969. 

(59/21)

nGabinet Fizjoterapii, ul. So-

bieskiego 2, tel. 793 150 681, 

usługi: masaż, drenaż limfatyczny, 

elektroterapia, pole magnetyczne, 

laseroterapia, terapia manualna. 

Możliwy dojazd do domu pacjen-

ta na terenie Prudnika. (1/21)

nPraca dla Opiekunów osób 

starszych w Niemczech – ubezpie-

czenie i wysokie zarobki – PRO-

-SENIOR (KRAZ 6933) – Tel. 668 

546 354, 77 442 83 38. (12/21)

nPRACA W NIEMCZECH DLA 

MALARZY BEZ NAŁOGÓW. PRA-

CA MIESIĘCZNA, STAŁA – 8 H 

DZIENNIE. TEL: +49 179 212 94 

35 LUB 77 439 75 49. (72/21)

nPraca dla mężczyzn w Niem-

czech na 6 tyg. - pomocnik prac 

ziemnych, 12E na rękę + nocleg. 

Wyjazd 08.08.2021. Wymagane 

pochodzenie niemieckie. Tel. 

530 070 036. (74/21)

nFERMA DROBIU W LUBRZY 

ZATRUDNI ROBOTNIKA 

HODOWLI NA CAŁY ETAT, 

OBOWIĄZKI: OBSŁUGA HAL, 

KONSERWACJA I NAPRAWA 

SPRZĘTU. TEL. KONTAKTOWY 

668 515 934. (76/21)

eprasa.pl b3e8a74bbb
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OFERUJEMY:

WĘGIEL LUZEM
WĘGIEL WORKOWANY

DREWNO ROZPAŁKOWE

TRANSPORT

GRATIS!
77 436 19 63

Powiatowy 
Urząd Pracy 
w Prudniku
Prudnik, ul. Jagiellońska 21 
tel.  77 436 23 04
 77 436 37 82

Kelner, PracowniK gosPodarczy, 
Kucharz – mile widziane doświadczenie, 
praca w Pokrzywnej Magazynier, sPrze-
dawca – praca w Prudniku PracowniK 
ProduKcji – praca w Prudniku Monter 
fotowoltaniKi – mile widziane doświad-
czenie, praca w Głogówku BruKarz – do-
świadczenie w zawodzie, praca w Prudniku 
eleKtryK, techniK eleKtryK – mile 
widziane doświadczenie, praca Niemcy Kie-
rowca Kat. c- prawo jazdy kat. C, kurs na 
przewóz rzeczy, praca w Prudniku oPera-
tor Maszyn PaKujących do Prze-
Mysłu MleczarsKiego, MechaniK 
Maszyn MleczarsKich, chłodziarz 
– mile widziane doświadczenie, praca w Prud-
niku Brygadzista, PracowniK Bry-
gady – mile widziane doświadczenie, praca 
w Łączniku Kelner, PoMoc Kuchenna, 
PoKojówKa, Kucharz – mile widziane 
doświadczenie, praca w Łące Prudnickiej 
Kucharz/PoMocniK Kucharza, Bar-
Man/Barista – mile widziane doświad-
czenie, praca w Głuchołazach Kucharz, 
recePcjonistKa, PoKojowa – mile 
widziane doświadczenie, praca w Głogówku 
szwacz, PracowniK załadunKu, 
oPerator cnc, stolarz – mile widziane 
doświadczenie, praca w Prudniku Kierow-
ca c+e – mile widziane doświadczenie, 
praca w Białej hydrauliK – doświadczenie 
w zawodzie, praca w Prudniku Kierowca 
– Magazynier – prawo jazdy kat. B, praca 
w Prudniku KierowniK laBoratoriuM 
– wykształcenie wyższe, praca w Prudniku 
Kierowca – MechaniK – prawo jazdy 
kat. C, mile widziane uprawnienia na koparko 
ładowarkę, praca w Skrzypcu Kierowca 
c+e – prawo jazdy C+E, praca w Skrzypcu 
fryzjer – mile widziane doświadczenie, 
praca w Głogówku sPrzedawca – mile wi-
dziane doświadczenie, praca w Prudniku ro-
BotniK hodowli droBiu/MechaniK 
– doświadczenie w zawodzie, praca w Lubrzy 
Kierowca autocysterny, Magazy-
nier – praca w Prudniku stolarz – mile 
widziane doświadczenie, praca w Prudniku 
sPrzedawca, Magazynier – praca w 
Prudniku PoMocniK eleKtryKa – praca 
we Wierzchu PoMocniK laKierniKa, 
Kontroler jaKości, eleKtryK – praca 
w Prudniku sPrzedawca - Kasjer – mile 
widziane doświadczenie, praca w Prudniku 
PracowniK ProduKcji oKien, re-
ferent ds. zaKuPów, Magazynier, 
oPerator Maszyn cnc, KonstruK-
tor stolarKi Pcw, oPieKun Klienta 
rynKu czesKiego – praca w Głogówku 
zootechniK oceny – wykształcenie wyż-

sze, praca na terenie powiatu prudnickiego

środki na szkolenia

Powiatowy Urząd Pracy w Prudniku 

dysponuje środkami Europejskiego 

Funduszu Społecznego w ramach 

Działania 7.1 na szkolenia dla osób po-

wyżej 50 roku życia.

Zapraszamy osoby bezrobotne do 

kontaktu do dnia 30.06.2021 r.

Szczegółowe informacje można uzy-

skać pod numerem telefonu: 77 436 

99 90. Powiatowego Urzędu Pracy w 

Prudniku przy ul. Jagiellońskiej 21

Zapraszamy do udziału w projekcie

mgr inż.  Grażyna Klimko

Dyrektor Powiatowego Urzędu Pracy 

w Prudniku

eprasa.pl b3e8a74bbb
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RegeneRacja wyRobów 
z pieRza 

pranie, czyszczenie 

KRzyŻKowice 50

kom. 698 840 820, 608 769 437
tel. 77 436 09 88

eprasa.pl b3e8a74bbb
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MEDYCYNA I ZDROWIE

Poniedziałek - piątek

  S k l e p  M e d y c z n y  F I Z J O - M E D 
                                                              …. Jesteśmy aby pomagać 

                                                                               
Refundowane – Sprzęt sanitarny;Wyroby Przeciwżylakowe Materace PrzeciwodleżynoweCiśnieniomierze

Prudnik, ul. Piastowska 64 w Prudnickim Centrum Medycznym 
Poniedziałek - Piątek 8:00-15:00 

Tel: 77 436-12-70  Kom: 697-383-768  Fizjo-Med Sklep Medyczny       

       Gabinet  Fizjoterapii F I Z J O - M E D 
                                                                                                                                                                                                                                     

 eczenie Zespołów Bólowych Kręgosłupa i NarządSuche Igłowanie z elemanetami akupunktury, Metoda PNF, letnie doświadczenie międzynarodowepozwalają mi stosować skuteczne metody leczenia.
Prudnik, ul.Staszica 4  
Nad Apteką Alga Farma                          mgr Jakub Misztak 1.piętro gabinet 3            Rejestracja tel: 501-653-768  

Oferta specjalna reklamy 
dla branży medycznej 
i branż pokrewnych

77 436 28 77
reklama@tygodnikprudnicki.pl

LEK. MED. IWONA 
ROBOTYCKA - LENCZUK

przyjmuje

Nysa,
ul. Marcinkowskiego 2-4

rejestracja Telefoniczna

77 448 00 33
606 928 653

s p e c j a l i s t a   c h o r ó b   p ł u c
A l e r g o l o g

691 755 122

eprasa.pl b3e8a74bbb
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WYDRUKI

A3
A4

Redakcja

 „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a

(obok dworca PKS)

pon-pt 8:00-16:00

Biuro Reklamy 

i Ogłoszeń 

„Tygodnika 

Prudnickiego”

Prudnik, ul. Kościuszki 13a

tel. 77 436 28 77

eprasa.pl b3e8a74bbb
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Firma STRYI 

poszukuje kierowców

Wymagane prawo jazdy kat. C 

CV prosimy wysyłać na adres beton@stryi.pl 

Więcej informacji pod nr 698 850 803

K
S
E
R
O

WYDRUKI

A3
A4

Redakcja

 „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a

(obok dworca PKS)

pon-pt 8:00-16:00

Opis stanowiska:

1. prowadzenie zajęć z dziećmi, młodzieżą i dorosłymi w GOK Walce i pla-

cówkach wiejskich, głównie w godzinach popołudniowych

2. opracowywanie materiałów dydaktycznych do ww. zajęć oraz prowa-

dzenie dokumentacji stanowiska pracy

3. przygotowywanie cyklicznych pokazów prezentujących osiągnięcia 

uczestników

4. udział w przeglądach, konkursach i festiwalach

5. przygotowywanie wystaw, plenerów itp.

Wymagania:

1. wykształcenie kierunkowe lub uprawnienia do prowadzenia zajęć 

określonego typu, przygotowanie pedagogiczne

2. dobry kontakt z dziećmi

3. umiejętność pracy w zespole, komunikatywność

4. dyspozycyjność, zaangażowanie oraz gotowość do pracy w dni wolne 

od pracy

5. prawo jazdy kat. B i dysponowanie samochodem

6. dodatkowym atutem będzie kreatywność i pomysłowość, doświadczenie w 

pracy w placówce kulturalnej, biegła obsługa pakietów biurowych MS O�ce

Oferujemy: 

1. zatrudnienie na umowę zlecenie;

2. możliwość rozwoju osobistego i zawodowego;

3. pracę przy ciekawych projektach kulturalnych

Wymagane dokumenty:

CV oraz list motywacyjny, które powinny zawierać wszystkie informacje 

istotne dla procesu rekrutacji, jakie posiada kandydat.

Termin i miejsce składania dokumentów: kandydaci winni złożyć swo-

je aplikacje w formie pisemnej lub mailowo w terminie do 30.06.2021 r. 

przesyłając zgłoszenie na adres:

Gminny Ośrodek Kultury w Walcach ul Opolska 23A, 47-344 Walce

z dopiskiem REKRUTACJA NA STANOWISKO INSTRUKTORA

lub mailem na adres: dyrektorgok@walce.pl

Kandydaci, których aplikacje spełnią wymogi formalne, zostaną zapro-

szeni telefonicznie lub mailowo do udziału w dalszym procesie naboru. 

Skontaktujemy się tylko z wybranymi kandydatami.

Złożenie oferty na wykonywanie zlecenia w odpowiedzi na niniejsze ogłoszenie, jest 

równoznaczne z wyrażeniem przez Państwo zgody na przetwarzanie przez GOK Wal-

ce wszystkich danych osobowych zawartych w tejże ofercie, w przedmiotowym celu.

Gminny Ośrodek Kultury w Walcach 

poszukuje

osoby do prowadzenia zajęć plastycznych

Burmistrz Gło-

gówka podaje do 

publicznej wiado-

mości, że od dnia 

28.06.2021 roku do 

dnia 10.08.2021 roku na tablicy 

ogłoszeń Urzędu Miejskiego w 

Głogówku oraz na stronie inter-

netowej www.bip.glogowek.pl 

został umieszczony wykaz nie-

ruchomości przeznaczonych do 

zbycia drogą bezprzetargową. 

Dotyczy działki nr 674/4 mapa 6 

obręb Winiary.

eprasa.pl b3e8a74bbb
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Przewodnik  
po zamkach  
i pałacach

Turysta może 
nie wiedzieć 

Pierwsza msza 
od 70. lat

Piotr Perucki w trakcie wędrówki

Impreza od lat cieszy się 
niesłabnącą popularnością wśród 
miłośników górskich wędróweka
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Andrzej DEREŃ

wędrowiec
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PaTrOnaT TP

niecOdziennY wYczYn

Ruszają zapisy na kultowy rajd  
z Prudnika na Pradziad

Piotr Perucki  
przemierza Łuk Karpat

w 2010 r. grupa 21. śmiałków postanowiła zobaczyć, jak to jest iść od rana do wieczora  
z Prudnika na Pradziad. Przetarli szlak i pokazali, że da się! Od tego czasu odbyło się dziewięć 
edycji rajdu Prudnik – Pradziad.

P
r u d n i c z a n i n ,  m i ł o ś n i k 
wszelakich imprez biegowo-
-kolarskich, zapalony turysta 
i członek PTTK, przemierza 

Łuk Karpat. Wyprawę rozpoczął 3 
czerwca. Do pokonania ma 2500 km 
w kilku krajach w górach o przeróż-
nym stopniu zagospodarowania, 
dzikiej przyrodzie, odmiennym 
oznakowaniu szlaków, różnych 

językach mieszkańców.  Wchodzi 
na szczyty przekraczające 2500 m 
n.p.m., przemierza zaśnieżone gra-
nie, wspina się, podziwia dzikie ko-
nie, wystrzega się zdziczałych psów, 
obserwuje liczne ślady wilków i 
niedźwiedzi, a przede wszystkim 
spektakularne krajobrazy. 
 Powodzenia w dalszej wędrówce 
i do zobaczenia w Prudniku! n

C
hoć głównym organizato-
rem imprezy jest  Polskie 
Towarzystwo Turystyczno-
-Krajoznawcze Sudetów 

Wschodnich w Prudniku, to pomysł 
organizacji rajdu zrodził się w re-

dakcji „Tygodnika Prudnickiego”. 
I też nasza redakcja od początku 
imprezy czynnie bierze udział w 
realizacji wydarzenia, które sta-
ło się znane i rozpoznawalne w 
środowisku polskich miłośników 

g ó r s k i c h ,  d ł u g o d y s t a n s o w y c h 
marszów. Prudnik umocnił się na 
pozycji rozpoznawalnego miejsca 
wypadowego w góry polskie i cze-
skie o sporym zasięgu, bo przecież 
z najwyższym szczytem Sudetów 

Wschodnich – Pradziadem. Skoro 
można tam w jeden dzień dojść 
pieszo, bo tym bardziej okolica jest 
dostępna dla wypraw rowerowych, 
czy samochodowych.

 W  t y m  r o k u  c h c e m y  p r z e j ś ć 
trasę z 2010 roku (z niewielkim wy-
jątkiem) i powspominać w drodze 
poprzednie edycje rajdu. Mamy też 
ambitny cel spotkać się z weterana-
mi AD 2010.

 X RPP odbędzie się w sobotę 7 
sierpnia. Będzie wyjątkowy i pełen 
niespodzianek, a to główne za sprawą 
partnera wydarzenia Euroregionu 
Pradziad, za którego pośrednictwem 
pozyskaliśmy środki na jego organi-
zację. Będzie też mocny akcent czeski, 
łącznie z udziałem w rajdzie turystów 
zza południowej granicy.

 Zapisy zaczną się w czwartek 1 
lipca 2021 r. o godz. 20.00 poprzez 
stronę datasport.pl. By nie tracić cza-
su w dniu zapisów, zarejestrujcie się 
wcześniej na tej stronie. Zapisy po-
trwają do wyczerpania miejsc. Link 
do regulaminu rajdu znajduje się w 
artykule z 26 czerwca zamieszczo-
nym na Portalu Informacyjnym Te-
razPrudnik.pl. Komandorami rajdu 
są: Grzegorz Polak i Andrzej Dereń.

 Rajd realizowany jest w ramach 
projektu „Podróż przez JESIONIKI”, 
który jest współfinansowany ze 
środków Europejskiego Funduszu 
Rozwoju Regionalnego oraz ze środ-
ków budżetu państwa. „Przekracza-
my granice”. n

 Szybki konkurs dla czytelników 

„Tygodnika Prudnickiego”. Pierwsza 

osoba, która prześle swoją fotogra-

�ę z aktualnym wydaniem gazety 

otrzyma od nas „Przewodnik po 

zamkach i pałacach województwa 

opolskiego” Marka Gaworskiego. 

Zapraszamy do zabawy!

 Fotografię należy przesłać 

wiadomością na profil Facebooka 

Tygodnika Prudnickiego. (d)

 Radny Zygmunt Bochenek zwra-

ca uwagę na brak stosownej informa-

cji na drzwiach basenu krytego przy 

ul. Parkowej w Prudniku. Z tabliczki 

nie wynika, że obiekt jest nieczynny, 

wprost przeciwnie – niezmiennie 

podane są godziny otwarcia. 

- My, miejscowi wiemy, że zamknięto 

go po oddaniu do użytku basenu na 

osiedlu. Ale przyjezdni mogą nie mieć 

takiej wiedzy – podkreśla. (w)

 W niedzielę 4 lipca w częściowo 

wyremontowanym kościele pw. św. 

Jerzego w przygranicznej Pelhřimo-

vie odprawiona zostanie pierwsza 

od 70. lat Msza św. Dotąd, w okresie 

społecznej odbudowy zrujnowanej 

budowli, odbywały się tam wyda-

rzenia kulturalne i artystyczne. Nabo-

żeństwo rozpocznie się o godz. 14.

 Pelihřimov to dawna, czeska gra-

niczna miejscowość, której mieszkań-

cy (Niemcy) zostali wysiedleni po 1945 

r. Nowi, czescy osiedleńcy byli tam 

krótko, bo władze czechosłowackie 

uznały, że miejscowość, ze względu 

na bliskość granicy, należy zlikwi-

dować. Pozostała zniszczona droga 

prowadząca przez dawną wieś, lepiej 

widoczne ruiny kilku budynków, 

kościół z pozostałościami cmentarza 

oraz zdziczałe drzewa owocowe. Jest 

też okazała kaplica, która w ubiegłym 

roku stała się słynna po tym, gdy 

samowolnie „zajęli” ją polscy żołnierze. 

Po polskiej stronie granicznego poto-

ku znajduje się wieś Pielgrzymów w 

powiecie głubczyckim. (d) n

Mini kOnkUrs

eprasa.pl b3e8a74bbb
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TURYSTYKA

WARTO SIĘ WYBRAĆ: U SĄSIADÓWPRZYRODA

Nieruchomości o sporym potencjalne

Ścieżka „Szlakiem Kolejowym”Co w sprawie 
rezerwatu ?

W okolicach Prudnika znajdują się dwie nieruchomości o wysokich walorach turystycznego 
wykorzystania – byłe schronisko  w Wieszczynie i dawny młyn między miastem a Trzebiną

Ścieżka pieszo-rowerowa „Szlakiem Kolejowym” to jedna  
z najnowszych infrastrukturalnych cykloinicjatyw w województwie 
opolskim, która oddana została do użytku w 2020 r.

Andrzej DEREŃ

Andrzej DEREŃ

Andrzej DEREŃ

Gmina Prudnik oferuje do sprzedaży obiekt schroniska młodzieżowego w Wieszczynie

Początek ścieżki rowerowej

Przy ścieżce zbudowano infrastrukturę turystyczną Ślady dawnej kolejowej świetności

O 
d e c y z j i  z b y c i a  p r z e z 

Gminę Prudnik budynku 
schroniska młodzieżowe-

go w Wieszczynie pisa-

liśmy kilka razy. Obiekt chciał zbyć 
burmistrz poprzedniej kadencji 
Franciszek Fejdych i na tym samym 
stanowisku stoi obecny włodarz 
Grzegorz Zawiślak. Chodzi o budy-

nek nie byle jaki, bo nowoczesny 
i odnowiony w 2011 r. z pokojami 
„pod klucz”, położony w przepięk-

nym, zacisznym miejscu, u stóp 
Długoty, najwyższego wzniesienia 
powiatu prudnickiego, ze spek-

takularnym widokiem na masyw 
Biskupiej Kopy, przy węźle trzech 
szlaków turystycznych i na działce o 
powierzchni 0,5 ha. O wysokich wa-

lorach klimatycznych tego miejsca 
świadczy to, że pierwotnie budynek 
pełnił rolę ośrodka wypoczynkowe-

go dla pracowników fabryki włó-

kienniczej z Prudnika, a po wojnie 
było tu sanatorium dziecięce.
 Już trzeci przetarg na zbycie nie-

ruchomości odbędzie się 28 wrześ-

nia. Cena wywoławcza spadła do 2,3 
mln zł.

 Druga nieruchomość to budynek 
dawnego młyna wodnego położony 
przy drodze krajowej nr 41 między 

Prudnikiem a Trzebiną. Kilka lat 
temu można było obserwować inten-

sywne prace związane z przebudową 
nieruchomości, które niestety zosta-

ły przerwane. Obecnie to dwupiętro-

wy obiekt „hotelowo-wypoczynkowy 
z salą balową w trakcie budowy o 
łącznej powierzchni 1500 m kw. na 
działce o powierzchni 9634 m kw.”
 Budynek ma piękną historię. 
Pierwotnie był to młyn, do którego 
wodę dostarczał istniejący do dziś 
kanał (są też ślady jazu na rzece 
P r u d n i k ) .  B u d y n e k  p o w s t a ł  n a 
terenie Trzebiny i nazywany był 
Buschmühle, czyli „Młyn w krza-

kach”. Istniał już w XVIII w., ale był 
przebudowywany. W latach 20. XIX 
w. na młyn składały się trzy budynki 
zamykające wewnętrzne podwórze. 
U progu XX w. były to już cztery 
budynki. Obecnie główna nierucho-

mość jest dwuskrzydłowa.
 Obiekt łączy zalety położenia w 
pobliżu głównej drogi, a jednocześ-

nie z dala od zabudowy mieszkalnej. 
Nie bez znaczenia jest też bliska 
odległość do granicy czeskiej, gór i 
miasta.
 Budynek w stanie surowym znaj-
duje się obecnie w sprzedaży biura 
nieruchomości Re/Max. Cena to 
1,399 mln zł. n

 T r a s a  w y t y c z o n a  z o s t a ł a  w 
ramach współpracy trzech gmin, 
p r z e z  k t ó r y c h  t e r e n  p r z e b i e g a 
szlak (Reńska Wieś, Cisek, Polska 
Cerekiew).

 Linia kolejowa budowana była 
etapami od 1882 do 1908 r. Służyła 
przede wszystkich do transportu su-

rowców i produktów przemysłu cu-

krowniczego. Do 1997 r. realizowany 
był tu również ruch pasażerski. Po 
powodzi w tym samym roku linia 
została uszkodzona i kolej zrezygno-

wała z jej użytkowania.
- Najlepiej trasa utrzymana jest na 
terenie gminy Reńska Wieś, a naj-

gorzej na terenie Polskiej Cerekwi, 
gdzie kończy się dość niespodzie-

wanie przed stacją,  bez żadnej 
informacji ani sugestii - co dalej? 
– komentuje cykoturysta z Gliwic 
Adam Lutogniewski. - Sama trasa 
jest bardzo przyjemna. Byłoby do-

brze przedłożyć ją aż do Baborowa.

 Ciekawostką trasy są budynki 
kolejowe, niektóre w dobrym stanie, 

D
o jej wytyczenia wykorzy-

stano 16-kilometrową część 
nieczynnej linii kolejowej 

Koźle – Baborów. Zaczyna się w 

W i ę k s z y c a c h  n a  s k r z y ż o w a n i u 
dawnej linii z drogą krajową nr 
40, a kończy przed stacją w Pol-

skiej Cerekwi.

inne chylące się ku całkowitej rui-

nie. Trasa wyposażona jest w miej-

sca odpoczynku turystów i samoob-

sługowe stacje naprawy rowerów.

 Dla cykloturystyki ziemi prud-

nickiej nowa trasa ma niewielkie 
znaczenie, ponieważ nie znajdu-

je się w ciągu tras rowerowych 
prowadzących w jej kierunku (jej 
dominujący kierunek to północ-

-południe). Na pewno chętnie będą 
z niej korzystali miłośnicy dwóch 
kółek z okolic Kędzierzyna-Koźla 
oraz mieszkańcy, chcący rowerem 
bezpiecznie przemieścić się między 
miejscowościami.

 S z l a k  m ó g ł b y  b y ć  i n s p i r a c j ą 
dla od dawna nieczynnej linii ko-

lejowej ze Ścinawy Małej do Nysy. 
Trasa rowerowa na tym odcinku z 
pewnością byłaby bardzo ciekawa i 
popularna.

 Dziękuję Adamowi Lutogniew-

skiemu za pomoc w opracowaniu 
materiału. n

W 
lutym poinformowałem 
o  w n i o s k u  w  s p r a w i e 
u t w o r z e n i a  r e z e r w a t u 

p r z y r o d y ,  j a k i  s k i e r o w a ł e m  d o 
Regionalnej Dyrekcji Ochrony Śro-

dowiska w Opolu.
 Propozycja dotyczyła obszaru 
n a  t e r e n i e  s o ł e c t w a  R a c ł a w i c e 
Śląskie bezpośrednio przy granicy 
państwa i przy czeskim rezerwacie 
przyrody „Džungle”. To właśnie 
lokalizacja czeskiego rezerwatu 
zdecydowała o podjęciu tego kro-

ku, bo skoro ten sam ekosystem 
znajduje się po obu stronach gra-

nicy, to dlaczego chroniona jest 
tylko jego czeska część?
 Kilka dni temu otrzymałem te-

lefoniczną wiadomość z RDOŚ, że 
sprawa jest w toku. Obszar będzie wi-

zytowany i sprawdzony na miejscu.
- W okresie ostatnich 40 lat ww. 
teren nie był  wskazywany jako 
szczególnie cenny pod względem 
przyrodniczym zasługującym na 
objęcie ochroną w formie rezerwatu 
przyrody, stąd też RDOŚ w Opolu nie 
dysponuje informacjami o unikato-

wych walorach tego miejsca – infor-

muje, już pisemnie, Alicja Majewska 
regionalny dyrektor ochrony środo-

wiska w Opolu. Brak rozpoznania 
nie powinien dziwić. Obszar propo-

nowanego rezerwatu znajduje się 
w trudno dostępnym, otoczonym 
p o l a m i  u p r a w n y m i  z a k ą t k u ,  w 
bezpośrednim sąsiedztwie granicy, 
który jeszcze na początku lat 90. był 
strzeżony przez pograniczników.
 Według informacji dyrektor Ma-

jewskiej oględziny muszą objąć róż-

ne okresy wegetacyjne, co oznacza 
co najmniej dwuletni okres inwen-

taryzacji i waloryzacji, a następnie 
analizy. n

eprasa.pl b3e8a74bbb
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WYPRAWY PRUDNICZAN

Gdzie ten Kolos Rodyjski…
Wycieczka statkiem po basenie Morza Śródziemnego była zbyt kusząca, aby jej nie zrealizować. Wśród miast, w których 
mieliśmy się zatrzymać w porcie, była larnaka na cyprze z plażą afrodyty i Rodos. czytałam kiedyś, że miasta na  
największej z wysp miał strzec Kolos Rodyjski – jeden z siedmiu cudów świata.

Daniela DŁUGOSZ PENCA

Wędrowiec – dodatek turystyczny do „tygodnika prudnickiego”, nr 176. Redaktor prowadzący – andrzej dereń, współpraca – grzegorz Weigt, Józef  Michalczewski, Franciszek dendewicz, zbigniew zagłoba-zygler, stanisław stadnicki, 
dawid przyszlak, daniela długosz-penca, Barbara drożdżowicz, andrzej Białopotocki,  Wojciech góra. tel./fax: 77 436 28 77, e-mail: andrzej.deren@tygodnikprudnicki.pl. dział reklamy: tel. 77 436 28 77, 
e-mail: reklama@tygodnikprudnicki.pl.Wędrowiec

B
ył to olbrzymi posąg, po-

dobno większy niż Statua 
W o l n o ś c i  w  A m e r y c e . 
Oczywiście myślałam, że 

on tam gdzieś stoi i czeka, aż go 
wreszcie zobaczę. Czytałam też o 
starożytnych cudach świata, więc 
je chociaż przypomnę, a są to: Pira-
mida Cheopsa w Egipcie, Wiszące 
Ogrody Semiramidy w Babilonie, 
Świątynia Ateny w Efezie, Posąg 
Z e u s a  w  O l i m p i e ,  M a u z o l e u m 
w Halikarnasie, Kolos Rodyjski i 
Latarnia Morska w Faros. Z tychże 
cudów oglądałam piramidę, Świą-
tynię Ateny, posąg Zeusa i chciałam 
ucieszyć wzrok owym Kolosem – 
bogiem słońca i Grecji – Kolosem 
R o d y j s k i m .  W  t e j  c z ę ś c i  M o r z a 
Egejskiego zwiedzaliśmy też grecką 
część Cypru.

Wyspa hibiskusa

 Rodos – jedna z największych 
wysp – jawi się jako miasto obron-

ne i rycerskie, a zachwyca swoim 
położeniem i niezwykłą, monu-

mentalną architekturą. W zasa-
dzie w internecie można wiele o 
nim poczytać, ale ja chciałam opi-
sać moje zachwycenie i przygodę 
poszukiwania Kolosa Rodyjskiego. 
Nazwa Rodos pochodzi podobno 
od kwiatu zwanego rhodes, czyli 
hibiskus. Patronuje mu Helios – co 
widać wszędzie, bo tu zawsze jest 
słońce, piękne plaże, romantyczne 
wzgórza, kolorowe bugenwille, 
zielone skwery i parki, a że znaj-
duje się na granicy Europy i Azji, 
to bardzo ciekawe turystycznie. 
Jest więc lotnisko w Paradisi, Stare 
Miasto, gdzie się chodzi pod górkę 
i w dół. Jest też Brama Morska – tu 
szukałam Kolosa, Pałac Wielkich 
Mistrzów z panoramą widokową 
na ruiny Akropolu, gdzie jest częś-
ciowo restaurowana Świątynia 
Apollina. Widziałam najstarszy 

port Mandraki z fortem, ale tam 
też Kolosa nie było, natomiast na 
dwóch cyplach widać dwie duże 
kolumny, a na nich piękne jelonki, 
jakby pilnowały wejścia do portu. 
Ja jednak wciąż szukałam Kolosa, 
bo przecież kiedyś tu był. Czyżby 
przepadł, jak część cudów świata i 
inne wielkie potęgi?

Nieobecne  ton

 W pobliżu portu widać z daleka 
akwarium i Water Park, a na pla-
cu, w pewnej odległości, coś niby 
współczesny Kolos, rzeźba z meta-
lu – jak pająk – szkarada! Szukam 
dalej posągu Kolosa. Wszak był! 
Miał 33 m wysokości, wybudowany 
w latach 294 – 282 p.n.e. jako posąg 
Heliosa, z promienistą koroną na 
głowie i zniczem w dłoni, wysoko 
wzniesionej. Wsparty na piedestale 
(10 m), ważył 20 ton. Pomiędzy roz-
stawionymi nogami przepływały 
statki wypływające i powracające 
do portu. Przecież musi być jakiś 
ślad. Przewodnik wycieczki też coś 

opowiadał o mieście i legendarnym 
Kolosie. Widoczny na pocztów-

kach, jest imponujący i co?
  To wielkie dzieło pracy ludzkiej, 
symbol i ozdoba wyspy Rodos zo-
stało zniszczone siłami przyrody 
przez trzęsienie ziemi (227 – 226 
r. p.n.e.). Upadek był wielki, tak 
że nie starano się go odbudować. 
M o j e  m a r z e n i a  i  w y o b r a ż e n i a 
dawno legły w gruzach – tak się też 
zawiodłam na Termopilach – ech 
ta literatura! Tenże Kolos Rodyjski 
długo leżał w wodzie, potem ktoś 
wykupił zachowane części meta-
lowe i został sprzedany na złom – 
bardzo to smutne! Nie zobaczyłam 
więc Kolosa, chociaż go szukałam, 
ale zobaczyłam piękne miasto, 
które na przestrzeni wieków pod-
bijane było przez Persów, Rzymian, 
Arabów, Turków i zakon Joannitów, 
a współcześnie przez Włochów, 
Niemców i Brytyjczyków i każdy 
okupant coś po sobie zostawił, a to 
ubogaciło miasto. Dopiero w 1947 
roku wyspa powróciła do Grecji 
oraz do Dodekanezu, czyli archipe-
lagu 12 wysp. Mimo, iż nie ma już 

Kolosa, to przecież warto zwiedzać 
stare miasto otoczone murami, 
stadion – prawie olimpijski, pałac 
– odbudowany na polecenie Musso-
liniego. Ciekawa jest ulica Rycerska 
z dawnymi siedzibami rycerzy za-
konnych, meczet Sulejmana Wspa-
niałego, którego poznawaliśmy w 
serialu „Wspaniałe Stulecie”, nawet 
turecką łaźnię, czyli Hamman. Na 

to trzeba mieć więcej czasu, niż wy-
cieczka, zwłaszcza, że przed nami 
jeszcze Cypr, z bardzo kolorowym 
miastem Larnaka i Pafos, o czym 
jeszcze opowiem.

Espresso i ouzo

 Po zwiedzaniu Starego Miasta, 
zmęczone przysiadłyśmy z Hele-
ną przy kawie espresso i lampce 
greckiego ouzo, które ma tę właś-
ciwość, że gdy się doleje do przezro-
czystego alkoholu wodę mineralną, 
to zmienia się w kolor mleczny 
o smaku anyżowym. Oczywiście 
kupiłam jako pamiątkę buteleczkę 
z uszkiem, ale po wycieczce poczę-
stowałam przyjaciół i zostało tylko 
wspomnienie z Rodos. Szkoda, że 
nie zobaczyłam Kolosa, ale jego wi-
zje artystyczne są gdzieś w interne-
cie i tylko trzeba to odszukać, żeby 
udowodnić, że Kolos był i został w 
pamięci potomnych. A teraz Limas-
sol, gdzie plaże są najpiękniejsze, 
prawie na zapleczu tawerny duże 
wyjście do morza po kamieniach, 
jak ławy czy tarasy. Pogoda słonecz-
na, woda ciepła, widoki wspaniałe.

Wybywamy na ROD-os

 Po krótkiej podróży w pobliżu 
Pafos zaczął się wypoczynek na 
Plaży Afrodyty. Leżenie trudne, bo 
dość duże kamienie, ale przed na-
mi trzy skały, jedna ta największa 
to Afrodyta. Legenda głosi, że kto 
ją opłynie trzy razy, będzie miał 
szczęście w miłości. Ale najpierw 
trzeba umieć pływać, bo od brzegu 
dość daleko, więc nie próbowałam. 
Poleżałam na plaży, podreptałam 
w morzu, podziwiałam widoki, a 
potem byliśmy na granicy państwa 
greckiego z tureckim, widać było 
żołnierzy, samochody, zasieki z 
drutów kolczastych i  smutnych 
ludzi. Zupełny kontrast – pomię-
d z y  c e n t r u m  m i a s t a ,  t e r e n e m 
przygranicznym i plażami. No cóż, 
miało być o Kolosie Rodyjskim, 
ale jakoś trudno się nie podzielić 
otoczką turystyczną. Może jesz-
cze otworzą się granice i będzie 
można podróżować, a teraz niech 
nam wystarczy Rodos w pigułce. 
Obecnie w Polsce mówi się wiele 
o wypoczynku na działce, często 
już bywa tylko rekreacyjna, a są to 
Rodzinne Ogródki Działkowe. Nie-
którzy mówią, że właśnie wybywają 
na ROD–os, to tak, żeby było radoś-
nie i tajemniczo. n

Autorka na tle wyspy Rodos

Pomnik bohaterów cypryjskich w Nikozji Twierdza na Rodos

Zmiana warty przed zamkiem w Atenach
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ZAPROSZENIE

Biblioteczny Ogród
Miejska i Gminna Biblioteka Publiczna w Prudniku zaprasza 
podczas wakacji do bibliotecznego ogrodu. W każdy czwar-
tek lipca o godz. . Łukasz Kluza zabiera chętnych w nie-
zwykłą podróż po historii, wspartą doskonałymi książkami. 
W planie wakacji z książką i historią „Z tyłu Biblioteki”: 
 lipca - Ostatnie takie wakacje. Lato ;  lipca - Podróż w 
zakazane miejsce. Za drzwiami Korei Północnej;  lipca - Ku-
linarne podróże. O (nie)typowej historii i gastronomii;  lip-
ca - „Dychaj Salciu, bo to Morszyn...” Jedziemy do kresowych 
uzdrowisk;  lipca - Wakacje w stylu PRL.   n

KOŚCIÓŁ Z WIEŻYCZKĄ

O tym marzeniu opowiada 

o.Antoni Dudek w 

najnowszej książce pt. 

„Po 65 latach wieżyczka-

sygnaturka wróciła na 

dach kościoła św. Józefa 

w Prudniku-Lesie”. Tytuł 

długi - pełnym zdaniem - 

wyjaśnia wszystko.

Grzegorz WEIGT

Historia pewnego marzeniaW
 S

K
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Ó
C

IE WYDARZY SIĘ                 
W EUROREGIONIE

Możliwe zmiany 
w terminach imprez.

1 lipca
(czwartek)

Kolejna edycja „LEK-
TURNIKA”.  Zaprasza dr 
Bartosz Suwiński. Prudnicki 
Ośrodek Kultury - online, 
godz. 18.00.

Otwarcie zapowiadanej 
i  o c z e k i w a n e j  w y s t a w y 
stałej „Obserwatorium 
Miasta”.Obiekt obserwa-
torium astronomicznego 
przy klasztorze franciszka-
nów w Głogówku.

2 lipca
(piątek)

Ko n c e r t  -  M u z yc z n e 
Powitanie Wakacji „Od 
Bacha do Brazylii”. Wy-
stąpią” Nikola Michalska, 
Jagoda Sejnowska, Michał 
S a d ł e k ,  D a w i d  G r y g i e l , 
Franek Samitowski, Antoni 
Korykora, Igor Kowolik, 
S z y m o n  S e j n o w s k i  o r a z 
uczniowie klasy perkusji 
P a ń s t w o w e j  S z k o ł y  M u -
zycznej w Prudniku pod 
kierunkiem Jana Weznera. 
Gościnnie wystąpi zespół 
p e r k u s y j n y  P S M  w  G ł u -
chołazach (Nikola Hyra, 
Karolina Winiarska, Antoni 
Madejczyk). Scena plenero-
wa Prudnickiego Ośrodka 
Kultury, godz. 18.00.

3 lipca
(sobota)

S p o t k a n i e  p n .  „ P i a -
skownica” (tematyka ro-
dzin i dziecka) w Wiejskim 
Domu Kultury w Łące 
Prudnckiej .  W progra-
mie strefy: Opolska Mama 
m a  M o c ,  O p o l s k i e  d l a 
Rodziny i Opolski Senior, 
Regionalny Ośrodek Poki-
tyki Społecznej w Opolu, 
Stowarzyszenie Ambasada 
Sukcesu, strefa kulinarna, 
strefa artystyczna, strefa ro-
dzinnej zabawy, warsztaty i 
konsultacje. 

Radosne Muzykowanie 
na Stadionie Miejskim 
w Białej w ramach Dni Bia-
łej. Na scenie plenerowej 
zaprezentują się wykonaw-
cy i zespoły artystyczne z 

czytaj na str. 25

Okładka najnowszej książki o.Antoniego Dudka 

T
ytuł wyjaśnia wszystko lub 
prawie wszystko, bo określa 
tylko cel do jakiego Hono-
rowy Obywatel Prudnika 

dążył, i który osiągnął. Ale warto 
przeczytać książkę, żeby zrozumieć 
jego intencje, dowiedzieć się jak to 
przebiegało (z oporami), kto poma-
gał… To przedsięwzięcie to czas i lu-
dzie, praca, zaangażowanie i chwile 
zwątpienia. Tak dzieje się, gdy po-
ważną inwestycję biorą na siebie za-
paleńcy, a nie fi rmy, czy instytucje. 
Ale jeśli chodzi o ojca Antoniego to 
niewiele może jeszcze zdziwić.
 Ważne, że się udało: kościół św. 
Józefa w Prudniku-Lesie wieńczy po 
kilkudziesięciu latach wieżyczka. 
Prawie jak oryginalna na przedwo-
jennych zdjęciach i pocztówkach. 
Na temat sygnaturki już w „TP” 
pisaliśmy nie raz, pisał też sam 
zainteresowany franciszkanin. 
Właśnie wydana książka – z okazji 
postawienia wieżyczki – zbiera 
wszystkie informacje w jednym 
miejscu. Nadto zawiera obszerną 
dokumentację ilustracyjną: liczne 
zdjęcia (wykonywane podczas prac 
nad budową i montażem wieżyczki 
oraz archiwalne przedstawiające 
obiekt przed zniszczeniem), rysunki, 
plany architektoniczne, dokumen-
ty, pisma kierowane do stosownych 
władz.
 W książce przewijają się - jako 
zanotowane spotkania, osoby, któ-
re wspierały poczynania o.Dudka. 
Warto wymienić te nazwiska, które 
on sam szczególnie wskazuje: Sta-
nisław Góra (wsparcie, koszt druku 
książki i  finansowanie budowy 
wieżyczki), Rafał Zagórski (wydanie 
publikacji), Jerzy Siarka (zdjęcia), 
Andrzej Dereń (zdjęcia, artykuły, 
zastąpienie franciszkanina pod-
czas jego pobytu w szpitalu, czy też 

autor tekstu w „Tygodniku”, który 
skierowany został do potomnych 
znajdując miejsce w kuli wieńczącej 
wieżyczkę), Andrzej Kerner (zdjęcia, 
teksty), wreszcie Krzysztof Niedbal-
ski i Andrzej Niedbalski – budowni-
czowie wieżyczki oraz Jerzy Sylwe-
strzak (architekt), a za nimi jeszcze: 
Michał Hoinka, Tadeusz Kowal, Ali-
na Nowak, katarzyna Rudzka, Alicja 
Ciępka, Urszula i Artur Żurakowscy, 
a także bracia franciszkanie z gwar-
dianem o. Dawidem Zmudą.

 Prace nad przywróceniem syg-
naturki trwały pewien czas, także 
ich finalna część wypełniła często 
zimne i rzadziej ciepłe tygodnie 
wiosny tego roku. Ten czas zakonnik 
opisuje także poprzez lekturę „Zapi-
sków więziennych” Prymasa Polski 
kardynała Stefana Wyszyńskiego 
(cytowane są konkretne fragmenty 
odpowiadające dniom tygodnia). 
Mijają kolejne dni, przytaczane 

są kolejne fragmenty „Zapisków”. 
Towarzyszą im codzienne refleksje 
o.Antoniego. Wydarzenia z życia, 
pracy, spotkania z ludźmi (prud-
niczanami), przeczytane lektury i 
obejrzane programy w telewizji, 
wrażenia z obserwacji wydarzeń na 
świecie i w Polsce. Uwagi i spostrze-
żenia współczesnego franciszkani-
na przeplatają się z zapiskami wię-
zionego w Prudniku siedemdziesiąt 
lat temu Prymasa.
 Wśród licznych informacji zgro-
madzonych w książce, także fajna 
ciekawostka. Autor zamieszcza 
zdjęcia wykonywane o godz. 12.50, 
każdego 13 dnia miesiąca z okna 
celi uwięzionego Prymasa. Podobny 
widok przez kilka miesięcy miał kar-
dynał Wyszyński. Tak łatwo to sobie 
wyobrazić.
 W międzyczasie o.Antoni Dudek 
przygotowywał do druku nowy 
przewodnik po sanktuarium św. 
Józefa swojego autorstwa („Sanktua-

rium św. Józefa w Prudniku i miejsce 
uwięzienia księdza Prymasa Stefana 
Wyszyńskiego”; pisaliśmy już o tej 
publikacji w „TP”).  Wtedy też fran-
ciszkanin wydał książeczkę „O czym 
myśleli, czekając na spotkanie z 
Ogrodnikiem, św. Józef i Sługa Boży 
Stefan kardynał Wyszyński niosąc 
krzyż”. To także znalazło odzwier-
ciedlenie w tej książce, swoistym 
pamiętniku kilku wiosennych tygo-
dni życia i pracy. Dla zrealizowania 
swoich marzeń i dla dobra innych. 
Dzięki zapałowi o.Dudka, jego kon-
sekwencji, mamy w Prudniku-Lesie 
ważne uzupełnienie świątyni. Ma-
my też przykład jak warto dążyć do 
celu, choćby jego realizacja miała 
trwać latami.
 Książka ukazała się w niewielkim 
nakładzie, jako podsumowanie re-
alizowanego dzieła, pamiątka oraz 
podziękowanie dla wielu osób Moż-
na jednak zaopatrzeć się w klaszto-
rze w sam przewodnik.   n
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gminy Biała oraz z Czech. 
Na zakończenie biesiada 
taneczna z zespołem VE-
G A .  I m p r e z a  w  r a m a c h 
projektu „Młodość,  Ra-
dość, Przyjaźń”.

4 lipca
(niedziela)

Muzyczne Święto Białej 
na Stadionie Miejskim 
w Białej  w ramach Dni 
Białej. Drugi dzień koncer-
tów, blok rozrywkowy dla 
dzieci z Ruphertem i Rico. 
Na scenie wystąpią m.in. 
Mariusz Kalaga, Cliver i 
Piękni i Młodzi. Zaprasza 
Gminne Centrum Kultury 
w Białej. Podczas dwóch 
dni dostępne będą stoiska 
handlowe, gastronomicz-
ne, dmuchańce, karuzele.

7 lipca
(środa)

Kino Diana zaprasza na 
widowisko teatralne 
promujące zdrowy tryb 
życia pt. „Baśń dla małych 
łakomczuszków - tajemni-
ca zdrowych brzuszków”. 
Przedstawienie przygoto-
wał Teatr Edukacji i Profi-
laktyki Maska. Bilety 10 zł, 
godz. 10.00.

8 lipca
(czwartek)

Kolejna edycja „LEK-
TURNIKA”.  Zaprasza dr 
Bartosz Suwiński. Prudni-
cki Ośrodek Kultury - onli-
ne, godz. 18.00.

10 lipca
(sobota)

Z gitarą i piórem. Letni 
cykl spotkań z cieka-
wymi ludźmi w Miesz-
kowicach. Gość wieczoru: 
m u z y k ,  p r z e d s t a w i c i e l 
nurtu muzyki poetyckiej i 
turystycznej oraz satyrycz-
nej Marcin Lenc. Plac przy 
Wiejskim Domu Kultury w 
Mieszkowicach.

10-11 lipca
(weekend)

Dni Gminy Walce. W so-
botę „Na ludowo orkiestro-
wo” - prezentacja zespołów 
czeskich partnerów. Po-
czątek godz. 17.00. O godz. 
21.00 - zabawa z DJ Mega 
Music. W niedzielę Święto 
Partnerstwa. Początek o 
godz. 13.30 - animacje dla 
dzieci i młodzieży, godz. 
14.00 - występ Waleckiej 
Orkiestry Dętej Capri, na 
koniec o godz. 21.00 - fi nał 
Mistrzostw Europy - trans-
misja meczu na telebimie. 
Plac rekreacyjny w Broż-
c u .  W programie prze-
widziano także imprezy 
towarzyszące.   n

ŻYCIE WŚRÓD ŻYWIOŁÓW, CZ. 4

Daniela DŁUGOSZ-PENCA

Temat bardzo obszerny od początków rajskiego Adama ulepionego z gliny, a więc z ziemi, 

który bez tchnienia ducha byłby tylko dalej gliną, do ostatnich dni życia. Większość ludzi, 

których się składa do ziemi ze słowami: „Z prochu powstałeś i w proch się obrócisz”, 

również wnikają w ziemię.

Ziemia – ob� tość życia

Z
iemia to także żywioł, cho-
ciaż wydaje się być stabilny 
wobec wody, ognia i powie-
trza. Jeśli rozglądniemy się 

nieco dalej niż na wyciągnięcie ręki, 
to dostrzeżemy nieprawdopodobne 
ruchy ziemi, wypiętrzanie się i zapa-
danie wielu warstw tak kolorowych 
i strukturalnych, że aż dech zapiera. 
 T y c h  w r a ż e ń  m i a ł a m  n a d t o 
zwiedzając Europę, a co dopiero 
świat. Zdziwienie wzrasta, gdy oglą-
da się Skalne Miasto w Adrspach 
w Czechach czy Kamienny Las w 
Bułgarii oraz góry Meteory i Atos w 
Grecji. Prawie każdy kraj ma takie 
osobliwości, bo u nas od Giewontu 
po Pustynię Błędowską czy Góry 
Świętokrzyskie – stąpamy po ziemi i 
zadziwia nas jej różnorodność. 
 O ziemi można pisać w wielu 
aspektach i wciąż byłoby mało, ale 
dlaczego to ma być żywioł? Oczywi-
ście gdy patrzymy na nasze działki, 
łąki, pola z falującym zbożem czy 
żółte łany rzepaków, to ziemia się 
wydaje bardzo spokojna. Wystarczy 
jednak zobaczyć olbrzymią pusty-
nię, jak Sahara, Gobi czy Negew w 
Ziemi Świętej, to widać jak owe ży-
wioły żyją i doskonale się uzupełnia-
ją. Wiatr rzeźbi morze piasków tak 
pięknie, że człowieka lęk przejmuje, 
gdy patrzy na ten złoto – pomarań-
czowy bezkres, bądź wyszlifowane 
przez wiatr skały, a nawet róże 
pustyni. 
 Ziemia, jako żywioł, a dla mnie 
bardziej żywicielka. Przecież to jedy-
na tak piękna i życiodajna planeta 
wśród poszukiwanych w kosmosie. 
Zwłaszcza, że i u nas są miejsca z kra-

jobrazem księżycowym. Zewnętrzny 
płaszcz jakże różnorodny, kolorowy, 
rozśpiewany, dzięki stworzeniom 
w s z e l k i e g o  r o d z a j u ,  a  d o p i e r o 
wnętrze i jądro ziemi. Ileż kopalin, 
kruszców, szlachetnych kamieni 
i tajemnicy, a wszystko służy czło-
wiekowi, który nota bene, jest jej 
największym zagrożeniem. 
 Kiedy oglądam filmy o grotach, 
jaskiniach, podziemnych korytach 
rzek, grobowcach, obrazach wy-
rytych w skałach i odkopywanych 
piramidach, to szok poznawania 
nieprzebranych tajemnic przejmu-
je lękiem, jak to przed żywiołem. 
Przecież ta planeta – ziemia płonęła, 
zalewana była wodami, łączyły się 
i  rozdzielały kontynenty, a jed-
nak została, żeby nas zadziwiać i 
przerażać. 
 N a s z  k r a j  i  k o n t y n e n t  m a  t o 
szczęście, że mamy kilka pór roku, 
podczas gdy inni mają tylko upały, 
lody i zorzę polarną. Zwiedzając 
Chiny, znalazłam się w Xian. Olbrzy-
mie wysypisko, jakby kopiec, przez 

wiele lat tak było, aż kiedyś, rolnik 
wykopał z ziemi figurkę, artefakt, 
który naprowadził geologów na 
niezwykły grobowiec terakotowej 
armii. Taki widok wręcz przeraża, 
setki postaci naturalnej wielkości, 
każda o innej twarzy, w uzbrojeniu, 
wozy i konie, wszystko – tylko ce-
sarza nie widziałam. Co za pomysł 
despoty, z ziemi jakby wyrzeźbieni, 
ziemią przysypani, z ziemi teraz wy-
grzebywani, stoją zwartą armią, ku 
zachwytowi turystów, podobnie jak 
Chiński Mur. Tyle trudu i działania 
na ziemi i pod ziemią, a ona wszyst-
ko znosi i jest wierna człowiekowi. 

 Osobiście boleję nad tym, gdy 
słyszę i widzę szarpanie, rozbij anie, 
kaleczenie i zatruwanie ziemi przez 
próby jądrowe, manewry wojskowe, 
ćwiczenia rakietowe i inne, rozry-
wając jej bogaty i cenny płaszcz geo-
fizyczny oraz wojny, które rujnują 
nie tylko życie człowieka, ale całą 
planetę. Wydaje się olbrzymi kapi-
tał, aby lecieć w kosmos, szukać ży-
cia na innych planetach, gdy nasza 
jeszcze do końca nie jest poznana, a 
już tragicznie niszczona. To są nie-
bezpieczne zakusy, bo może sama 
się nie zdążyć obronić nawet przed 
tym, co z kosmosu przyleci, jak w 
erze dinozaurów. 
 Piszę o żywiołach, bo jestem tym 
szczególnie zainteresowana. Ale 
wiem też, że i ja i ty i my jesteśmy 
zlepkiem żywiołów i dzięki połą-
czeniu z otaczającą nas przyrodą, 
t u d z i e ż  a u r ą  d u c h o w ą ,  ż y j e m y 
jakby bezpiecznie. Niestety bunt 
żywiołów w nas samych w kontakcie 
z żywiołami innych, doprowadza 
do dramatów osobistych i społecz-
nych. Czy możemy temu zapobiec? 
Wszak należymy do gatunku homo 
sapiens, to do czegoś zobowiązuje. 
W okresie romantyzmu nasz wielki 
wieszcz pisał: „Patrz na dół, kędy 
gęsta mgła zaciemnia, obszar gnuś-
ności zalany odmętem – to ziemia”. 
Ciąg dalszy „Ody do młodości” jest 
tak aktualny, jakby Adam Mickie-
wicz z nami żył, może to sobie też 
trzeba przypomnieć.   n

Patrz, jak nad jej wody trupie
Wzbił się jakiś płaz w skorupie.
Sam sobie sterem, żeglarzem, okrętem;
Goniąc za żywiołkami drobniejszego płazu,
To się wzbij a, to w głąb wali:
Nie lgnie do niego fala, ani on do fali;
A wtem jak bańka prysnął o szmat głazu!
Nikt nie znał jego życia, nie zna jego zguby:
To samoluby!
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Muzyczna laurka na Dzień Taty
PRUDNICKI OŚRODEK KULTURY

Z 
okazji Dnia Ojca - 23 czerw-
ca po południu, Prudnicki 
Ośrodek Kultury zaprosił na 

koncert „Muzyczna laurka na Dzień 
Taty” w wykonaniu wokalistek Dzie-
cięcego Studia Piosenki: Karoliny 

Muszyńskiej, Hani Błaszkiewicz i Jo-
anny Ginter. Zdolnym i odważnym 
dziewczynkom dziękujemy.
 Były piosenki: „Co powie Tata” 
z repertuaru Natalii Kukulskiej, 
czy „Tato już lato” zespołu Fasolki. 

Utwory, które nie tylko wyrażają ra-
dość i wdzięczność dla ojców, ale też 
zobowiązują do działania, zaprasza-
ją do spędzania wspólnych chwil. Na 
koniec była „Piosenka dla Taty”: Gdy 
Cię dręczy nuda,/ Sprawdzian się nie 

uda,/ Mama wpadnie w złość-/ Jest w 
pobliżu ktoś…/ Z nim Ci smutek mi-
nie,/ Bo się zna na kinie/ I w klasówce 
błąd/ Tropi jak James Bond. 
 Panowie, do dzieła! (g)   n

czytaj na str. 27

czytaj na str. 27
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GOK 
Strzeleczki

PRUDNICKI OŚRODEK KULTURY

ARTystyczne wakacje

P
rudnicki Ośrodek Kultury w 
tym roku niestety nie prowadzi 
rekrutacji na półkolonie. Wie-

lu rodziców i ich dzieci jest rozcza-

rowanych. POK przygotował jednak 
w zamian inną propozycję - cykl 
warsztatów artystycznych dla dzie-

ci, młodzieży i dorosłych w różnych 
dziedzinach aktywności plastycznej 
i muzycznej.  
 Zajęcia w ramach „Artystycz-
nych wakacji” odbędą się od 2 lipca 
do 28 sierpnia.
 Będą to zajęcia:

 Warsztaty fotograficzne - zagad-

nienia teoretyczne, ćwiczenia prak-

tyczne, praca plenerowa, fotografia 
uliczna, pejzaż. Zajęcia odbędą się 
w dniach 5-7 lipca, godz. 10.00-13.00. 
Prowadzenie: Kamila Jamioł.
 Flamenco - warsztaty dla począt-

kujących, nauka stepu, improwiza-

cji, koordynacji, linia ciała. Grupa 
wiekowa 10-15 lat. Zajęcia odbędą się 
w dniach 7-9 lipca, godz. 10.00-12.00. 
Prowadzenie: Lucyna Mirga.
 Rysunek tuszem - warsztaty dla 
grupy wiekowej 10-18 lat. Zajęcia od-

będą się w dniach 12-14 lipca, godz. 
10.00-13.00. Prowadzenie: Kamila 
Jamioł.
 Taniec romski - warsztaty dla po-

czątkujących: tradycyjny taniec sce-

niczny, praca rąk i nóg, podstawowe 
kroki, figury taneczne. Zajęcia od-

będą się w dniach 14-16 lipca, godz. 
10.00-12.00. Prowadzenie: Lucyna 
Mirga.
 Rodzinne gry planszowe - za-

jęcia odbędą się 17 lipca, w godz. 
11.00-14.00. Prowadzenie: Dominika 
Gorosz.
 Rysunek studyjny - warsztaty dla 
grupy wiekowej 10-18 lat. Zajęcia od-

będą się w dniach 20-22 lipca, godz. 
10.00-13.00. Prowadzenie: Agata 
Wilczek.
 Warsztaty gitarowe - poprowa-

dzi je Waldemar Orłowski; obecny 
gitarzysta zespołów: Sen, Natalia Ry-

giel, Beata Brodzińska.Współpraca: 
Grzegorz Markowski, Magda Fem-

me, Kasia Klich, Gabriel Fleszar, Ma-

ryla Rodowicz, New, Urszula, Artur 
Gadowski, Małgorzata Ostrowska, 
Sycha, Krzysztof Kiljański, Michał 
Karpacki, 7 Floor, Jarosław Wasik, 
G r z e g o r z  W i l k ,  Z . B . U . K . U . ,  c z y 
Saxophonie. Zajęcia odbędą się w 
dniach 26-27 lipca, godz. 10.00-12.00.

 Monotypia - warsztaty graficzne: 
swobodne tworzenie z jednorazo-

wej matrycy. Zajęcia dla grupy wie-

kowej 7-15 lat odbędą się w dniach 
27-29 lipca, godz. 10.00-13.00. Prowa-

dzenie: Agata Wilczek.
 Warsztaty produkcji muzycznej 
- aranż, brzmienie, mix, mastering, 
teoria muzyki, praca z wtyczkami 
efektowymi, syntezatorami, kon-

trolerami MIDI, finalna produkcja 
utworu. Zajęcia dla grupy wiekowej 
10-15 lat odbędą się w dniach: 2-3, 
9-10 sierpnia, godz. 10.00-12.00. Pro-

wadzenie: Tomasz Kanas.
 Warsztaty malarskie - martwa 
natura, pejzaż, portret, abstrakcja. 
Zajęcia dla grupy wiekowej 10-15 lat 
odbędą się w dniach 10-12 sierpnia, 
godz. 10.00-13.00. Prowadzenie: 
Agata Wilczek.
 Rozśpiewaj się - śpiew klasyczny 
dla każdego w wieku od 16 lat. War-

sztaty prawidowego oddychania i 
techniki wokalnej Bel Canto. Zajęcia 
odbędą się 16 sierpnia, godz. 16.00-
19.00. Prowadząca: Emilia Razik-

-Bień (sopran).
 Linoryt - warsztaty graficzne dla 
grupy wiekowej 10-15 lat. Zajęcia 
odbędą się w dniach 17-19 sierpnia, 
godz. 10.00-13.00. Prowadzenie: 
Agata Wilczek.
 Warsztaty perkusyjne  -  pod-

stawowe wartości rytmiczne, ćwi-

czenia poprawiające koordynację 
ruchową i rytmiczną, ćwiczenia 
rozwijające umiejętność improwiza-

cji. Grupa wiekowa: 10-15 lat, zajęcia 
odbędą się w dniach 23-24 sierpnia, 

godz. 10.00-12.00. Prowadzenie: To-

masz Kanas.
 Ceramika - zajęcia dla grupy wie-

kowej 10-18 lat odbędą się w dniach 
24-26 sierpnia. Prowadzenie: Agata 
Wilczek.
 Śpiewające inspiracje - Reggae 
z Jarexem - warsztaty muzyczne z 
liderem zespołu Bakshish. 28 sierp-

nia, godz. 11.00.
 Zapisy, tel.: 77 436 33 96, e-mail: 
program@pok-prudnik.pl. Ilość 
miejsc ograniczona.

 Oprócz tego POK zaprasza także 
na: warsztaty szachowe - zajęcia od-

będą się w lipcu i sierpniu (we wtor-

ki), godz. 12.00. Prowadzenie: Jan 
Siekaniec, Krzysztof Banasik. Zapisy: 
LZS Zarzewie; e-mail: zarzewie@
poczta.onet.pl, tel.: 694 443 002, 733 
267 694.   n

J
eszcze 7 lipca Kino Diana zapra-

sza wszystkie dzieci do kina na 
widowisko teatralne promują-

ce zdrowy tryb życia pt. „Baśń dla 
małych łakomczuszków - tajemnica 
zdrowych brzuszków”. 
 Przedstawienie przygotował 
Teatr Edukacji i Profilaktyki Maska. 
Seans odbędzie się o godz. 10.00. Bi-

lety w cenie 10 zł do nabycia w kasie 
kina.   n

Teatr
KINO DIANA

Wakacyjne propozycje Prudnickiego Ośrodka Kultury oraz 

zaproszenie na spektakl do Kina Diana. O muzycznym 

początku wakacji 2 lipca w zakładce WYDARZEŃ.

W Głogówku

M
i e j s k o - G m i n n y  O ś r o d e k 
Kultury w Głogówku za-

prasza na bezpłatne letnie 
półkolonie. 
 Terminy turnusów półkolonii:
- I tydzień: 5-9 lipca,
- II tydzień: 12-16 lipca,
- III tydzień: 9-13 sierpnia.

 Zajęcia odbywać się będą od po-

niedziałku do piątku w godzinach 
od 9.00–15.00. Podczas zorganizo-

wanych turnusów dzieci będą miały 
możliwość uczestniczenia w zaję-

ciach plastycznych, muzycznych, 
sportowych, teatralnych i muzeal-

nych. Wezmą udział w wycieczkach 
rowerowych, grach terenowych, 
spływach kajakowych itp. Tematycz-

ne zajęcia pod opieką instruktora, 
ubezpieczenie oraz poczęstunek. 
Półkolonie skierowane są do dzieci 
w wieku 6-12 lat, o przyjęciu do 
grupy decyduje kolejność zgłoszeń, 

rekrutacja już trwa, od 17 czerwca. 
Informacje, tel.: 77 406 91 40.
 Udział w zajęciach jest bezpłat-

ny. Formularz zgłoszeniowy należy 
przesyłać na adres: zajecialetnie@
glogowek.pl lub dostarczyć do se-

kretariatu MGOK.

 Czerwcowe imprezy już za nami, 
ale dużo się dzieje w lipcu:
- czwartek 1 lipca - otwarcie wystawy 
stałej „Obserwatorium Miasta”,
- 5-9 lipca - I turnus półkolonii,
-  9 - 1 1  l i p c a  -  I V  L e t n i a  S z k ó ł k a 
Muzyczna,
- 12-16 lipca - II turnus półkolonii,
-  s o b o t a  1 7  l i p c a  -  w a r s z t a t y 
kulinarne,
- piątek 23 lipca - kinowy poranek dla 
najmłodszych,
- 26-30 lipca - sportowe półkolonie 
(APN Głogówek),
- środa 28 lipca - wyceczka do ZOO 
w Opolu.

NA WAKACJE

G m i n n y  O ś r o d e k  K u l t u r y 
w  S t r z e l e c z k a c h  z a p r a s z a 
dzieci i młodzież na wyjazdy 
wakacyjne.
 

W planie sześć atrakcyjnych 
wyjazdów:
- 7 lipca - Alpaka Park w Leśnicy 
oraz Góra św. Anny. Koszt wy-

jazdu 45 zł (wszystkie atrakcje i 
ubezpieczenie), wyjazd o godz. 
7.45,
- 14 lipca - Kino Helios w Kędzie-

rzynie-Koźlu (Krudowie 2, Tajem-

niczy ogród). Koszt 15 zł (bilet, 
przejazd, ubezpieczenie), wyjazd 
o godz. 9.30,
- 21 lipca - Kopalnia złota w Zło-

tym Stoku. Koszt 65 zł (wszystkie 
atrakcje, przejazd, ubezpiecze-

nie, obiad), wyjazd o godz. 8.00,
- 28 lipca - rodzinny wyjazd do 
Energylandii w Zatorze. Koszt 
od 60 do 140 zł (grupy wiekowe; 
bilet, przejazd, ubezpieczenie), 
wyjazd o godz. 6.30,
-  4  s i e r p n i a  -  K i n o  H e l i o s  w 
Kędzierzynie-Koźlu. Koszt 15 zł 
(bilet, przejazd, ubezpieczenie), 
wyjazd o godz. 9.30,
- 18 sierpnia - Jurapark oraz Park 
Ewolucji w Krasiejowie. Koszt 80 
zł (wszystkie atrakcje, przejazd, 
ubezpieczenie, obiad), wyjazd o 
godz. 8.30.

 Wszystkie wyjazdy odbędą się 
w środy, miejsca zbiórek: Dom 
Kultury w Strzeleczkach, Rynek 4. 
Informacje i zapisy, tel.: 77 466 96 
96. Ilość miejsc ograniczona.   n

 Oprócz tego: zajęcia kompute-

rowe dla seniorów, turniej „Mega-

piłkarzyki” i wystawa prac konkur-

sowych inspirowanych twórczością 
Jana Cybisa (Muzeum Regionalne).

 Kalendarz imprez w sierpniu:
- 1-7 sierpnia - obóz sportowy (waka-

cje z APN Głogówek),
- piątek 6 sierpnia - wycieczka do 
Hoplandii,
- 9-13 sierpnia - III turnus półkolonii,
- niedziela 22 sierpnia - impreza re-

kreacyjna „Głogówecka uczta dwor-

ska” na rynku w Głogówku,
- środa 25 sierpnia - wycieczka do 
Parku trampolin „Odskocznia” w 
Opolu,
- piątek 27 sierpnia - kinowy poranek 
dla najmłodszych,
- sobota 28 sierpnia - zawody węd-

karskie dla dzieci i młodzieży w Par-

ku Miejskim w Głogówku,
- niedziela 29 sierpnia - Jarmark 
artystyczny.
 W sierpniu także: zajęcia kom-

puterowe dla seniorów, wyjazd 
na mecz (Lato z Ekstraklasą), kon-

certy w ramach cyklu „Śląskie Lato 
Muzyczne”.

 W Głogówku jeszcze planowa-

ne zakończenie lata na początku 
września:
- sobota 4 września - sportowe za-

kończenie lata,
- sobota 4 września -  Narodowe 
Czytanie  „Moralność Pani Dulskiej” 
Gabrieli Zapolskiej,

- niedziela 12 września - Dożynki 
Gminne w Starych Kotkowicach.

 Głogówek zaprasza również na 
IV Letnią Szkółkę Muzyczną. W 
ramach spotkań: lekcje śpiewu, mu-

zyczna integracja, pokaz talentów. 
Grupa I - dzieci od 6 do 12 lat, grupa 
II - młodzież i dorośli.
 LSM odbędzie się w dniach 9-11 
lipca. Zapisy elektroniczne ruszyły 
już 18 czerwca. Muzyczna propozy-

cja „dla małego i dużego, w rytmach 
gospel i muzyki bajkowej! Tańce, 
hulańce, integracja - to wszystko 
odbędzie się przy Domu Kultury w 
Głogówku i Parafii św. Bartłomieja 
Apostoła Głogówek, przy wsparciu 
Gminy Głogówek”.   n

Z gitarą 
i piórem

MIESZKOWICE

P
rzypominamy, dla tych 
którzy może nie zauważyli 
lub zapomnieli, że inte-

resujące wakacyjne spotkania 
muzyczno-literackie organizo-

wane są w Mieszkowicach pt. 
„Z gitarą i piórem” w Wiejskim 
Domu Kultury.
 Za nami pierwsze z takich 
spotkań w sobotę 5 czerwca, 
gościem Mieszkowic był lider 
zespołu Golden Life Adam Wol-

ski z synem Filipem. 
 A przed nami jeszcze:
-  s o b o t a  1 0  l i p c a :  m u z y k , 
przedstawiciel nurtu muzyki 
poetyckiej i turystycznej oraz 
satyrycznej Marcin Lenc,
- piątek 30 lipca: autor powie-

ści „Daissy”, prezes Związku 
Literatów Polskich Zbigniew 
Niedźwiecki-Rawicz,
- sobota 28 sierpnia: gitarzysta, 
wokalista, założyciel zespołu 
Czarny Miś Janusz Starczynow-

ski.   n

Łąka 
Prudnicka
Spotkanie pn. „Piaskownica” 
(tematyka rodzin i dziecka) w 
Wiejskim Domu Kultury w Łące 
Prudnckiej: SOBOTA  lipca. W 
programie strefy: Opolska Ma-
ma ma Moc, Opolskie dla Rodzi-
ny i Opolski Senior, Regionalny 
Ośrodek Pokityki Społecznej w 
Opolu, Stowarzyszenie Amba-
sada Sukcesu, strefa kulinar-
na, strefa artystyczna, strefa 
rodzinnej zabawy, warsztaty i 
konsultacje.   n
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NA WAKACJE

Zaprasza Lubrza

W Białej

G
minny Ośrodek Kultury w 
L u b r z y  p r z y g o t o w a ł  n i e -

mało atrakcji  dla swoich 
mieszkańców i to nie tylko dla tych 
najmłodszych.

 Pierwsza akcja to Wakacyjne 

wycieczki dla dzieci i młodzieży. W 
planie są:
- środa 30 czerwca - wycieczka do 
Energylandii w Zatorze,
- czwartek 8 lipca - wyjazd do Opola: 
kino i trampoliny,
- piątek 9 lipca - wyjazd do parku 
wodnego w Brzegu,
- wtorek 13 lipca - wyjazd do parku 
linowego w Złotym Stoku i na basen 
w Kłodzku,
- środa 14 lipca - wyjazd do Wesołego 
miasteczka w Chorzowie, 
- wtorek 20 lipca - wyjazd do Opola; 
ponownie na kręgle i do kina,
- wtorek 27 lipca - wyjazd do Jarnoł-

tówka i na Biskupią Kopę.

Zapisy na wycieczki w bibliotekach: 
Trzebina, Lubrza, Prężynka, Skrzy-

piec, Olszynka.

 Druga propozycja to „Muzyczna 

Stodoła”, dość poważna propozycja 
muzyczna. Miejsce spotkań: ogród 
parafialny w Lubrzy, zawsze w nie-

dzielę, początek każdego koncertu o 
godz. 19.30. Co w planie:
-  1 1  l i p c a  -  „ N a  l i n i e ”  p i o s e n k i 
Republiki,
- 18 lipca - Zakuka,
- 1 sierpnia - Kagyuma,
- 8 sierpnia - Klaudia Lewandowska,
- 15 sierpnia - Robert Cichy,
- 22 sierpnia - Pop Marlej,
- 29 sierpnia - Koszau. n

 Kolejna propozycja to „Kultural-

ny Autobus” . W ramach tego cyklu 
imprez - przystanek ósmy i wyjazd 

Dni Gminy Walce

Przed nami wakacje, właściwie już rozpoczęte. To czas zabaw, odpoczynku, releaksu. Po roku covidowych stresów i ograniczeń wszyscy mają nadzieję na 

trochę swobody i kulturalno-rozrywkowych przyjemności. Przyglądamy się jak w tych oczekiwaniach odnajdują się ośrodki kultury w naszym regionie. 

Co tydzień w „TP” nowe informacje.

do Teatru Jana Kochanowskiego w 
Opolu na spektakl „Testosteron”. 
Wyjazd w sobotę 3 lipca z parkingu 
przy GOK Lubrza o godz. 17.30, koszt 
46 zł. Dla osób powyżej 16 roku życia.
Zapisy z placówkach GOK Lubrza i 
pod numerem tel.: 77 437 62 21.

 Na koniec jeszcze Wesołe Waka-

cje 2021, w bibliotece w Trzebinie. 
Za zami już spotkanie 28 czerwca i 
wycieczka rowerowa 29 czerwca, a 
przed nami:
-  p i ą t e k  2  l i p c a  -  t u r n i e j  t e n i s a 
stołowego,
- poniedziałek 5 lipca - wycieczka 
rowerowa,
- wtorek 6 lipca - stare gry terenowe 
w parku,
- środa 7 lipca - zajęcia plastyczne w 
terenie,
- piątek 9 lipca - zabawy w parku,

- poniedziałek 12 lipca - wycieczka 
rowerowa,
- środa 14, czwartek 15 i piątek 16 
lipca - malowanie muralu przy WDK 
w Trzebinie,
- poniedziałek 19 lipca - zabawy w 
parku,
-  w t o r e k  2 0  l i p c a  -  w y ś c i g i  p a -

pierowych statków na potoku w 
Trzebinie,
- środa 21 lipca - zajęcia kulinarne,
-  c z w a r t e k  2 2  l i p c a  -  z a j ę c i a 
krawieckie,
- piątek 23 lipca - rowerem do Dę-

bowca (alpaki),
- poniedziałek 26 lipca - zabawy 
terenowe,
- środa 28 lipca - zajcia kulinarne,
-  czwartek 29 lipca -  wycieczka 
rowerowa,
- piątek 30 lipca - ognisko w parku, 
gry i zabawy.   n

P
oczątek wakacji mocno zazna-

czy się w Walcach. Letni czas 
Walce, jako jedna z nielicz-

nych gmin, rozpoczyna od tradycyj-

nych Dni Gminy Walce. Dwudniowa 
impreza odbędzie się w Brożcu.
 W sobotę 10 lipca zabawa pod 
hasłem „Na ludowo orkiestrowo” - 
prezentacja zespołów czeskich part-

nerów. Godz. 17.00 - występ zespołu 
Jesenická Dvanáctka, godz. 18.15 
- występ zespołu Country Holátka, 
godz. 19.30 - występ zespołu Dan-

cing Queen (przeboje zespołu Ab-

ba), godz. 21.00 - zabawa z DJ Mega 
Music.
 W  n i e d z i e l ę  1 1  l i p c a  Ś w i ę t o 
Partnerstwa. Godz. 13.30 - animacje 
dla dzieci i młodzieży, godz. 14.00 
- występ Waleckiej Orkiestry Dętej 
Capri, godz. 14.30 - biesiada z kaba-

retem Wesoły Masorz, godz. 16.00 
- koncert zespołu Mirek Jędrowski 
i Happy Folk, godz. 17.45 - koncert 
zespołu Blue Party, godz. 19.30 - 
gwiazda wieczoru - Julia, godz. 21.00 
- finał Mistrzostw Europy - transmi-

sja meczu na telebimie. Zabawa z 
zespołem Metro w Brożcu.
 Oprócz tego gry i zabawy dla 
dzieci, wesołe miasteczko, stoiska 
gastronomiczne. Plac rekreacyjny w 
Brożcu.
 W ramach Dni Gminy Walce 
przygotowane są też:

- piątek 9 lipca - Piknik Rodziny na 
boisku przy PSP Walce w ramach 
akcji #SZCZEPIMYSIĘ (punkt infor-

macyjno-promocyjny). Godz.14.00  
- 17.00. 
- sobota 10lipca - Dzień Otwarty Pa-

łacu  Rozkochów. W sieni Pałac Roz-

kochów wystawa „Kolekcjonerskie 
Pasje Piotra Kulczyka” ekspozycja 
i spotkanie z autorem: kolekcjone-

rem i miłośnikiem lokalnej historii. 
Godz.14.00  - 17.00.
- niedziela, 11 lpca - Festiwal Kolorów 
na placu rekreacyjnym w Broż-

cu. Stoisko spisu powszechnego. 
Godz.14.30  i  17.30.

 Gminny Ośrodek Kultury w Wal-

cach przygotował też zajęcia waka-

cyjne w spichlerzu w Brożcu oraz 
wycieczki. Plan zajęć:
- wtorek 13 lipca - zajęcia plastyczne 
„Drzewo na płótnie” (obrazy w ple-

nerze na sztalugach),
- czwartek 15 lipca - zajęcia spor-

towe - gry i zabawy na świeżym 
powietrzu,
- piątek 16 lipca - zajęcia plastyczne 
„Drzewo na półtnie”,
- poniedziałek 19 lipca - zajęcia 
plastyczne „Chrupkowe miastecz-

ko” (projektowanie kolorowych 
budowli),
- wtorek 20 lipca - zajęcia sportowe,
- czwartek 22 lipca - zajęcia plastycz-

ne „Igła i nitka” (podstawy szycia 
ręcznego, obrazek z haftem),
- poniedziałek 26 lipca - zajęcia pla-

styczne „Zawieszka z rybkami” (wy-

cinanie z kolorwego papieru),
- wtorek 27 lipca - zajęcia sportowe,
- czwartek 29 lipca - zajęcia plastycz-

ne „Wakacyjny latawiec” (wykona-

nie i puszczanie latawców),
- poniedziałek 2 sierpnia - zajęcia 
plastyczne „Mój dom” (budowa i de-

korowanie domu z papieru),
-  w t o r e k  3  s i e r p n i a  -  z a j ę c i a 
sportowe,
-  c z w a r t e k  5  s i e r p n i a  -  z a j ę c i a 

plastyczne „Wakacyjne kwiaty” 
( m a l o w a n i e  k w i a t ó w  n a  f o l i i 
aluminiowej),
- piątek 6 sierpnia - zakończenie wa-

kacji, dmuchańce, bańki mydlane, 
tatuaże, warkoczyki, balony, pop-

corn, wata cukrowa itp.
 Zajęcia dla dzieci w wieku od 7 
lat, odbywają się zawsze z podzia-

łem na dwie grupy, jedna w godz. 
9.30-11.00 i druga w godz. 12.00-
13.30. Zapisy wyłącznie telefonicznie 
do 5 lipca. Informacje, tel.: 77 466 01 
13 w godz. 7.30-15.30.

 Planowane są trzy wyjazdy:
- środa 21 lipca - do Energylandii w 
Zatorze (godz. 7.30, bilety w zależ-

ności od wieku od 70 do 130 zł, bilet 
normalny 160 zł),
- środa 28 lipca - do kopalni złota w 
Złotym Stoku (godz. 7.30, bilet 90 zł),
- środa 4 sierpnia - do Energylandii 
w Zatorze.
 Zapisy jak wyżej.   n

B
iała rozpoczyna wakacje moc-

nym akcentem -  po prostu 
dużą dwudniową zabawą z 

wieloma atrakcjami. W dniach 3-4 

lipca odbędą się Dni Białej.

 W  s o b o t ę  3  l i p c a  b ę d z i e  t o 
i m p r e z a  p o d  h a s ł e m  „ R a d o s n e 
Muzykowanie”. Na scenie plenero-

wej zaprezentują się wykonawcy i 
zespoły artystyczne z gminy Biała 
oraz z Czech. Start o godz. 15.00. Zo-

baczymy i posłuchamy: uczniów ze 
Szkoły Artystycznej z Mešta Albrech-

tice, chórów Campanella, Seniores i 
Zgoda, zespołu wokalnego Fermata, 
zespołu śpiewaczego Die Neudorfer, 

zespołu gitarowego Kadencja, wy-

konawców ze Studia Piosenki GCK, 
bialskie mażoretki, uczestników 
instrumentalnych warsztatów mu-

zycznych i zespołu BT Nova z Czech. 
Na zakończenie o godz. 20.00 dla 
wszystkich biesiada taneczna z ze-

społem VEGA. 
 W niedzielę 4 lipca atrakcyjne 
„Muzyczne Święto Białej”. Drugi 
dzień koncertów, blok rozrywkowy 
dla dzieci z Ruphertem i Rico (godz. 
16.00). Na scenie wystąpią m.in.: 
Claudia i  Kasia Chwołka (godz. 
17.00), Mariusz Kalaga & Trio (godz. 
18.30), Cliver (godz. 20.00) oraz Pięk-

ni i Młodzi (godz. 21.00). W godz. 
14.00-16.00 będzie funkcjonował 
p u n k t  i n f o r m a c y j n y  p r o g r a m u 
„Czyste Powietrze” (możliwość uzy-

skania dofinansowania). 
 Na muzyczne świętowanie za-

prasza Gminne Centrum Kultury w 
Białej. Podczas dwóch dni dostępne 
będą stoiska handlowe, gastrono-

miczne, dmuchańce, karuzele. Im-

preza przygotowana w ramach pro-

jektu „Młodość, Radość, Przyjaźń”, 
odbędzie się na Stadionie Miejskim 
w Białej. 

 Gminne Centrum Kultur y w 

Białej  zaprasza na wakac yjny 

wypoczynek. Na większość zajęć 
wstęp jest wolny, na wyjazdy płatny, 
jednak na chwilę obecną miejsca na 
niektóre wyjazdy są już zajęte, pod-

czas imprez obowiązują limity osób.

 W lipcu planowane są zajęcia:
- 3-5 lipca – dwudniowe zawody na 
basenie w Białej (godz. 10.00-18.00),
- 5 lipca – zajęcia plastyczne dla dzie-

ci w świetlicy w Nowej Wsi Prudni-

ckiej (godz. 12.00-16.00),
- 6 lipca – wyjazd do Energylandii w 
Zatorze (opłata 100 zł; godz. 7.30),
- 8-9 lipca – warsztaty teatralne z 
noclegiem w GCK w Białej (godz. 
10.00),
- 12-16 lipca – „Wesołe wakacje w 
GCK”: gry rekreacyjno-edukacyjne, 
poczęstunek (opłata 20 zł; godz. 
9.30-14.00),
- 15 lipca – kino dla dzieci w świetlicy 
w Kolnowicach (godz. 18.00),
-  1 9  l i p c a  –  z a j ę c i a  p l a s t y c z n e 
dla dzieci w GCK w Białej (godz. 
12.00-16.00),
- 22 lipca – kino dla dzieci w świetlicy 
w Łączniku (godz. 18.00),

- 23-24 lipca – warsztaty mażoret-

kowe z noclegiem w GCK w Białej 
(należy wziąć karimatę lub śpiwór; 
godz. 16.00),
- 26 lipca – zajęcia plastyczne dla 
dzieci w świetlicy w Śmiczu (godz. 
12.00-16.00),
- 28 lipca – turniej piątek piłkarskich 
na Orliku w Białej (godz. 16.00),
- 29 lipca – wyjazd do aquaparku we 
Wrocławiu (opłata 35 zł; godz. 8.00),
-  30 lipca – wielobój sportowo -

-rekreacyjny dla najmłodszych na 
stadionie w Białej (godz. 16.00),
- 31 lipca – darmowy wyjazd na gry i 
zabawy do Mešta Albrechtice (godz. 
9.00).

 W sierpniu planowane są zajęcia:
- 2-6 sierpnia – „Wesołe wakacje w 
GCK”: gry rekreacyjno-edukacyjne, 
poczęstunek (opłata 20 zł; godz. 
9.30-14.00),
- 5 sierpnia – warsztaty cyrkowe w 
Prężynie (godz. 10.00) i Nowej Wsi 
(godz. 13.00),
- 6 sierpnia – warsztaty cyrkowe w 
Pogórzu (godz. 10.00) i Chrzelicach 
(godz. 13.00),
- 6-7 sierpnia – warsztaty mażoret-

kowe z noclegiem w GCK w Białej 
(godz. 16.00),
- 10 sierpnia – wyjazd do Energylan-

dii w Zatorze (opłata 100 zł; godz. 
7.30),
- 10 sierpnia – turniej tenisa stołowe-

go w GCK w Białej (godz. 16.00),
- 13 sierpnia – „Cudze chwalicie, swe-

go nie znacie”: piesza wycieczka po 
Białej, ognisko (zbiórka na parkingu 
przy ZSP w Białej; godz. 18.00),
- 16 sierpnia – zajęcia plastyczne dla 
dzieci w świetlicy w Olbrachcicach 
(godz. 12.00-16.00),
- 17 sierpnia – wyjazd na kręgle i do 
parku trampolin do BK Centrum 
Rozrywki w Ozimku (opłata 30 zł; 
godz. 7.30),
- 19 sierpnia – laserowy paintball na 
Orliku w Białej (godz. 10.00-14.00),
- 20 sierpnia – laserowy paintball w 
Radostyni (godz. 10.00) i w Grabinie 
(godz. 14.00),
- 23 sierpnia – zajęcia plastyczne dla 
dzieci w świetlicy w Solcu (godz. 
12.00-16.00),
- 25 sierpnia – turniej piątek piłkar-

skich na Orliku w Łączniku (godz. 
16.00).   n
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E. Brzuszek, D. Marszałek, O. Szkolnicki, M. Łodzińska, O. Pytel i K. Zelasko.

ŁUCZNICTWO

Damian WICHER

TERMINARZE

Sport
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LIGOWE OSTATKI 

3 lipca (sobota), godz. 17.00, 

boisko w Moszczance

SUDETYMoszczanka

LZS Dytmarów

Farasiewicz już straszy
Coraz lepiej radzi sobie w nowej rzeczywistości (bez klubu) Karolina Farasiewicz. Była 
mistrzyni Europy zajęła wysoką 7. lokatę podczas III rundy Pucharu Polski. W ćwierćfinale 
play-off przegrała 5-6 z późniejszą triumfatorką tej części zmagań.  
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Drużyna z Łąki Prudnickiej straciła szanse na 1. miejsce w tabeli

KARATE WKF

NA FOTOGRAFII

Za wysokie progi

„Polska, Biało-Czerwoni” 

Trzy srebrne medale przywieźli prudniccy karatecy z turnieju rankingowego pod nazwą 
7th Central Poland Open Grand Prix Karate rozegranego w Pleszewie.

Karolina Farasiewcz na 
 co dzień pracuje jako nauczyciel 

wychowania fizycznego  
w prudnickiej Trójce

Żadna inna dyscyplina nie przyciąga tylu milionów kibiców na całym 
świecie. Piłkarskie Mistrzostwa Europy wkroczyły w fazę pucharową. 
Reprezentacja Polski, bez względu na wyniki, ma swoich wiernych 
fanów od Bałtyku po Tatry. Kibicować lubią i potrafią także widoczne  
na załączonej fotografii głogóweckie urzędniczki. (w)
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N
a starcie imprezy stanęło 
około 500 zawodniczek i 
zawodników z 30 klubów 
Niemiec i Polski. Niestety 

dla czwórki młodych prudniczan 
poziom turnieju okazał się za wyso-

ki. Są to ich pierwsze starty w nowej 
kategorii wiekowej, gdzie poziom 
pozostałych startujących zarówno w 
kata, jak i w kumite jest bardzo wy-

soki. Pozostaje mieć jednak nadzie-

ję, że z każdymi kolejnymi zawo-

dami będzie coraz lepiej. Teraz też 
przegrane prudniczan w walkach 
były minimalne i są do nadrobienia. 
Gorzej jest z konkurencją kata, gdzie 
jest wymagana doskonała techni-

ka, dynamika, równowaga i każdy 
błąd kosztuje utratę punktową. Tak 
więc przed naszą młodzieżą jeszcze 
trochę więcej pracy, której doświad-

N
a  s t a r c i e  z a w o d ó w  w 
Kielcach stanęły 64 za-

wodniczki. Najlepsza z 
reprezentantek Obuw -

n i k a  –  O l i m p i a  K o w s z y n  b y ł a 
47. Prudniczanki (także Renata 
S z k o l n i c k a ,  J u l i a  A p a n o w i c z  i 
Dominika Koszańska) miały za 
zadanie wystrzelać jak najlepszy 
rezultat do klasyfikacji  ekstra-

klasy kobiet. 1.717 punktów dało 
ostatecznie trzecie albo – jak kto 
woli – ostatnie miejsce w stawce, 
ponieważ do rywalizacji przystą-

piła nader skromna liczba dru-

żyn. Do drugiej Czarnej Strzały 
B y t o m  O b u w n i k o w i  z a b r a k ł o 
„jednego” oczka. n
 

czać będą na konsultacjach tre-

ningowych organizowanych w Po-

krzywnej, w pięknej hali sportowej 
kompleksu hotelowego „Chrobry” 
oraz na letnim obozie sportowym. 
Jedynie dwójka karateków Zarze-

wia stanęła na wysokości zadania, 
zdobywając srebrne medale. W kon-

kurencji kata indywidualne kobiet 
U21 drugie miejsce zajęła Karolina 
Zelasko (niedawna uczestniczka ME 
w karate WKF), natomiast Oskar 
Szkolnicki dwukrotnie stawał na po-

dium, odbierając srebrne „krążki” 
za konkurencję kata indywidualne 
kadetów i młodzików. Ten drugi 
próbował jeszcze sił w walkach indy-

widualnych, lecz zmiana kategorii 
wagowej na wyższą (z -50 na +50 kg) 
nie pozwoliła na odnalezienie się w 
gronie cięższych rywali. 

- Dla Karoliny i Oskara pozostał pe-

wien niedosyt braku złotego krążka, 
ale i tak udowodnili, że należą do 
ścisłej krajowej czołówki w swoich 
kategoriach w i e k o w y c h .  B y ł  t o 
ostatni występ prudniczan przed 
wakacyjną przerwą. W planach 
letni obóz sportowy w Kątach Ryba-

ckich z akcentem na przygotowa-

nie do startów w drugiej połowie 
2021 roku, gdzie zapowiada się 
kilka ciekawych imprez ogólno-

p o l s k i c h  i  m i ę d z y n a r o d o w y c h . 
Dlatego też nie możemy przespać 
okresu wakacyjnego, aby krajowa 
czołówka za daleko nie odjechała. 
Żałujemy, że Polski Związek Karate 
nie zdążył przeprowadzić tegorocz-

nych Mistrzostw Polski w kategorii 
juniorów i młodzieżowców, gdzie 
nasi zawodnicy zdobyli kwalifika-

cje do startu w tych mistrzostwach. 
Ministerstwo Sportu unieważniło tę 
imprezę z uwagi na utratę w maju 
statusu związku sportowego przez 
PZKarate. Bardzo liczyliśmy na do-

bry występ medalowy i punktowy 
w ramach współzawodnictwa spor-

towego dzieci i młodzieży – pod-

sumował szkoleniowiec Zarzewia 
Tadeusz Brudniak. (b) n

PUCHAR POLSKI

1. Sylwia Zyzańska
Łucznik Żywiec
2. Milena Olszewska
Start Gorzów Wlkp.
3. Wioleta Myszor 
Łucznik Żywiec
…

. Karolina Farasiewicz 
niestowarzyszona 
. Olimpia Kowszyn
. Renata Szkolnicka
. Julia Apanowicz 
. Dominika Koszańska
(wszystkie Obuwnik)

EKSTRAKLASA KOBIET

1. Łucznik Żywiec 
2. Czarna Strzała Bytom
. Obuwnik Prudnik 
(Olimpia Kowszyn, Renata Szkolnicka, 
Julia Apanowicz, Dominika Koszańska)

eprasa.pl b3e8a74bbb
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Bo zasługujesz
na piękny portret
Bo zasługujesz
na piękny portret

KOSZYKÓWKA  

PIŁKA NOŻNA – 4. LIGA

Damian WICHER

Dragomir RUDY 

Włodowski znów stanie 
naprzeciw Pogoni

Koniec wieńczy dzieło

tomasz Włodowski został nowym trenerem basketu nysa

sezon 2020/2021 4. ligi opolskiej przeszedł już do historii. 

LZs Łąka Prudnicka w zakończonym właśnie sezonie pozostał niepokonany na własnym 

boisku. Odniósł 10 zwycięstw i raz zremisował (z LZs-em Rzepcze)

PIŁKA NOŻNA – KLASA B

Skończyli na trzecim miejscu 

B
y ł  t o  w y j ą t k o w y  r o k  p o d 
względem sportowym. Pan-
demia, która spowodowała 
chaos w rozgrywkach oraz 

przez większą część sezonu unie-
możliwiała kibicom bezpośredni 
udział w zawodach była wyzwaniem 
nie tylko dla klubowych działaczy, 
ale również samych zawodników. 
Dla debiutanta z Głogówka był to 
rok wzlotów i upadków. Po fatalnym 
początku rundy jesiennej, niewiele 
osób wierzyło w odrodzenie się 
zespołu i uniknięcie degradacji. Ka-
pitalna seria kilkunastu spotkań bez 
porażki na przełomie zimy i wiosny 
wywindowała zespół w bezpieczne 
rejony tabeli, by pod koniec sezo-
nu, aż do ostatniej kolejki walczyć i 
„drżeć” o pozostanie w opolskiej eli-
cie. Na analizy i statystyki sportowe 
przyjdzie jeszcze czas, więc skupmy 
się na ostatnim meczu ekipy z po-
wiatu prudnickiego. 

 Fortuna Głogówek zgodnie z 
przedmeczowymi oczekiwaniami 
p e w n i e  z a i n k a s o w a ł a  k o m p l e t 
punktów z najsłabszą w lidze Olim-

pią Lewin Brzeski.  Gospodarze, 
którzy musieli to spotkanie wygrać, 

O
statni mecz od samego 
początku źle układał się 
dla gospodarzy. W polu 
karnym przewrócił się 

jeden z zawodników przyjezdnych 
i sędzia wskazał na „wapno”. Na 

R
oszady z klubie z sąsied-

n i e g o  p o w i a t u  s ą  o  t y l e 
zaskakujące, że poprzedni 
szkoleniowiec Marcin Łakis 

w minionym sezonie 2. ligi osiągnął 
z drużyną historyczny wynik. Nysa-
nie zajęli 8. miejsce w stawce 51 ze-
społów, eliminując w fazie play-off 
faworyzowane ekipy z Międzychodu 
i Ostrowi Mazowieckiej. Następca 

Łakisa nie praktykował w seniorskiej 
koszykówce od 2011 roku, kiedy to 
został zwolniony z Dorala Kłodzko 
z powodu słabych wyników w I run-
dzie rozgrywek (bilans 3-10). Wcześ-
niej Włodowski bez większych suk-
cesów prowadził prudnicką Pogoń. 
Ostatnio natomiast zajmował się 
szkoleniem młodzieży w miejsco-
wym Smyku.  

 Jeżeli nie wydarzy się nic nad-
z w y c z a j n e g o ,  t o  B a s k e t  N y s a  i 
Pogoń Prudnik rywalizować będą 
w jednej grupie 2. ligi, a 49-letni 
Włodowski znów stanie naprzeciw 
biało-niebieskich.  

 Dodajmy, że Marcin Łakis, legen-
da Pogoni i twórca Basketu Nysa (na 
licencji MKS-u Otmuchów), skupi się 
na szkoleniu młodych adeptów koszy-
kówki w tamtejszej akademii. n

LZS Łąka Prudnicka   3

LZS Czyżowice    1
(0:1) 

ŁĄKA PRUDNICKA: Porębski, Kosek, J. Bolibrzuch, R. Bolibrzuch, (73. A. 

Bolibrzuch), Woehl, Brożek (70. Mykita), Moraczewski (46. W Bernacki), P. 

Bolibrzuch  (90. Wojciechowski), Kuboń, Pukała, (Cios ), M. Bernacki (86. 

Smyk). Trener: Arkadiusz Zadrożny. Kierownik drużyny: Andrzej Gach.
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Fortuna Głogówek   7

Olimpia Lewin Brzeski   1
(3:0) 

 

FORTUNA: Poźniak, Trinczek (69. Kobiałka), Bachor, Kuczera (69. Pindral), 

Dudek, Scholz, D. Hajduk, Rudziński, Zalewski (61. Niemczyk), T. Hajduk (61. 

Levandovych), Szymański. Trener: Maciej Lisicki. 
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szczęście dla miejscowych czyżowi-
czanie zmarnowali „jedenastkę”. 
Goście dopięli swego w 38. min (0:1). 
 Po zmianie stron faworyt spotka-
nia ruszył do ataku. Piękną główką 
popisał się M. Bernacki, ale jeszcze 

lepszą interwencję zanotował bram-

karz Czyżowic. W 51. min goście za-
grali ręką w polu karnym. Pewnym 
strzelcem okazał się Maciej Berna-
cki, zdobywając swoją 32. bramkę 
w sezonie. W 67. min Brożek dał 

prowadzenie ekipie Arkadiusza Za-
drożnego. Minutę później miejsco-
wa młodzież pokazała jak powinny 
wyglądać akcje skrzydłami. Woehl 
ze środka zagrał do P. Bolibrzucha, 
a ten precyzyjną wrzutką obsłużył 

by mieć pewność utrzymania na 
przyszły sezon, zaprezentowali wy-
soką skuteczność, gromiąc rywali 
7:1. Niewątpliwie do tak efektywne-
go zwycięstwa przyczynili się sami 
goście, którzy przyjechali w zale-
dwie 12-osobowym składzie. Mecz 
rozgrywany przy pięknej pogodzie 
z g r o m a d z i ł  w i e l u  s y m p a t y k ó w 
piłki nożnej. Od pierwszych minut 
gospodarze zdominowali środek 
pola, próbując szybkimi podaniami 
zagrozić bramce Ćwiklinskiego. W 
4. min znakomite podanie otrzymał 
Zalewski, którego uderzenie „po-
szybowało” wysoko ponad bramką. 
Dwie minuty później strzał tego 
samego zawodnika został zablo-
kowany przez obrońcę gości. W 8. 
min odważnym wyjściem z bramki 
Ćwikliński udanie powstrzymał 
szarżującego Rudzińskiego. Chwilę 
później ponownie golkiper Olimpii 
obronił uderzenie po ziemi Rudziń-
skiego. W 11. min po składnej i szyb-
kiej akcji gospodarzy piłkę dośrod-
kowaną na przedpole przez Scholza 
niefortunnie skierował do własnej 
bramki Antkowiak (1:0). W 12. min T. 
Hajduk główkował tuż obok bramki. 
Przewaga Fortuny nie podlegała 

wątpliwości. Goście rzadko prze-
kraczali środek pola, próbując bar-
dziej zyskać na czasie niż stworzyć 
jakiekolwiek zagrożenie. W 15. min 
Nesterów w jednej z nielicznych 
akcji gości bezpośrednio strzałem 
z rzutu rożnego próbował pokonać 
Poźniaka. W 23. min arbiter główny 
spotkania podyktował rzut karny 
dla Fortuny po dotknięciu piłki rę-
ką przez obrońcę gości. Jedenastki 
nie wykorzystał Zalewski, strzela-
jąc w sam środek bramki, wprost 
w golkipera Olimpii. W 30. min 
na uderzenie z blisko 40 metrów 
zdecydował się Szymański. Perfek-
cyjnie posłana piłka wylądowała w 
samym okienku bramki Ćwikliń-

skiego (2:0). Było to debiutanckie 
i jakże piękne trafienie tego mło-
dego uzdolnionego zawodnika na 
boiskach 4. ligi. W 34. min Janowski 
kąśliwym uderzeniem po ziemi 
p r ó b o w a ł  z a s k o c z y ć  g o l k i p e r a 
miejscowych. Dwie minuty później 
z dystansu tuż obok bramki strzelał 
Zalewski. W 37. min fantastyczną 
obroną popisał się bramkarz gości 
po strzale T. Hajduka. W 44. min 
kolejna szybka akcja gospodarzy za-
kończyła się golem. Zalewski dograł 
piłkę do wbiegającego Dudka, który 
uderzeniem z woleja w górny róg 
podwyższa wynik na 3:0. Dla kapita-
na zespołu, to było również premie-
rowe trafienie w tym sezonie. 

 Druga połowa miała podobny 
przebieg do pierwszej. Stroną domi-
nującą i atakującą byli gospodarze. 
W 54. min bardzo aktywny w tym 
spotkaniu T. Hajduk trafił w słupek. 
W 55. min Zalewski ściągając na 
siebie dwóch zawodników Olimpii 
w narożniku boiska, znakomicie 
dośrodkował do nieobstawionego 
w polu karnym Dudka, a ten plaso-
wanym strzałem po ziemi zdobył 
bramkę na 4:0.  W 59. min Dudek 
wycofując piłkę, zbyt słabo podał 
ją do Poźniaka, co skrzętnie wyko-
rzystał Nesterów, strzelając pod po-
przeczkę (4:1). Strata gola i chwilowe 
rozluźnienie w szeregach Fortuny 
podziałała jeszcze bardziej moty-
wująco na gospodarzy. W 63. min 
piłkę zmierzającą do bramki po ude-
rzeniu Dudka, Antkowiak wybił na 
aut. W 65. min strzał Rudzińskiego 
z rzutu wolnego Ćwikliński instynk-
townie przeniósł nad poprzeczką. 
Minutę później po dośrodkowaniu 
z rzutu rożnego Bachor perfekcyj-
nym uderzeniem głową podwyższył 
rezultat na 5:1.  W 67. min Rudziński 
uderzył po ziemi tuż obok słupka. W 
tym czasie gospodarze praktycznie 
nie schodzili z połowy Olimpii. W 
76. min Bachor strzałem w lewy 
górny róg bramki podwyższył na 

6:1.  Dla byłego zawodnika Ruchu 
Zdzieszowice oba gole były również 
premierowymi trafieniami dla no-
wego klubu. W 78. min Rudziński 
uderzył z rzutu wolnego tuż nad 
poprzeczką bramki gości. W 80. 
min znakomite podanie otrzymał 
Niemczyk, który strzałem po ziemi 
dopełnił formalności, ustalając wy-
nik na 7:1 dla gospodarzy. W 84. min 
grający trener Olimpii Raczkowski 
kąśliwym uderzeniem próbował 
zaskoczyć Poźniaka. W doliczonym 
czasie Scholz posłał piłkę tuż obok 
bramki. 

 Imponujący końcowy wynik 7:1 
dla Fortuny, był jak najbardziej za-
służony i adekwatny do poczynań 
na boisku. Głogówczanie zagrali 
ambitnie i wyjątkowo zespołowo, 
o  c z y m  ś w i a d c z ą  d e b i u t a n c k i e 
bramki w tym sezonie aż trzech 
zawodników. Niezmiernie cieszy 
fakt pozostania w 4-ligowej staw-

ce. Należy jednak pamiętać, że w 
meczach z czołowymi zespołami 
w i d a ć  b y ł o  r ó ż n i c ę ,  d l a t e g o  w 
p r z y s z ł y m  s e z o n i e  b y  m y ś l e ć  o 
czymś więcej  niż tylko walka o 
utrzymanie niezbędne są wzmoc-
nienia i jak deklarują w klubie na 
pewno do nich dojdzie. n

Ciosa, który ustali wynik końcowy 
meczu.  
 LZS Łąka Prudnicka zakończył 
rozgrywki na trzecim miejscu. Nie-
wiele zabrakło do awansu do klasy 
A. Może uda się za rok… (r/w) n
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W zawodach (uważane za nieoficjalne Mistrzostwa Polski w kategorii dzieci) startowali mieszkańcy Prudnika i Moszczanki. 
Wywalczyli dwa medale. Złoty Tomasz Grzywacz w biegu na 1.000 m (rocznik 2010) oraz srebrny Weronika Szopa w biegu na 600 
m (2009). W imprezie uczestniczyły również Magdalena Żak (bieg na 60 m) i Jagoda Pasek (skok wzwyż). Cała czwórka na co dzień 
trenuje w Juvenii Głuchołazy.  Na fotografii reprezentacja głuchołaskiego klubu (z)

ju
v

e
n

ia
 g

ł
u

c
h

o
ł

a
z

y

LEKKOATLETYKA 

Biegacze na podium  
W łodzi odbył się 27. ogólnopolski Finał czwartków Lekkoatletycznych 

KLASA B, GR. 10

22. KOLEJKA
Rudziczka - Kujawy 1:8
Fortuna II - Chrzelice 8:3
Przechód - Zawada 1:6
Kolnowice - Rzepcze 2:0
Łąka Prudnicka - Czyżowice 3:1
Stare Kotkowice - Polonia 0:2

1. LZS Rzepcze 22 52 61:27
2. Fortuna II Głogówek (b) 22 50 115:43
3. LZS Łąka Prudnicka 22 49 97:41
4. Polonia Pogórze 22 42 64:43
5. LZS Kujawy 22 40 64:41
6. LZS Czyżowice 22 36 70:54
7. LZS Stare Kotkowice 22 27 46:67
8. LZS Chrzelice 22 24 51:68
9. LZS Zawada 22 18 56:70
10. LZS Rudziczka 22 18 49:89
11. LZS Przechód 22 18 37:83
12. LZS Kolnowice 22 7 30:114

KLASA B, GR. 11

22. KOLEJKA
Blachowianka - Cisowa-K.-Koźle 5:4
Pokrzywnica - Ruch 2:1
Partyzant - Stare Koźle 4:1
Maciowakrze - Polonia 4:3
Inter - Rolnik wo. 3:0
Łężce - Walce II 2:6

1. Blachowianka K.-Koźle 22 61 135:20
2. KS Cisowa K.-Koźle 22 48 85:30
3. Polonia Gościęcin 22 48 72:42
4. LZS Łężce 22 46 74:42
5. LZS Pokrzywnica 22 33 70:42
6. LZS II Walce 22 32 72:64
7. Partyzant Kazimierz 22 29 57:68
8. Ruch Steblów 22 28 76:49
9. Inter Mechnica (s) 22 24 48:82
10. LZS Maciowakrze 22 20 59:93
11. LZS Stare Koźle 22 13 46:80
12. Rolnik Biedrzychowice 22 0 9:191

KLASA A, GR. 4

29. KOLEJKA

Kępnica - Szonów 7:2

Nowy Dwór – Łowkowice 2:1

Rolnik - Racławia 2:3

Bodzanów - Sudety 1:10

Dytmarów - Rusocin wo. 3:0

Ligota B.-Radostynia - 

Domaszkowice 2:2

Gryżów - Lubrza 2:5

1. LZS Domaszkowice 28 67 104:36

2. LKS Rusocin 27 63 124:43

3. LZS Kępnica (b) 27 62 112:38

4. LZS Dytmarów 27 59 81:35

5. LKS Szonów 27 45 73:54

6. LZS Ligota B.-Radostynia 27 40 65:60

7. Polonia Biała 27 37 46:57

8. Sudety Moszczanka 27 36 60:63

9. LZS Gryżów 27 35 49:50

10. LZS Bodzanów 27 34 57:76

11. Racławia Racławice Śl. 27 31 36:84

12. LZS Lubrza 27 30 55:72

13. Rolnik Lasocice 27 22 49:101

14. LZS Nowy Dwór (b) 27 17 29:111

15. LZS Łowkowice (b) 27 14 35:95

KLASA A, GR. 6

29. KOLEJKA
Żądło - Kotlarnia 5:0
Sokół - Polonia 1:6
Raszowa - Pilszcz 0:4
Zawisza - Babice 2:1
Odrzanka – Górnik 4:1
Sławięcice - Stradunia 1:2
Orzeł - Porawie II 6:2

1. Odrzanka Dziergowice 27 65 84:39

2. FC Pilszcz 27 63 103:29

3. Orzeł Branice 27 52 101:41

4. Górnik Januszkowice 28 51 75:57

5. LZS Raszowa (b) 27 45 59:45

6. Porawie II Większyce 27 44 61:56

7. Polonia Ściborzyce 27 43 91:55

8. Śląsk Reńska Wieś 27 37 62:67

9. LKS Babice 27 35 51:59

10. KS Sławięcice 27 33 56:54

11. LZS Stradunia (b) 27 31 49:66

12. Żądło Sucha Psina (b) 27 28 44:71

13. LZS Kotlarnia 27 24 55:84

14. Sokół Boguchwałów (b) 27 20 38:97

15. Zawisza Stara Kuźnia 27 7 32:141

KLASA OKRĘGOWA, GR. 2
- GRUPA MISTRZOWSKA

14. KOLEJKA

Piotrówka - Sparta 2:3

Atom - Ścinawa N.-Korfantów 3:3

Lisięcice - Stary Ujazd 2:0

Korona – Czarni wo. 0:3
gospodarze, mistrzowie grupy, 
oddali mecz walkowerem na znak 
protestu w związku z nieprzyznaniem 
klubowi licencji na sezon 2021/22

1. Korona Krępna 13 77 40:14

2. LZS Piotrówka 14 65 36:27

3. LZS Lisięcice (b) 14 56 34:22

4. Sparta Paczków 14 54 26:20

5. Atom Grądy (b) 14 53 22:31

6. LZS Stary Ujazd 14 52 30:30

7. Ścinawa N.-Korfantów (b) 14 45 19:45

8. Czarni Otmuchów 13 40 16:34

IV LIGA 

42. KOLEJKA

Walce - Starowice D. 0:3

Victoria - Małapanew 2:3

Unia - Gogolin 2:4

GKS - Agroplon 1:2

Ruch - Piast 7:4

Skalnik - Polonia 2:1

Start - Chemik 1:0

Skorogoszcz - Odra II 3:2

Swornica - Pogoń wo. 0:3

Fortuna - Olimpia 7:1

Olesno - Porawie 6:3

1. Ruch Zdzieszowice (s) 42 117 163:24

2. LZS Starowice D. (s) 42 99 115:39

3. Agroplon Głuszyna 42 83 80:38

4. Porawie Większyce 42 82 92:52

5. Małapanew Ozimek 42 82 90:48

6. Unia Krapkowice 42 63 79:69

7. Piast Strzelce Op. 42 63 69:65

8. Odra II Opole (b) 42 63 83:61

9. MKS Gogolin 42 62 84:68

10. Skalnik Gracze 42 60 61:57

11. Polonia Głubczyce 42 59 91:74

12. Victoria Chrościce (b) 42 55 85:105

13. LZS Skorogoszcz 42 52 68:82

14. Chemik K.-Koźle 42 52 78:88

15. Fortuna Głogówek (b) 42 50 75:87

16. OKS Olesno 42 49 68:91

17. Pogoń Prudnik 42 43 68:109

18. Start Namysłów 42 43 38:71

19. GKS Głuchołazy 42 41 55:92

20. LZS Walce (b) 42 36 54:110

21. Olimpia Lewin B. (b) 42 30 48:118

22. Swornica Czarnowąsy* 42 21 22:118

* - wycofana z rozgrywek

KSERO
WYDRUKI

A
3
/
A
4

Redakcja „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a (parking obok PKS)

 pon-pt 8:00-16:00

Martyna
fot. Marek  Doskocz

eprasa.pl b3e8a74bbb
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R ApTekI
dyżury oraz pogotowie pracy
w porze nocnej, 
w niedziele, święta 
i inne dni wolne od pracy
środa (30.06.2021) – środa (7.07.2021)

UWAGA! 
plan pracy aptek może ulec zmianie.

pRUdNIk
WT, ŚR, CZW
Apteka „Zdrowie” Monika Hylak
ul. Łangowskiego 2, tel. 77 436 07 38
CZW, PT, SO
Apteka „Optima”
ul. Nyska 1, tel. 77 436 65 90
SO, NI, PN
Apteka „Pod Złotym Wężem”
ul. Powstańców Śląskich, tel. 77 406 70 93
PN, WT, ŚR
Apteka  Burchacińscy Spółka Jawna 
ul. Skowrońskiego 28, tel. 77 887 01 01

GŁOGÓWek 
dyżury oraz pogotowie pracy
w porze nocnej, 
w niedziele, święta 
i inne dni wolne od pracy
WT, ŚR, CZW, PT, SO, NI
Apteka Nowa  „M. & T. Schmidt” 
ul. Mickiewicza 20, tel. 77 437 34 75
NI, PN, WT, ŚR
Apteka „Crategus”
ul. Zamkowa 1, tel. 77 437 37 96
  
BIAŁA 
(apteki w Białej 
nie prowadzą dyżurów)
Apteka „pod Lwem”, 
ul. 1 maja 18, tel. 77 438 70 22
Apteka  im. karola Wojtyły, 
ul. Opolska 2a, tel. 77 438 74 06
Apteka im. św. kamila, 
Rynek 14, tel. 77 438 71 21

ŁĄCZNIk
(pogotowie rozpoczyna się o godz. 16.00)
Apteka mgr Krystyna Wiśniewska, 
Łącznik 48 – 220 ul. Skowrońskiego 4,
tel. 77 437 63 68

kORFANTÓW 
Apteka „Apteka Rodzinna”
ul. Wyzwolenia 16, tel. 77 435 60 27
Apteka elżbieta Wilk
ul. Wyzwolenia 19, tel. 77 431 90 48

STRZeLeCZkI 
Apteka „Sub-Sole”,
Strzeleczki, ul. Sienkiewicza 33, 
tel. 77 466 82 00
punkt apteczny „Sub-Sole”,
Dziedzice, ul. Główna 15, 
tel. 77 466 87 58 
Apteka Arnika, 
Dobra, ul. Szkolna 2, tel. 77 466 83 09 
Kujawy, ul. Opolska 1 C, tel. 77 466 87 58

WALCe
Apteka, 
ul. Mickiewicza 7, tel. 77 466 01 23

Telefon alarmowy 112
Nocna i świąteczna pomoc  lekarska 
ul. Nyska 1, tel. 77 436 26 66

WAżNe TeLeFONy
prudnik
Informacja pkp, tel. 19 757
Urząd Skarbowy, ul. Kopernika 1a,   
                     tel. 77 436 99 00

pOGOTOWIA
Ratunkowe 112, 999, 77 438 78 85
Straż pożarna 112, 998, 77 438 05 30
policja 112, 997, 478 629 203
energetyczne 991
Gazowe 992
Wodno-kanalizacyjne 994
>> prudnik 77 436 25 56
>> Głogówek 77 437 46 47
drogowe 981
Opiekuńcze 77 474 54 45
Straż Miejska 77 406 62 42
    
pOWIATOWy RZeCZNIk kONSUMeNTÓW
Starostwo Powiatowe w Prudniku, pok. 4
tel. 77 436 93 09, 576 834 168
środa i piątek 7.30 -13.00

OŚROdeK POMOCy SPOłeCZNej 
W PRudNIKu 77 406 70 38

OŚROdeK POMOCy SPOłeCZNej 
W GłOGóWKu  77 438 00 40 

OśROdek pOMOCy SpOŁeCZNeJ 
W BIAŁeJ 77 438 71 40

OŚROdeK POMOCy SPOłeCZNej 
W LuBRZy 77 407 46 79

wtorek-piątek 8.00-16.00, 4. sobota miesiąca 
10.00-16.00. Wieża Woka, Plac Zamkowy 
czynna od 1 maja do 30 września od wtorku 
do piątku 12.00-16.00 oraz w soboty, niedziele 
i święta 12.00-18.00. Cena biletów: Arsenał 
normalny 10 zł, ulgowy 5 zł, grupowy (20-35 
osób) 100 zł, CTT normalny 10 zł, ulgowy 5 zł, 
 grupowy 100 zł, Wieża Woka normalny/
ulgowy 5 zł, grupowy 50 zł. Bilet rodzinny 
(tylko z Kartą Dużej Rodziny lub Opolską Kartą 
Rodziny) - 20 zł (obejmuje wszystkie obiekty 
MZP). W czwartki do obiektów muzeum 
wstęp wolny (poza Wieżą Woka).

Muzeum Regionalne w Głogówku
Ul. Słowackiego 1, 48-250 Głogówek, tel. 77 
437 35 00, godziny otwarcia: wtorek – piątek: 
10.00 – 14.00.

Muzeum Śląska Opolskiego 
Ul. św. Wojciecha 13, Opole, tel. 77 453 66 77. 
Czynne 9.00-15.30 (wtorek-piątek), 10.00-15.00 
(sobota), 12.00-17.00 (niedziela), nieczynne 
(poniedziałek). Ekspozycja stała: „Pradzieje 
Opolszczyzny” i „Opole - gród, miasto, stolica 
regionu”. „Galeria malarstwa polskiego XIX i XX 
wieku”, „W kręgu farmacji”.

Městské muzeum  w Zlatých Horách
Nám. Svobody 94, 79376 Zlaté Hory. Czynne 
od wtorku do piątku, od godz. 9.00 do 12.00 
i od 13.00 do 16.00.

Městské muzeum w Krnovie
náměstí Míru 14, 794 01 Krnov, tel. 554 
614 706, e-mail: muzeum@mikskrnov.cz.

IZBy ReGIONALNe

• Farska stodoła w Biedrzychowicach, 
usytuowana obok plebani. Jest tu 
eksponowane wyposażenie dawnego 
śląskiego domu. Kontakt z Różą Zgorzelską 
(tel. 77 437 17 99, kom. 668 290 809).
• Izba śląska w Publicznym Gimnazjum 
nr 1 w Głogówku. ul. Kościuszki 10, 
tel. 77 437 35 92. W wydzielonych 
pomieszczeniach znajdują się 
tematyczne ekspozycje: dawna pralnia, 
kuchnia, sypialnia, klasa itp.
• Izba regionalna na poddaszu budynku 
szkolnego w Przechodzie (gmina 
Korfantów). Zgromadzono w niej stroje 
regionalne, przedmioty codziennego 
użytku, sprzęty rolnicze, mapy, fotogra�e.
• Izba regionalna w Wiejskim Centrum 
Aktywizacji w Rudziczce. Izbę można 
zwiedzać od poniedziałku do piątku, w 
godz. od 13.00 do 20.00.
• Izba regionalna w Powiatowym Centrum 
Kształcenia Praktycznego w Prudniku (ul. 
Prężyńska). Kontakt z Centrum Kształcenia 
Zawodowego i Ustawicznego w Prudniku 
(ul. Podgórna).

Zabytkowy spichlerz w Trzebinie
Czynne w każdą niedzielę, od godz. 15.00 
do 17.00. Kontakt: sołtys Roman Pilch (77 436 
03 22), Józefa Bogusz (77 436 60 22), Daniela 
Mojak (784 181 951).

Prudnicki garnizon
Była siedziba Ośrodka Sportu i Rekreacji 
w Prudniku (łaźnia miejska), ul. Parkowa 4, 
Prudnik. Czynne w każdy wtorek w godz. 
10.00-12.00 i czwartek w godz. 16.00-18.00 
(w dniach otwarcia OSiR). Historia byłego 
garnizonu w Prudniku – ekspozycja Zarządu 
Koła Związku Żołnierzy Wojska Polskiego.

kULTURA

OŚROdKI KuLTuRy

Prudnicki Ośrodek Kultury i Biblioteki 
Publicznej w Prudniku
Siedziba główna POK – Pałac Fränkla, ul. 
Kościuszki 1A, 48 – 200 Prudnik,  
tel. 77 436 33 96.
Miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna, 
 ul. Mickiewicza 1, 48 – 200 Prudnik,   
tel. 77 436 27 60.
Kino Diana, ul. Mickiewicza 1,  
48 – 200 Prudnik,  tel. 77 436 66 85.

Miejsko-Gminny Ośrodek Kultury w Głogówku
Ul. Batorego 10, 48-250 Głogówek, 
 tel. 77 406 91 40. Godziny otwarcia:  
pon - pt - od 8.00 do 20.00.

Gminne Centrum Kultury w Białej
Ul. Prudnicka 35, 48-210 Biała, 
 tel./faks 077 438 70 26.

Gminny Ośrodek Kultury w Lubrzy
Ul. Wolności 73, 48-231 Lubrza, 
 tel./faks 77 407 46 83.

Ośrodek Sportu i Rekreacji w Prudniku
Ul. Parkowa 4, 48-200 Prudnik, tel. 77 436 25 63.

Městské informační a kulturní středisko w Krnovie
náměstí Míru 1/14, 794 01 Krnov, tel. 554 614 706, 
e-mail: posta@mikskrnov.cz.

MuZeA

Muzeum Ziemi Prudnickiej
Siedziba główna - Arsenał, ul. Chrobrego 5, 
48-200 Prudnik, tel. 77 406 80 60, czynne: 
wtorek-piątek 8.00-16.00, 2. sobota miesiąca: 
10.00-16.00. Ekspozycja stała: etnogra�a, historia 
Prudnika, Stanisław Szozda. Centrum Tradycji 
Tkackich - ul. Królowej Jadwigi 23, czynne: 

CeNy PALIW 95 ON LPG

„Orlen” Prudnik 5,64 5,59 2,42

„Moya” Głuchołazy 5,55 5,59 2,34

„Pieprzyk” Prudnik 5,53 5,49 2,37

„STW” Prudnik 5,54 5,49 -

„Orlen” Biała 5,64 5,54 2,38

„Pegaz” Prudnik 5,55 5,49 2,41

„Pegaz”  Głogówek 5,32 5,29 2,38

WALuTy Jerzy Mochnik 
 Prudnik Sobieskiego 24

NBP

1 eur 4,49 / 4,51 4,45 / 4,54

1 usd 3,78 / 3,80 3,73 / 3,81

1 gbp 5,22 / 5,24 5,19 / 5,30

1 chf 4,10 / 4,12 4,06 / 4,14

100 czk 17,55 / 17,65 17,50 / 17,86  

Stan:  czerwca, godz. . - .                zebrał: Damian Wicher
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48-200 Prudnik, ul. Kościuszki 13a
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www.facebook.pl/tygodnikprudnicki
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redakcja@tygodnikprudnicki.pl
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Polska Press sp. z o.o., Oddział Poligrafia, 
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BIURO OGŁOSZeŃ  CZyNNe Od 8.15 dO 16.00
Redakcja zastrzega sobie prawo do skaracania 
nadesłanych materiałów prasowych i listów.  
Redakcja nie odpowiada za treść ogłoszeń i reklam.
Nowy numer w każdą środę  w kioskach i sklepach  
ziemi prudnickiej. czekamy na sygnały, pomysły  
i informacje od czytelników.

e-GAZeTA
Gazeta w formie elektronicznej
do nabycia na platformach:
    
     egazety.pl           e-kiosk.pl 
     

    eprasa.pl

SkŁAd kOMpUTeROWy
Jarosław TOMAszEWIcz

pReNUMeRATA W RUCHU
zamówienia na prenumeratę można składać bezpośrednio na stronie   

www.prenumerata.ruch.com.pl lub kontaktując się z Telefonicznym Biurem Obsługi 

 Klienta pod numerem: 801 800 803 lub 22 717 59 59,  czynne w godzinach 7.00 - 18.00.  

Koszt połączenia wg taryfy operatora.

Z POLICJI 
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Policja ostrzega przed 

 oszustami, którzy działają 

na popularnych portalach 

ogłoszeniowych 

Stracili prawie 50 tysięcy 

P
rzestępy, udając kupujących, 
oferują zapłatę przez specjalny 
link, pod którym sprzedawca ma 

podać dane wrażliwe swojej karty płat-
niczej. W ten sposób złodzieje kradną 
pieniądze z konta, zamiast wpłacić 
należność za zakupiony towar. 

- Do prudnickich policjantów zgła-
szają się osoby, które padły ofiarą 
takich właśnie oszustów. Straty 

pokrzywdzonych to blisko 50 tys. zł 
– informuje st. asp. Andrzej Spyrka, 
oficer pasowy KPP. 

 Złoczyńcy w łatwością przejmują 
kontrolę nad cudzym kontem. 

- Mogą wypłacać gotówkę, wykony-
wać operacje bankowe czy zawierać 
u m o w y  k r e d y t o w e  –  p o d k r e ś l a 
rzecznik Spyrka. – Dlatego apelu-

jemy do wszystkich użytkowników 
portali aukcyjnych, aby nie wcho-
dzić w podejrzane linki, które żądają 
od nas podania danych z karty ban-
komatowej oraz haseł do bankowo-
ści elektronicznej. (w)n

Ciekawe miejsca 
Propozycje wycieczek 

Mapa Gór Opawskich

DO NABYCIA RÓWNIEŻ PLAN MIASTA 

M.IN. W REDAKCJI „Tygodnika Prudnickiego” oraz KSIĘGARNI „Na Zapleczu”

PRUDNIK
i okolice

Kup przewodnik 

eprasa.pl b3e8a74bbb
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Zasłużony całus na mecie – nordicwalkingowe małżeństwo z Białej – 
Lesław i Marzena Spychałowie
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Karol Stiller (Kabex Podkowa 
janów) wśród mężczyzn 
i elżbieta Wojciechowska 
(Pakość) zostali mistrzami 
Polski w półmaratonie 
górskim nordic walking, 
który 26 czerwca odbył się  
w Prudniku.

MISTRZOSTWA POLSKI NORDIC WALKING

Stiller pobił własny rekord trasy

Andrzej DEREŃ

Od początku do końca walka o tytuł mistrza Polski rozegrała się w gronie tej trójki: Tomasz Wojtowicz, 
Karol Stiller i Daniel Romanowski.

Elżbieta Wojciechowska ustąpiła w open zaledwie czterem mężczyznom

Uczestnicy mini trasy na 200 m. Tu wszyscy byli zwycięzcami.

Barwy Prudnika reprezentowała 
m. in. Magdalena Koziarowska

Wyjątkowi zawodnicy trasy  
5 km – Krzysztof Machajek 
i Paweł Gutowski, obaj po 
przeszczepie serca.

WIĘCEJ ZDJĘĆ
NA NASZYM  
PROFILU

facebook.pl/tygodnikprudnicki

S
tiller pokazał sportową kla-

sę, nie tylko pobijając rekord 
trasy o 3 sekundy (własny 
rekord), ale pokazując, że 

można zwyciężyć w sposób przemy-

ślany i z założoną strategią. Nowy 
rekord trasy to 2 godziny 22 minuty 
i 9 sekund.
– Byłem bardzo dobrze przygotowa-

ny i chłopaki również szli rewelacyj-

nie, spokojnie, nie było wariowania, 
jak w ubiegłym roku – mówi dla „TP” 
Karol Stiller, który ostatecznie do 
mety dotarł z ponad 19-sekundową 
przewagą nad kolejnym Tomaszem 
Wojtowiczem (K.B. Athletic Zręcin / 
NSZZ Solidarność w Goodrich).
 Wyjątkowy poziom zaprezento-

wała Elżbieta Wojciechowska, która 
w open ustąpiła zaledwie czwórce 
mężczyzn.
 Wśród zawodników ziemi prud-

nickiej najlepszy wynik „wykręci-

ła”… kobieta – Marzena Spychała z 
Białej (piąta wśród kobiet i pierwsza 
w kat. K50-54, Polipack Team GWE). 
Bardzo dobrze poradziła sobie rów-

nież Aleksandra Fidot z Głogówka 
(dziewiąta wśród kobiet i druga w 
kat. K35-39). Pierwsze miejsce w ka-

tegorii wiekowej 30-34 wywalczyła 
Malwina Bednarczyk z Prudnika, 
drugie w kat. K45-49 – Halina Gajek 
z Prudnika i również drugie w kat. 
K60-64 Anna Miśkowicz z Głogów-

ka. Wśród mężczyzn medalowe 
miejsca zdobyli: pierwsze w kat. 
M70-74 – Andrzej Ślusarczyk z Prud-

nika i trzecie w kat. M65-69 – Stani-

sław Chorabik z Dębowca.

czerwone kartki). Było też wyróżnie-

nie fair play dla zawodniczki, która 
przystanęła, by rozmasować skurcz 
innej uczestniczce półmaratonu.
 W ramach III Rajdu Górskiego 
Puchary Burmistrza Prudnika (5 km) 
powędrowały do Tomasza Marczaka 
(KS Idmar Racing Team) i Małgorzaty 
Puszkarskiej (Gosadi Nordic Team).
 Zorganizowano również mini 
zawody dla dzieci na dystansie 200 
metrów (tu wszyscy wygrali).
 Impreza Stowarzyszenia Wesoły 
Bosruk Team i Agencji Sportu i Pro-

mocji w Prudniku cieszyła się dużym 
zainteresowaniem w środowisku 
polskich walkerów. W mieście u 
stóp Gór Opawskich pojawili się 
mieszkańcy m.in.:  Wałbrzycha, 
Warszawy, Lublina, Częstochowy, 
K a t o w i c ,  W r o c ł a w i a ,  B y t o m i a , 
Malborka, Olkusza, Sosnowca oraz 
z Rep. Czeskiej. W półmaratonie 
uczestniczyło 110 zawodników, a w 
rajdzie - 60. n 

 Wielu zawodników - zwłaszcza z 
czołówki - dało z siebie wszystko, co 
widać było na mecie, kiedy niejeden 
ze sportowców dosłownie padał 
z nóg. W marszu nie pomagało 
duszne powietrze, choć zawodnicy 
mogli korzystać z wodnej bramki 
ustawionej przy wsparciu wozu 
strażackiego OSP Moszczanka oraz 
punktów żywieniowych i wodnych 
na trasie. Zawodników częściej niż 
zwykle łapały skurcze, co można tłu-

maczyć nieco gorszym przygotowa-

niem kondycyjnym wynikającym z 
półtorarocznego zastoju epidemicz-

nego. Zwracały uwagę doskonale 
przygotowane trasy. Ścieżki i drogi 
leśne były wykoszone, skrzyżowania 
dokładnie oznakowane, a wystające 
korzenie i kamienie zaznaczone po-

marańczową farbą. Dodatkowo na 
trasie rozmieszczeni byli sędziowie, 
którzy sprawdzali, czy zawodnicy 
poruszają się zgodnie z zasadami 
nordic walking (posypały się żółte i 
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